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koryto 
·wady największej 

1 polskich rzek 
popłvną kanałami 

P~d szta1idarami 
całej kuli 

blękit1iymi 

jednoczą się ludy 
pokoju 

ziemskiej 

Kongres Narodów Otwarty , 
na Sląsk 

Pierwszy ~łap 
przeobrażania przyrody w Polsce 

2.200 delegatów uczestniczy 
w historycznych obradach 

Zapowiedziane przez wiceprezesa Rady Ministrów Ste
fana Jędrychowskiego, na pierwszym posiedzeniu Komitetu 
Gospodarki \Vodnej Polskiej Akademii Nauk, wielkie Inwe
stycje wodne, które obejm!\ budowę olbrzymich zapór, ka
nałów żeglownych, gigantycznych eleklrowni, meliorację 
pół na wielką skalę Itp„ znajdują się jui - jak donosi 
„Express Wieczorny" - częściowo W' stadium realizacji. 

Najpowatnlejstym zagad-
nieniem, wysuniętym na pier
wsz.y plan prac Komitetu 
Gospodarki Wodnej jest prob• 
lem zagospodarowan\a Wisty 
J wykorzystania tego ogrom
nego trćdla energii, jakim 
~est. nasz:a największa rzeka. 

Problem zagospodarowania 
Wisły Już teraz znajduje roz
wiązanie w poszczególnych 
fragmentach. Budujemy port 
zerańskl i wielki portJNowej 
Huty pod Krakowem, le pra
ce na największą skalę pro
wadzone są w górnym biegu 
Wisły, w okolicach miejsco
wości Goczałkowice. ' 

Powstaje tam gigantycz
nych rozmiarów zbiornik wo
dny, którego upust po zakoń
czeniu budowy dawać będzie 
dla Sląska setki tysięcy ton 
wody na dobę. W budowie 
znajduje się jut wysoki w~ 
wodny. Wal ten zamknie ko
ryto Wisły I stworzy zbiornik 
o powierzchni ok. 4 tys. ha. 
Przez budujący się upust pły
nąć będzie woda do nowego 
koryta Wisły w takich iloś-

ciach, w jakich będzie po
. trzebna. 

Sieć rurociągów I kanałów 
dostarczy wodę do wszystkich 
miejscowości Sląska. Olbrzy
mie betonowe przelewy na 
wale wodnym zabezpieczą 
przed nlebezpiecz:eństwem po
wodzi w momentach najwięk
szego nasilenia naporu wód. 
Wisła, dotąd nie uregulowana, 
stanie się dzięki budowie 
zbiornika w Goczałkowicach, 
posłuszna woli człowieka. Jej 
siła i olbrzymie zapasy wody 
slużyć będą celom dalszego 
umacniania gospodarki naro
dow~j. dalszwgo polepszania 
warunków bylu cale) ludno
ści. 

W 1954 r. budowa wału bę
dzie ukończona, upust J prze
lewy zostaną zamknięte, 
zbiornik zaczn ie się napełniać 
wodą, górna Wisła zmieni 
koryto I popłynie specjalnie 
wybudowanym głębokim ka
nałem. 
Będzie 

wielkich 
plerwszy 
przyrody 

to pierwszy etap 
Inwestycji wCłdnych, 
etap przeobrażenia 
w Polsce. 

Olbrzymia, mieszcząca prze
szło 20 tysięcy osób, 11ala Wie
ner Konzerthaus powitała de
legntów błękitnymi flagami 1 
emblematami pokoju oraz 
sztandarami państwowymi 
wszystkich krajów świata, 
których przedstawiciele biorą. 
udział w obradach Kongresu. 

Sekretarz generalny Biura 
Swiatowej Rady Pokoju Jean 
Laffitte proponuje dokonania 
wyboru prezydium Kongresu 
w składzie 150 osób. Delegaci 
jednomyślnie zatwierdzają li
stę członków prezydium. 

Otwarcia Kongresu dokonał 
przewodniczący Swiatowej 
Rady Pokoju, prof. Joliot-cu
rie, któremu wszyscy zebrani• 
zgotowali serdeczną owację. 

Prof. Jollot - Curie udziela 
głosu dla powitania delegatów 
przewodniczące111u Austriac-

Ruc:\ pokoju ogarnia coraz 
większ~ rzesze ludzi na ca-

łym świecie. Coraz wyżej \1Die się 

klej Rady Obrońców Pokoju, 
pastorowi Erwinowi Cockow!. 
Pastor Coek wyraża nadzieję, 
te Kongres przyczyni alt: do 
osłabienia napięci• międzyna

rodowego, do usunięcia Jęku 
przed wojną. i utrwalenia po
koju. Z tego właśnie powodu 
naród austriacki, głęboko za
interesowany w utrzymaniu 
pokoju, z taką radością wita 
w swej stolicy uczestników 
Kongresu i iyczy im powo
dzerua w ich pracy. 

Następnie wygłasza prze
mówienie inauguracyjne prot. 
Jóliot - Curie, którego poja
wienie się na trybunie wszy
scy zebrani witają serdeczną., 
d!ugo niemilknącą owacją. 

Przemówien1e przewodni-
czącego Swiatowej Rady Po
koju często przerywane było 
oklaskami. 

Z kolei sabra! aloa dr Klr.zl.,., 
przewodnlcz11cy delegacji hlndu
•kleJ, w skład 11.lóręJ wchodz11 
p rzedatawlcie le wszystklcb p!lrtll 
polllycznych o'raa wybitni pisarze 
i artyści. Dr Klczlew podkreśla, 
te delt:gacl blnduscy, mimu dzie
lących Ich rćźnlc politycznych, 
jednomyślni •l\ w sprawie ko
nlecznuścl utr:aymanla pokoJu. 
llel,egacja hinduska ma na<l•ieJ~ 
- ośwlad :zyl dr Klcztew - Iż 
delegaci na Kongres będą mogli 

. się poszczycić sukcesami w tej 
dz;edzinle, w ktńrej Inni. na wyż
szych sttmowlskach, zawledlL 

Deputowany chrze!!CIJańsko de· 
mokr-atycz.uy TerranovH {Wł)i;łty). 
pud~1 eS\a moż.llwosć ureg.1lowa· 
nh:ł w~z.ystk1ch rozbletnuScl w 
drndz~ pokojowej. My. Włosi, 
p1·zed::;taw1ctete uaJroz.maltszych 
klei uokńw. chr·ześcijańscy damo
kt acl. socjal demokraci, llbendo
wle I ol9zależnl, bler·zemy url7.lał 
w tym Kongresie, pontewat ,est•· 
śmy zrlanta, Iż będzie on pr1tco
wać • duchu braterstwa, w du
chu porozumienia mtvdzy W"°ho
dem I Zachodem. 

Jako ostatni przemawiał na 
pl ą1 l<0wym posiedzeniu Konqr„•u 
pl•ara rr1rncuskl, Jean Paul Si.r• 
tre. 

Rzeczą now11 I na)wspan1 al~t!\ 
na tym Kongresie pakoju (est to 
- oSwlerlczył Sartre - że tkU· 
pił on lurlz1, a nie dyplom•h\w 
czy mtnlstrćw, po prostu lu1zl. 
ZJerlnoczyllśmy się na tym Kon
l!resle nie tak Jak to bywało, ml· 
mo naszego pochodzenia. l"rz 
wla4nle w•kutek naszego po·:ho
cizenla. ZJednoczyl'"my się dlAle· 
go, te Wy Jesteście Nlem"aml, 

wykonała 

plan roczny 

W czwartek, 11 bm„ o godz. 
13.45 załoga przędzalni Mosz
czenickich Zakładów Przemy
słu Bawełnianego zameldowa-

i I 

TOWARZYSZE: z ZPB im. Kunickiego, 

I 

ZPB im. Armii Ludowej, 
ZPDz, im. Głat,ewskiego, 
ZPW im, Łukos1ńskiego, 
ZPDz. im. Ofiar 1 O Września 1 qo7 r„ 
ZPW im. Barlickiego, 
ZPB w Zduńskiej Woli, 
ZPW im. Gwardii ludowef, 
ZPB w Pobianicach, 
Sródmiejsko-Łódzkich Zakładów Przemysłu Jedwabniczego, 
ZP J im. Wróblewskiego, 
ZPB '11 Zelowie, Mazowieckich ZPW i z innych~zakładów I 

WZMAGAJCIE SWE WYSIŁKI. nie szczędźcie stareń, aby tak jak my, przed 
nadwytkq uealizować zodania trzeciego, przełomowego roku Planu b-letniego I 

Do końca roku pozostało jut tylko l 7 dni I 

terminem 

ła o wykonaniu rocznego pla-

~~t ~~~~~~! z~~~~ę~~~; r!~ Systematyczne wspo' lzawodn· t o alizacji podjętych zobowiązań IC W 
oraz rozwoju wieh.1warsztato-
wości. Do przodujących robot-
n !ków tego zakładu należą m. • I · I 
l~.; Stanisława Szychta\ Ma- OfAZem w wa ce o p an 
ria Lis l Bolesław Gajda, któ- ~ 
rzy już w październiku br, Narada 
wykonall swoje roczne plany Nowe zadani· a 
produkcyjne. · 

• • • 
O wYkonaniu mdail roczne- - ,„_ kulturalno-oświatowego 

aktywu związkowego 

=~łi~:nu zameldowały również grup zwiqzkowych 
POLNOCNO _ ŁÓDZKICH WAREZAWA, lZ, 12. 

ZAKŁADów PRZEMYSŁU Narada w CRZZ w cnzz w warszawie od-
J;EDW A.BNICZEGO, była &ię narada kierowników 

KRAJOWEJ SPóLDZIELNI WARSZAWA 12. 12. wydziałów kulturalno - ośwla.-
KOMUNIKACJI I ROBÓT W.tych dniach odb. yła się w CRZZ narada czołowych towych zarządów głównych 
METALOWYCH, kt ó k związków zawodowych oraz: 
SPÓŁDZIELNI PRACY a .yw1~t w e onom1cznych wszystkich branżowych okręgowych rad związków za-

TRANSPuRTOWO _ WAR- związkow zawodowy~h, na której omówiono dotychcza- wodowych. Tematem obrad 
SZTATOWEJ „STER", sowy rozwój współzawodnictwa pracy i jego dalsze per- było omówienie udziału zwią:r.-
SPÓŁDZIELNI PRACY spektywy. kowego aktywu kulturalno-

TRANSPORTOW,O _ w AR- Analiza współzawodnictwa wl k k ó oświatowego w przygotowa-
SZTATOWEJ · OBROŃ z ąz owe, t re - jak wy- niach i w obchodach Miesiąca. 

• im. - pracy w/ bieżącym roku, doko- kazały dotychczasowe do-CóW STALl"°'"'RADU Pogłębienia Przy1·ażni Polsko-
.__. , nana we wszystkich zwiąt- świadczenia - potrafią . na.lle-SPOŁDZIELNI PRACY kach zawodowych-J.ak •twi·er- . j h . ć Radzieckiej oraz w kamp'Ulii 

EKONOM 
o pie uc wyc1 węzłowe zagad- p zd b • d 

" SPÓLD ", dzili uczestnicy narady - wy- nienia produkcyi·ne swoich od- s rawo awczo - wy orcze, <> 
ZIELNI PRACY NA k ł że ół dgniw ruchu zawodowego. 

Płlł - eza a, na og współza- cinków wytwórczych. 
PR Y SILNIKÓW WYSO-- wodnictwo miało jesz.cze w Szczególną uwagę swrócą Jak wYDika z niepełnych 
KOPRĘŻNYCH, zbyt dużym stopniu charakter związki zawodowe na upow- jeszcze danych przedstawio-
POWIATOWEJ SPóŁDZIEL- kampanljny. 52'echnienle współzawodnietwa nych w czasie narady, ogniwa 

NI KOMUNIKACYJNEJ W Są jednak coraz llczn1ej~7e o wyżS'lą jakość prod1Jkcji, związkowe w okresie poprze
SIERADZU ORAZ SPÓŁ- zakłady produkcyjne, które zwłaszcza w przemy,1ach: dzającym Miesiąc Pogłębienia 
DZIELNI TRANSPORTOWO- potrafiły już zorganizować sy- hutniczym, włókienniczym i Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
WARSZTATOWEJ W PIOTR- stematyczne współzawodnl- odzieżowym, gdzie w wielu zorganizowały ponad 24 tysią-
KOWIE. ct\\'o. ' zakładach nie stoi ona Jeszcze ce odczytów 1 prelekcji. łl 
~ Przedterminowe! reallza- Np. załoga Zakładów Pl-le- na odpowiednim poziomie. o ogromnym zalnteresCYW!l• 

cj1 rocznego planu zameldo- I mysłu Odzieżowego Im. Więc- Więcej niż dotychczas orue-
w 

I t k · kl d „ nlu szerokich rzesz związkow-
~ Y . a ze za a y, podległe kowskiego w Łodzi rozw!nęta nlzacje związkowe będą sta-Łódzk1emu Przedsiębiorstwu szeroko współzawodnictwo o rały się rozwijać szkolenie za- ców te;?atarni wYgłaszanych 

Remontowo - Budowlanemu podniesienie jakości produk- wodowe w zakładach 8 %Wła- prelekc11 mówi liczba ponad 2 
Przemysłu Lekkiego: Stolar- cjl, dzięki czemu daje dziś szcza szkolenie przy~arsztato- milionów uczestników te110 
ska-Mechaniczny Zakład produkcję niemal wyłącznie we. I rodzaju imprez. 
Prefabrykatów. I gatunku. 

NA ZDJE;CJU: mlod;ti ro· 
hotnicy z fnbryki Ansaldo 
we Włoszech otwierają po

·chód jednej z ostatnich ma
nifestacji, niosqc portret 
Gar-ibaldie~o, bohatera. walk 
o nlezależno~ć narodowq 
Włoch. Pod portretem ho.· 
sto: „Jednoczmy się w o-

stalowa l~opslrukeja 
Pałacu Kultury i Nauki 

• Wy Vletnamczykaml, 11 Ja ll'ran· 
cu2em ..• 

Pracownicy WYDZIAŁU 
GÓRNEJ SIECI MPK w Łodzi 
plan remontów k~pitalnycb 
napraw i konserwacji sieci, u
stalony na rok 1952. wykonali 
do dnia 11 grudnia, tj. na :n 
dni przed terminem. 

W oparciu o krytykę w-;pół
rawodnictwa przeprowadzaną 
na zebraniach wyborczych do 
z~kładowYch ogniw zw!ąz;ko
wych i o doświadczenia prv.>
dujących zakładów, aktywiści 
ekonomiczni postanowili od 
początku stycznla przyszłego 
roku !tworzyt warunki dla 
j&k najszerszego rozwoju sy

Terrorem i brutalnymi represjami 

I 

WARSZA'fN A 12. 12. cyj :1 e. Dzięki przedtermino

bronie pokoju". I 
rot. - cAr 

Każdy dzień przynosi bu
downiczym Pałacu Kultury i 
Nauki nowe sukcesy produk-

wemu wykonywaniu tyllQd; 
niowych i dziennych planów, 
coraz wyżej pnie się stalowa 
konstrukcja części wysokoś-

Przed wyrn1anci legitvmacji ZMP 

Młodzież o_cen\a swój udział 
1 

ciowej Pałacu i rosną mury 
skrzydeł bocznych gmachu. 
Obecnie brygady spawaczy 
kończą montaż piątej kondy
gnacji części wysokościowej 

Palacu. Łączna waga doty~h

czas ustawionej konstrukcji 
• 

w pokojowym budownictwie 
WARSZAWA 12. 12. 

W Związku Młodzieży Polskiej hwa obecnie kampa
nia wymiany legityD1acjl członkowskich oraz wprowa
dzania jednolitej ewidencji członków, Uroczystości 
wręczenia nowych legitymacji poprzedzają, odbywające 
się obecnie na terenie całego kraju, zebrania robotni
czych i wiejskich kół ZMP, 

Ambasador 
Turcji 

złożył listy 
uwierzytelniające 

W toku k'amp1mii wymiany 
legitymacji czlonkowLe ZMP 
zapoznają się jeszcze głębiej 

z celami i zadaniami swojej 
organiz.a ej!, z obowiązkami i 
praw,flfni ZMP-owca. Wymia
na 1'!gi tymacji, mobilizująca 
członków ZMP do jeszcze lep
szego wykonania zadań, jakie 
stoją przed tą orga.nizacją, 
wzbudziła wielkie zaintereso-

R 
• wanie wśród mlodzieży. Na j-

1 WA SZAWA 12. 12. l d j epsza, przo u ąca w pracy 
Przewodniczący Rady PAń- zawodowej i społecznej mlo

atwa, Aleksander Zawadzki, dzież z~łas:za chęć wstąpienia 
przyjął w dniu 12 bm. na au- de ZMP 
diencji ambasadora nadzwy- W woj. w~rsnwsklm zebra
c~ajnego i pełnomocnego Tur- ni.a, poprzedzające wręczenie 

cii w Polsce, p .. Abdulahata 

1 
nowych legitymacji członkom 

Ak~ina, któ'.Y. zlozył swe listy ZMP, odbyły si ę już w ponad 
tJUVlerzyte1n1aJące. / . _700 kolach, ., 

stalowej sięga 3 tys. ton. 

Za brygadami monterskimi 
postępują radzieccy betonia
rze, wykonujący stropy 'l'lię

dzy kondygnacjami zmonto
wanego szkieletu. Przew iduje 
się , że w najbliższych dniach 
roboty na tym odcinku na
biorą jeszcze większego roz
machu, ponieważ na placu 
b11dowy, w pobliżu m1e1sca 
montażu oddane zostaną do 
użyt]j'.u specjalne stanowiska, 
gdzie na szeroką skalę prefa
brykowane będą żelbetowe 
płyty stropowe. Powierzchnia 
płyt, których próbne przygo
towywanie rozpoczęto już 10 
bm., docpodzić będzie do 30 
m kwadratowych. · 

W ostatnich dniach rozsze
rzył się znacznie front rooot 
ziemnych i fundamentowych 
pod boczne skrzydła, które 
połączą część wysokościową z 
pozostałymi członami gma
chu. 

r···i>iiś···;···5;:;c;N····1 . . 
'-··-···················-··········...: 

Obrady' Kongresu wznowione 
zostaną w sobotę rano. 

„Oto Ameryka" Jak donosi korespondent 

kolonizatorzy chcą zdławić 
ruch wolnościowy w Tunisie 

Interesująca wystawa 
w Warszawie 

WARSZAWA 12. 12. 

~ Koprowski, WOJEWODZKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO HUR
TU SPOŻYWCZEGO wykona
ło roczny plan obrntu maga
zynowego i plan obrotu tran
zvtem organizowanvm, na 46 
dni przed terminem. • ' 

stematycznego, comie~jęC?.Ml(o Dziennik „Humanlte" dono- Mimo terroru 1 brutalnych: 
współzawodnictwa zobowi4za- si, że sytua~ja w Afryce Pół- represji francuskich wład:& 
nlowego. Głównym organizato- nocnej, e zwłaszcza w Maro- kolonialnych, w Casablance, 
rem i kontrolerem współza- ku, jest nadal niezwykle na- Rabacie, Fezie I wielu innych 
wodnlctwa mają być grupy pięta. miastach Maroka trwa strajk 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-! powszechny. Arabskie dziel• 
„Oto Ameryka" - taki ty

tuł nosi zorganizowana przez 
Polski Komitet Obrońców Po
koju wielka problemowa wy
stawa, która 15 bm. zostanie 
otwarta w salach z.a bytko
wego gmachu ar;;_enału przy 
ul. Długiej w Warszawie. 

W pracy swej, trwającej o
koło roku, autorzy wystawy 
ukazali dwa przeciwstawne 
sobie światy w Ameryce: .A
merykę ludzi pracy, miłują

cych wolność. postęp i pokój 
oraz zbrodniczych podżegaczy 

woj/onych, faszyzuj'ących Sta
ny Zjednoczone, tuczących Ile 
na wojnie i gr~bieży. 

Przy pomocy ogromnej iloł
cl niezwykle interesujących 

dokumentów, . autentycznych 
eksponatów, fotokopii i foto
grafii, plansz i wykresów. I 
wystawa obnaża prawdziwe o
blicze rządzącej kliki miliar
derów, całą ohydę i zgniliznej 
obumierającego ustroju kapi
tali.stycznei~ 

Przędzalnia cle„ko
ppędna ZPB w O•or• 
kowie - 124,3 proc„ 
priędzalnla średnio· 
przędna za:daidu ,,A" 
ZPB Im. Stalina -
115,9 proe., przędzal
nia średnioprzędna 
ZPB Im. Nowotki w 
Piotrkowie 113 .6 
proc., tkalnia ZP8 im. 
Rewolucłl 1905 roku 
- 108,5 proc„ 

Prztdzalnl• średni.,.. 
przędna ZPB w Ozor
kowie - 87.5 proc., 
przędzalnia ZPW im. 
Wiosny l.udów - 85,8 
proc., prz4'dzalnia 
ZPW Im, Łukasińskie· 
qo - 80.6 proc_, (k.JI„ 
nla ZPW Im. Waryń
skleqo - 76, 1 proc., 
tkalnia ZPW w t<cn
stantynowie-94 oroc. 

\ (PowyłH• wyniki Olll~q!'lęto 11 qru~nla br.1._ 

• 

nice Casablanki są otoczone 
silnymi oddziałami policji 1 
wojs~a. 

'Według dotychczasow,ych 
obliczeń, wskutek brutal,nej 
akcji policji i wojska wobec 
manifestantów, w Casablanca 
zginęło przeszło '230 <Marokań
czyków. Liczba rannych sięga 
kilkuset. 

Jak donos! dziennik „Libe-
. ration", policja francuska a
resztowała we wtorek wsz:yst
k ich przywódców marokań
skiej partii Istiqlal. Masow& 
aresztowania wśród działączy 
postępowych w Maroku, Tu
nisie i Algerze trwają nadaL 

W poniedziałek w miejsco
wości Beni - Mollal kolo Ca
sablanki f-rancuska policja za
atakowała brutalnie manl.fe
stantów marokańskich, uz:;
wając broni palnej. 

• • • 
Chcąc zdławić walkę o wol

ność narodów Afryki Pólńoc
nej, kolonizatorzy francuscy 
wysyłają w dalszym ciągu 
wojska do Maroka i Tunisu. 
We wtorek i .w środę z Mar
sylii i Tulonu odplyn<:ły dal~ 
sze statki z odd:łiałami woj
ska, żandarmerii i jednostek 

_pancernyc~ · ~ • 

• 
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~YDARZENIA --
TYGODNIA 

Parlament świata obraduje 
W Wiednlu rozpoczął obrady Kongree Narodów w 

Obronie Pokoju. żaden kongres nie znalazł tak szero
kiego poparcia, nie skupił ludzi, pochodzących z tak 
różnych środowisk i obozów politycznych. Fakt, że dziś 
w Wiedniu, obok komunistów, zasiadają zdecydowani 
pr~eciwnicy ustroju komunistycznego, obok działaczy 
związkowych przedstawiciele mieszcz;iństwa lub bur
~uazji, fakt, że obok niewierzących, zasiadają księ?.a, 
Jest dowodem uaktywnienia się wszystkich ludzi, prag
nących pokoju, dowodem głębo!ich przemian, jakie do
konały się w świadomości milionów ludzi dowodem 
ich przeświadczenia, że mogą i muszą przeciwdaWić 
się nowej PDżodze wojennej. 

Podżegacze wojenni dołoży li wszelkich starań, by 
utrudnić: odbycie Kongresu Narodów, by uczynić go 
mniej powszechnym. Watykan, jak to leży w jego zwy
czaju, posunął się do oszczerstw tak niewybrednych, 
jak twierdzenie na łamach „Osse~tore Romano" że 
udział w światowym l't1chu w obronie pokoju przy~Ży
nia się „do zwifikszenia napięcia międzyner0dowego i 
do postawienia jednego narodu przeciw drugiemu". We 
Włoszech, w Belgii, w USA władze usiłowały przeszko
di:lć wyjazdowi delegatów. stwarz.a.iąc trudności natury 
paszportowej. Wrogowie pokoju nie osiągnęli jednak 
celu. 

Kongres Narodów obraduje. Wyrat.a nadzieje I tę
sknoty całej pokój miłującej ludzkości. W jej imieniu 
opracowu.1p konkretne środki zapobieżenia wojnie, 
utrwalenia pokoju. 

" 
Adenauer w opałach 

Odroczenie priez boński Bund!!<!'tag ostatecznej ra
tlfiikacji układów wojennych, które w maju bieżllcego 
~u !lodptl!BI Adenauer, wywołało przypływ niezado
wolenia wśród ame1 ykańskich imperialistów. Zastępca 
wysokiego komisarza amerykańskiego w NiemczeC'h za
chodnich, Reber, wezwał do siebie Adenauera i nll' prze
bierając w słowach, oświadczył mu. ie poszczególni de
putowani Bunde.stagu są „niedostatecznie zdyscyplino
wani" I te oskarżenia, którymi się wzajemnie obl'zucali 
w cz:asie debaty, doprowadz.ily do tego, że ludność Nie
miec zachodnich dowiedziała się o sprawach, które „po
winny być znane tylko w ciasnym gronie". 

Zdając sobie sprawę z wahań nawet w gronie swo
ich popleczników, co zachndnio-nlemleckl dziennik „All
gemeine Zeitung" nazwał „kruszeniem się frontu CDU" 
(partia Adenauera - przyp. red.J. Adenauer postanowił 
ucier się do wybiegu, który miał, zdaniem jego, zlikwi
dować te wahania. Za pośrednictwem „prezydenta" 
Trizonii, Heussa, zwrócił się do trybunału konstytucyj
nego o wydanie opinii prawnej na temat zgodności ukła
dów wojennych z konstytucją. Liczył, że reakcyjni sę
dziowie trybunału wydadzą opinię przychylną układom 
wojennym, co poztvoli rozwiać: wątpliwości poniektó
rych deputowanych do Bunde.sta-gu. 

Adenauera spotkał z.awód. Okazało się, że głos na
rodu niemieckiego, k tór'y dociera do Bundestagu i tam 
miesza adenauerowskie' szyki, przenika również do try
bunału. Trył)unal wydał orieczenie, w wyniku którego 
- aczkolwiek nie Jest ono ostatecznę, sprawa ratyfi
kacji układów wojennych zawisła znów na w!osku. 
Zdają'c sobie sprawę, że jego machinacje mogą obrócić 
się przeciwko niemu , Adenauer skłonił Heusu do wy
cofania wniosku, złożonego uprzednio do trybunału. 

Nacisk społeczeństwa niemieckiego jest tak silny, że 
Adenauer PNltanowił zerwać ostatecznie z pozorami le
galności, uniemożliwiając trybunałowi wydanie ostatecz
nego orzeczenia w sprawie zgodności układów wojen
nych z konstytucją i przy okazji wystrychnął na dudka 
Heussa. 

Herriot znów ostrzega 
Po druii:iei stronie Renu, sprawa ratyfikacji układów 

wo1enni'ch również nie układa się dla inspiratorów ko
rzystnie. Jednym z wielu dowodów otrzeźwienia po
ważnej części francuskie.i opinii publicznej je;;t artykuł 
Przewodniczącego parlamentu - Herriota . ;.imieszczony 
w Prasi~ parvskiei. na temat t7.w. wspólnoty europej
skiej. Herriot. którv już na niedawnym zje7.dzie partii 
„radvkalnej" wvstąpił z ostrą krytyką układów wojen-

. nych . pisze m. in.: 
„W chwili. gdy w~krzesza się polityczną potęgę Nie

miec. należy rozważyć o~rom niebezpieczeństwa. wvni
kai11cef<(o z odrod~enla nadonalizmu n i emieckie ~o„. Czy 
Politvry zachcidnf nie zdaią sobie sprawy ze znaczenia 
Propa_gandv. która w Niemczech zachodnich Prtedstawia 
awanturniktiw hitlerowskich, j~kci przvwódC'iw I pre
kursorów „walki z komunizmem? .. ," Przeciw k(>mu skie
rowany będzie wskrzeszony nacjonalizm niemiecki? 
Możliwe, że w pierwszym etapie nie hedzie on wymie
rzonv orzedwko Froncji. Jednakże Niemcy zachodnie 
rvchlo weszłvbv na dro_ge użycia oręża, bądź dla przy
wrócenia iedności kn1ju, bądi też dążąc do wciny dla 
zaboru ziem nad Odrą i Nvsą. Nie ma żadnvch szans, 
by Franr;;i mogll'ł nozo~lar na uboczu w wypadku roz
pętania tego rodzaju konfliktu". 

• W konkluzji swego artykułu, Herriot stwierdza, że 
istnie.ie możliwość vozmów ze Związkiem Radzieckim w 
sprawie ro?.wiązania problemu niemieckiego. 

Wvwodv Herriota - ze wzgledu na osobę i stanowis
ko Polityczne autora - są znamiennym przejawem re• 
wizji poglądów . zachodzącej w szerokich .sferach bur
żuazji francuskiej. 

Góra urodziła mysz 
Szumnie zapowiadana l reklamowana podrói Eisen

howera na Koreę doszła wreszcie do skutku . W najściś
lejsze.i ta.lemnicy, Eisenhower, wraz ze swą świta przy
był do Seulu, pogawędził z Li Syn Manem. otlwiedzil 
niektóre oddzialv amervkańskie (w przvzwoltei odleg
łości od linil czołowych). no. I odleciał. urządziw~zy przed 
tYrn konferencję ' pra~ową w gronie zaufanych dzienni
karzy. Oficialną wladorność o przybvciu Eisenhowera 
PQdano dooiero wtedy, gdy generał znalazł się już poza 
granicami Kor~!. 

Na konferencji prasowej Eisenhower sypną! garść nic 
nie zhaczacych ogólników: 
„Przybvliśmy tutaj, aby zapoznać się z sytuac.ią. Nie 

mnmy. żadnego cudownego środk'a na rozwiązanie pro
blemu". Itd„ itp. 

Obywatele USA. którzy lekkomyślnie uwierzyli obie
cankom wyborczym Eisenhowera, że uda się na Koreę, 
by położvć kres a wan turze wojennej, doznali wielkiego 
rozczarowania, jak stwierdza cała niemal prasa amery
kańska . 
Słowem - „wiele hałasu o nic", .albo inaczej - „góra 

urodziła mysz.„ ". 

ONZ nie jest narzt1dziem pokoju 
Minister Wvsiyński, opuszczając Nowy Jork:, gdzie 

przewod(liczvł delegacji ZSRR na VII se~ii Zgromadze
nia Ogólnei.:o Narodów Zjednoczonych, oświadczvł wo
bec tłumnie zebrane.i publicrności: „Praca Z11.romadze
nia Og6lne20 iako narzęd?. i a ookoiu była niezadnwalaią
ca. Już sam fakt. że Zgromadtenie Ogólne uchwalilo 
w sprawie -oroblemu koreańskiego re1.0lucię. która nie 
tylko nie zmierza do oslagnięcia pokoju, l.\ 0 z, wr<'rz 
pr7.eciwnie. ma na celu kontynuowanie wojny - po
twierdza ten wniosek". 

W dals7.ei czę~ci swegp oświadczenia minister Wv
szvllski stwierdził. że ONZ .,w chwili obecnej kst dale
ka od tego. bv być narzedziem pokoju" . W~zvs~v pokój 
miłuiaCY ludzie zdaia sobie sprawę. że ONZ ni<> spelnia 
zada ń . do którvrh została powołana . Toteż coraz wię
cei ll1dzi różnvch ras i narodów. ró7.nvch wierzeń i po-
2l11dów. dochodzi do wniosku. że ied vną realna silą, 
zdolna nokrzyżować zbrodnicze plany naRtępców Hitle
ra. zdolrią wytrącić z rąk podoalacz,y żagiew wojny, jest 
iwia~wy ruch w obronie pokoju. 

I 

I 

I 
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• rozpro§zymy widmo WOJDY 

t~apią~e narody jwiata 
Przemówienie 1nauguracy1ne przewodniczącego Swiatowej Rady Pokoju prof. Joliot-Curie 

Oto, ujmując rzecz w kil
ku słowach, sytuacja w 
jakiej znaiezhśmy się w poło
wie tego stu lecia, które :>yło 
już widowruą dwóch straszli
wych konfltktńw światowvch l 
czterech · zlokalizowanych wo
jen. 

Mieliśmy 17 milionów 1abt
tycb w latach 1914 - 1918 o
raz 50 miltonów me;żczyzn, lrn
biet 1 dl.leci. tabltych w ·!Za.:;1e 
ostatniej wojny swi.at.>wej, 
P'."ZY czym znis1.czema 'Tl4te
rialne, jakie wojna ta spowo
dowała, sięgają tysiąca m~l1ar
dów dolarow. 

domość sceptycznie, wielu u
czonych nie ' chciało wierzyć w 
to nowe· haniebne nadużycie 
llauki. 

Ale jut sprawozdanie R;o
misji Międzynarodowego Zrze-
szeni\ Prawni.)tów - Demo-
kratów, która znajdowa-
ła się w Chinach 1 w Korei 
podczas dokonywania ataków 
bakteriologicznych, przyczyni
ło się do usunięcia wi~u wąt
pliwości. A jak . bardzo prze
konująca jest treść sprawozda 
nia M!ędzynarodowej Komisji 
Ul:zonych, która przez dwa 
miesiące badała te fakty w 
ChiJllach i w Korei! 

Bomba atomowa I jej udos
konalone wydanie, )Jomba wo 
clorowa, Jak również broń 
bakteriologiczna - t.o broń 
lłtórej uslęg działania w 
przestrzeni i w ćz<isie nie J~st 
jeszcze znany. Czyż można na 
przykład dziś twierdzić, że 
bomby atomowe, oprócz zna
nych już skutków, nie pociąg
ną za sobą konsekwencji ;esz 
cze btrdziej poważnych, w 
wyniku któtyćh ludtkDść bę
dzie cierpiała później. Niektó
.rzy specjaliści słusznie nod
kreślają, że epidemie wywo
łane przei bakterie, których 
jadowitość została sztucznie 
spotel?nwana, mogą rozpow

A oto fbecnie zarysowuje szechnić .się na calą ludzkość 
się na hl(yzoncie potworne 1 nie będą mogły być opano
widmo bomby wodorowej, o wane nawet po zawarciu ro
której zaczynają mówić w zejmu tub pokoju, Uczeni , 
pewnych kołach, zawsze w którz~ wiedzą 0 tym wszyst
chwili, gdy rotpoczyna ,Ją swe kim I 7.d~la ~obip •prawe ze 
obrady powatne organizacje swej IJdpoWledzialności, po
mir;:dzynarodowe. · winni domagać się, by nauka 

tenie konfliktowi światowemu 
zależy głównie od pięciu wiei 
kich mocarstw. 

Zebraliśmy się tu wszyscy 
ożyWieni plomhmn;vm pragnie 
niem znaleziooia takieco spo
sobu, by można było roapro
szyć niepokój trapiący ludzi. 
Nie chcemy narz:ucać nikmpu 
tego, co uważamy i.a najlepsze 
i jesteśmy !lotowi .s:z;u'kać 
wszelkich kompromisów, aby 
zapewnić: pokój.)'Jako manda
tari11sze narodów jesteśmy u
poważnieni do wyrażenh i za
manifestowania ich woli po
koju wobec rządów. Naszą 
rzeczą je.st dostarczenie świa
towej opil)ii publicznej no
wych argumentów. Nast.ą rze
czą jest utrzymanie stosunków 
nawiązanych w Okresie przy
gotowań do tego Kongresu I 
jego obrad, utrwalenie tych 
stosunków I rozszerzenie iC'h 
zasięgu. 

Naszą rzeci.ą jest wreszcie 
odpowiedzieć czynami pokojo
wymi na wielkie nadzieje, 
których Je_,teśmy rze<!Mlikami. 
Wiemy jaka groźba unicestwia 
nia zawisła nad całą ludzkoś
ci~, ale ta świadomość nie o
sla bia bynajmniej naszej woli 
działania w obronie pokoju. 

Jako przeolwnicy wszelkich 
krucjat, będziemy walczyli 
przeciwko kłamstwom, prze
ciwko podżeganiu do nierta
~Hci, przeciWlló przesądorn. 

Wrócimy następnie do ·na
szych krajów zdecydowani pro 
wadzić <Milej naszą dtlałalnoil~, 
wyjaśniać u siebie w domu to, 
czego innl nie wiedzą lub ro
zumieją źle. Jeśli :9<>wiem 
ignoranćja jest bardzo często 
matką nieufności i nienawiś
ci - śWiadomo§ć pr()wadzi 
do braterstwa, prawda prowa 
dzi do światła. 

Na inall;lut·21~y)nvm posie
dzeniu Kongre~u Narodów w 
Obron ie Pokoju w dniu 12 
<irud:il:i 1952 r. przewodniczą
cy Swi~towej ltady Pokoju 
ro"of ~'rydcr:rk Joliot-Clirie 
wygłosił przemówlenie, w któ
r.vrn ośw!a<:c~ył m in.: 

Ten przerażający bilans po
większa się dzień w dzień o 
zmarłych, wskutek ran ~n\e
swnych na wojnie l wsku >ek: 
cierpień doznanycą wowczas 
prze; jeń.cow cywilnych i «VOJ· 
skoWych. Ponadto nie >'.~'Jń
czyla su: jeszcze lista ofiar po
wolnego działania energii ato
mowej, której skutków dozna~ 
ła przed 7-miu laty ludność . 
Hiroszimy l Nagasaki. Jest rzeczą nledopuszczalną, służyła dobru ludzkości, a nie 

by nowę rodzaje broni maso- zagładzie. Powinni oni znaleźć 
weJ zagłady, których skutecz- się w pierwszym szeregu tych, 
ność: pewni uczeni sterają • się kt6rzy walczą o uniemożli
w zbrodnlczyeh celach wd~ż wienie stosowania takich środ 

„„„„„„„„„„„„„ ... „„„„.,. 
Zyjemy w świecie, który nie Dodajmy, że od tego czasu 

zdoła! jeszcze przyjść calk?- nauka poszła naprzód. I jeśli 
wicie do siebie po str<lszJ.J• zachowujemy niezachwianą 
wyc~ wstrzą~ach d~ugiej W?J:- . wiarę w zbawienne, nieocenio
ny swlat.oweJ. A Jednak, iu.z ne usługi jakie może ona od-

Serdecznie witamy 
zwiekszać, nie byty w dro- ków niszczenia. Jasńe jest, że okres od 15 do 21 grud-
dze powszechnego porozumie- nie jest to tylko sprawą uczo- nia br. upływać będzie 

teraz srozy się wojna w trzecn ć d'k · · to d u ie' 
punktach naszej planety. Roz- da lu ~ osc1, . z . r g l 
wija , się przerażający wy§cig strony wiemy, ze daie ona 
zbrojeń. rujnując g1>spodarkę, zbrpdniarzom rozpętującym 
hamując postęp ludzkośc-:, wojnę coraz bardziej niszczy
zwiększając groźbę wojny. 0 ed cielską broń. Pozwala to nam 
pretekstem obrony bezple• wyobrazić sobie, jak wyglą

nia zakazane i wyjęte spod nych. Koniećzny jest ctynny w naszym kraju pod znakiem 
prawa i by ścisła kontrola r.:e i szert>ki udtiał uświadomio- · „Tygodnia postępowej kultu~ 
unierrtgżliwlala Ich użycia. nej opinii publicznej. ry niemieckiej". 

.- „Ty.dzień postępowej kUltU-
Połóż my kres śmierci i zniszczeniom ry niemieckiej" winien przy

czeństwa zawierane są pakty, dałby bilans trzeciej wojny Wyścig zbrojeń jest dotkli
traktaty i uktady. które przv- światowej. Uważam za konie- wym ciężarem dla gospo
~y;iiają. się j~ynie do w>-"I?-o- czne, by straszliwy ten bilans dark! wszystkich krajów i po 
zema niebezpieczeństwa pozo.. uzmysłowili sóbie wszyscy lu- woduje ijj dezorga.nizację. 
gi wojennej. <4ie w chwili, gdy toczą się Musimy wyjaśnić w sposób 

Pod tyn: samym. pr.etekstem wojny, w chwili gdy pokojowi niepozostawiający żadnej wąt
wzma_ga się zagroz~rne me'l.'.'- zagraża'ą dalsze wielkie nie- pliwości, że położenie kresu 
wisłosci narodoweJ I swo':lód bezpiec~eństwa. Niewątpliwie ' wyścigowi zbrojeń l odpręże-;, 
demokratycznych. Trwa QID• nie uczynili tego jednak nie- nie międzynarodowe będą ko
na wojna, prowadz1ona orzt Y którzy mężoWie stanu niektó- rzystne dla wszystkich ustro-
pomocy oszczerstw kłams w, ' . . · · · · t · . „ . . , r'? znane na całym świecie JOW, pomewaz nas ąp1 rozwoJ 
a mektore koła. tw_orząc a-tno- b' t , . G . b b ł · a- stosunków gospodarczych mię sferę krucjaty us1łuJą shna- oso lS osc1. uy Y Y o m . . . . 
t zować łudn~ć t przvgoto- c1<ej, jakże moglibyśmy wy- dzy wszystk1m1 krai.am1. Na
y ć · · · · lt ' ei·ś rzeko- tłumaczyć sobie ich agresywne wet przed zawarciem konwa Ją. w 1m1ę Ja l · ·· ·„d ynarodowej w mej misji nakazanej ;>rzez deklaracje, które posuwa)ą wencJ'. m1" z. . . . . 

Boga do najokropniejszej rza- się nawet nbkiedy do propa- spra~ie ogr~mczema zbroJen, 
zi. ' gowania wojny prewencijnej. o którą nalezy. nadal wytrw~

Ie walczyć, kazda szansa zme 
sienia ograniczeń w dziedzj
nie handlu międ:iynarodowe

go przyczyni się do odpręże• 
nla i otworzy nowe pe.rspek
tywy dla handlu. Dlatego też 
pawinniśmy się cieszyć z 
pierwszych wyników osiągnię 

Potężne siły pokoju 
zaważyły już korzystnie 

na biegu polityki międzynarodowej 
Nakreślona tu przeze mnie 

alarmująca sytuacja jest 
konsekwencją polityki mię
dzynarodowej, której nie
zmiernie niebezpieczne na
stępstwa wielu ludzi zrozu
miało .iuż wkrótce pe wo1nie. 

Z tej słusznej oceny wyni
kły poczynania mające na ce
lu zmobilizowanie sil zdolnych 
do przeciwstawienia się nowej 
groźbie wojny. 

Ale · trzeba bylo ponadto 
brać pod uwagę doświadcze
nia przeszłości. 

będący przejawem woll za- tych w tej dziedzinie przez 
pewnienia triumfu ducha ro- konferencję gospodarczą w 
kowań nad rozwiązaniami w Moskwie. 
drodze przemocy - należą do Czy możemy jednak na
kampanil o ogromnym zasię- prawdę osiągnąć odpręże
gu podjętych przez rucb ob- nie międzynarodowe, do
rońców pokoju i umożliwia- póki trwają walk! w Korei, 
jących dobitne zamanifesto• w V1etnamie i na Malajacb? 
wenie woli bardzo poważnej • Również co do tych pr1Jble
części opinii pil:ilicznej. Nie m?w .~eh obrońców pokoiu 
będzie przesadą, jeśli powie- mJal JUZ sposol.mlJść s[wmu
my, że te potężne 'Siły pokoju ł~y.ram~ ~onk~etnych propoz~
zaważyly już poważn i e,ai to CJI. Mozl1we, ze me byhbvśn.y 
korzystnie na biegu pol!tyki w~zys~y tego samego zchnla, 
międzynarodowej. gdyby.smy pró?ow~lt ;i~ta1'ć 

kwestię odpow1edz1alnos::l r.a 

czynie się do pogłębienia w 
konfliktom, podobnie jak po· naszym społeczeństwie wie
szukiwanie rozwiązań, któ- dzy o NRD, o jej sztuce i li-
re przyniosłyby . odpręże- teraturze . . 
nie, wiąże się w sposób Jakby otwllrciem tego ;,Tyi51-
naturalny z zagadnieniem .Je· dnia" w naszym n\ieście będą 
podległości i bezpiec:zeo.-tw« występy teatru niemieckiego 
narodów. Od chwili .z~kończe- „Berliner Ensemble", który 
nla drugiej wojny świa•.iweJ przybył· przed. kilkoma dnia
mają miej;.ce coraz to barMieJ mi do Polski. 

· jswne zamachy na niepodle· Teatr ten powstał w r. 1948 
glość n~rodową wielu kr~iów w Berlinie i w ciągu kilku lat 

Z drngiej strony uzys&dfile swego istnienia dal się poznać 
ri.iepodleglośc1 przez narod.v jako placówka p1·awdziwie 
jest dzlsiaj - bardziej może socjalistyczna. Naczelnym bo
niż w przeszłości - powqżme wiem zadaniem tego teatru 
utrudn.ione. Wprawdzie ta.acta jest wyśtępowanie przed wi
samuokreślenia narodów '\gii dzem robotniczym Berlina 
ruje we wszystkich alttat•h oraz innych miast I miaste
między11arodow)l'th, m. In. w czek NRD. Jak wielkim cie
art. I Karty Narodów Z/<'dno- szy się uznaniem „Berilner cz.onych, ale wobec nar.)dów 
Plzji, Atry\<.l 1 $rodl<.owe!l,u "Ensemble", niech zaświadczy 
Wschodu, któ'te domagają :ńę takt, że rząd NRD otoczy\ go 
prawa samookreślimla 1 P'J- troskliwą opleką, wyznacza
"''taią w rmle teS?o nr'IWd jąc m4 ważką funkcję w re
stosuje się me't-Ody gwałtu - alizac~i zada.ń kulturalnych w 
od brutalnych represji aż do okresie pięciolatkL 
otwartej wojny. \ Wśród założyciel! tego tea-

Pokojowe rozwiązanie pro- tru wi~lmy wybitnego pisa-
'blemu niemieckiego, przez rza i dramaturga Bertolda 
porozumienie miQd7.y zain- Brechta (niestety, nle mógł on 
teresowanymi czterema wiei- przybyć wraz z z;es!)Olem do 
klmi mo.carstwemi, . 11 Niem- Polski) oraz żonę jego, zna
cami stanowiłoby pierw- komitą aktorkę, Helenę Wei
szy etap na drodze do praw- gel. Będziemy oglądać ją w 
dziwego bezpieczeństwa ibio• dwu rolach głównych: w 
rowego. Pod tym względem „Mutter Courage und seine 
należy ocenić jako bardzo do- Kinder" (Matka courage i jej 
niosłe wydarzenie, międzvna- dzi@ci), napisanej przez Bre
rodową konferencję w sprawie chta 1 w adaptowanej przez 
pokojowego rozwiązani,a pro- tegoż autora „Matce" Górkie
bl~mu niemieckiego, ktora od- go. Akcja pierwszego utworu 
była się w ub. miesiącu w Ber- dzieje się w okresie wojny 
J.;n~~rzyjmy się na osiągnie:- trzydziestoletniej w Niemczech 
tych wynikach, dyskutuj- (1618 - 1648), drugi utw~r 

Ukazuje walkę prolaitariatu 
rosyjskiego w latach rewolu
cji 1905 roku. Trze<;itn utwo
rem, który wykona teatr 
berlitiski na scenie Teatru 
Nowego, jest klasyczna 'ko
media Henryka Kleista o 
ostrym łroblemie społecz
nym pt. „Der zerbroche
ne Krug" (Rozbity dzban). 
Należy przypo~ieć, że włas
nie w roku pieżącym mija 175 
rocznica urodzin tego wybit
nego klasyka literatury nie
mieckiej. Znany krytyk Georg 
Lukacs pisze w jednym ze 
swych artykułów o Kleiście, 
że „Rozbity dzban" stanowi 
jego najpełniejsze osiągnięcie 
artystyczne. 
S~śród aktorów, których 

ujrzymy, poza wspomnianą 

już Heleną Weigel, laureatką 
nagtody państwowej, w sztu
ce „Matka Courage" biorą u
dział tacy wybitni artyści 
sceny )ak Emst Bu.sen lrola 
starego kucharza palowego) i 
Erwin Geschonneck Jeko ka
pelan wojskowy. Zresztą cały 
zespół skupia wybitne talenty 
aktorskie NRD, zarówno spo
śród starszego, jak i najmlod
szego pokolenia. 
Występy teatru „Berllher 

El1iemble" staną się na pew
no wielkim wydarzeniem ar
tystycznym w życiu Lodzi i 
wielkim przeżyciem dla nas 
wszystkich. Jest to niewątpll
wy i dobitny wyraz przyj;iźni 
i współpracy między Niemiec
ką Republiką Demokratycmą 
i Polską Ludową, sąsiil.dów, 
których pracę i wysil!'! w 
dziele pokojowej odbudowy 
życia opromienia wielka idea 
socjalizmu. 

J. K. 

Inicjatywa podjęt.a w Pa
ryżu w roku 1949 przez 
I Swiatowy Kongres Obroń
ców Pokoju była nle1..miernie 
doniosła w wielkiej mierze 
właśnie dlatego, że potrakto
wano wówczas z całą powagą 
doświadczenia przeszłości. Ini
cjatywa ta opierała się na 
t:.'rzekonaniu, iż rzeczywiste 
siły pokoju tkwią w niezliczo
nych rzeszach mężczyzn i ko
biet, które cierpią wskutek 
wojen i bez których zgody 
wojna nie byłaby moi:llwa. 

W wyniku rozwoju histo- genezę tych wojen, ale ete
rycznego ludzie zyJą w wątpliwie będziemy '1l 1gli 
ramach rozmaitych organlza- dojść do porozumienia I 1.ai.4· 
cji politycznych, gospodar- dać przynajmniej, by tlie
czych i społecznych. zwłoczne zaprzestanie ':>snia my ożywieni pragnieniem ---------------

Inicjaty;wa zakładała po
nadto, że problem polega na 
tym, aby akcję na rzecz poko
ju prowadzić w świecie takim, 
jakim on jest w rzeczywistości, 
uwzględniając szczególne ce
chy każdego narodu, a nie w 
świecie nierealnym, który każ
dv wyobraża sobie na swgją 
~odlę, odpowiednio do swych 
dążeń. Inicjatywa ta doprowa
dziła do powstania w w;ęk
szości krajów świata narodo
wych ruchów obrony pokoju 
I do utworżen la Swiatowej 
Rady Pokoju. 

Apel Sztokholmski, który 
domagał się zakazu broni 
masowej zagłady i kontroli 
11\ld przestrzeganiem tego za
kazu oraz apel o zawarcie 
paktu pokoju między pięcio
ma wielkimi mocarstwami, 

Lecz na jedno pytanie, my po)ożyło kres śmierci 1 rnlsz
wszyscy tu zgromadzeni, da- czeniom. 
jemy odpowiedź twierdzącą. Jest Wlęc rzeczą logiczną ilo-
Pytanie to brzml: magać slę. z~przestania ·)g•na 

przed pod,Jęciem dal szych ~to
ków w celu osiągnięcia k<>m-Czy możliwe je;;t pokojowe 

współistnienie różnych ustro
jów? 

prrn,.,1cu. 
Położenie ·kresu obecnym 

dojścia do porozumienia tak, Ad • • ' 
~i~c: b~c:i~:ireJ ~ap:~:~::.~~ I enauer zamterza ogran1czyc 
- a wte-dy i na Kongresie Na 
rodów zdołamy wepólnie za
łożyć: fundamenty prawdziwe 
go bezpieczeństwa zbiorowe
go. 

prawa trybunału konstytucyjnego 
BERLIN 12. 12. 

Pełne zrozumienie zasady 
możliwości pokojowego 
wspolistmenia jest rzeczą bar 
dzo ważną. Uznanie możliwoś 
ci pokojowego współistnienia 
oznacza wyrzeczenie się wojny 
między narodami, wojny, zmie 
rzającej do narzucenia innym 
narodom określonego sposobu 
życia - niezależnie od zalet 
lub zastrzeżeń jakie można 
wysunąć w stosunku do tego 
lub innego ustroju. 

ONZ nie spełńia swe.i misji 
Jak donosi agencja AON z 

Bonn Adenauer l minister 
spra~iedliwoścl · w rządzie 
bońskim, dr Oehler, na kon
ferencji prasówej w gronie 
„zaproszonych" dziennikarzy 
zapowiedzieli. te podejmą „u
st;iwowe" środki dla ·„ograni
czenia praw trybunału kon
stytucyjnego". Ad~nauer 
przez zmianę procedury wy
bol'czej do trybunału konsty
tucyjnego pragnie zapewnić 
sobie taki skład trybunału. 
który wydawać będzie orze
czenia zgodnie z iego życze
niami. 

pieczeństwo, jakie grozi na
rodowi niemieckiemu w 
związkll z układami wójen
nyml. Ehrlicb stwierdził, że 
jedynie obalenie rządu Ade
nauera uratuje naród z kal.a• 
strof!llnej sytuacji. 

Ażeby umożliwić to poko
jowe wspó!ii;tnienie, musimy 
poszukiwać sposobów przej~
cia · od stanu maksymalnego 
papięcia, kttirego przejawem 
są trzy zlnk~lizowane wojny, 
wyścig zbrojeń l atmosfera \ 
zimnej wojny - do stanu od
prężenia, który pozwoliłby 
na rozpoczęcie ogólnych ro
kowań mających szanse po
wodzenia. 

Radzieckie MSZ 
zwraca notę 

am~asaclzie 

amerykańskfa; 
MOSKW.11 •1. •2. 

Oqta ' to bm. cnarqe cl"atrair•• 
USA w Moskwie p Shauq11 ..... ssy 
zt•twl na ręce wicemintstra lljoraw 
lj~'"nocznych _ tSRR J. tllol1Ka 
not~. „ której „tąu sr;inow l !l'd'" 
nocz.oriych domaqa J;ię itwr"łlł 
amet y1cansk1eqo samołotu tr>ln&· 
Por toweqo •• S -41" wf'ilłl' ł'll!' Lna t
duJącym1 się w nim przedm •nta• 
m1 

Nauka musi służyć dobru ludzkości 

Poniewat wstyscy Jesteśmy 
bez wątpienia niezmiernie 
przywiązani do Ka,rty Naro
dów Zjednoczonych, tnusi~ 
postawić: sobie pytanie, dla
czego Organizacja Narodów 
Zjednoczonych nie zdołała wy 
pełnić swej misji i co należy 
przedsięwziąć aby przywrócić 
warunki jej normalnej dzia
łalności. Czy jedną z zasadni
czych przyczyn obecnej nie
zdolności Organizacji Naro
dów Zjednoczonych do wy
wiązania się ze swych zadań 
nie jest okQ.liczność, że nie 
jest ona organizacji} powszech 
ną, gdyż wiele kra .iów nie ma 
w niej jeszcze przedstawicie
li? Nie można zapewnić poko 
jcwego W(lpółistnlenia naro
dów, jeśli się odmawia 450 mi 
lionom Chińczyków prawa do 
reprezentacji w ONZ pod pre 
tekstem, że w Chinach zmie
nił Się ustrój. Nie Jest zgodne 
z prawdą twierdzen ie, że ten 
Wielki naród o prastarej cy
wilizacji , rozwijająC'y się o
becnie z takim rozmachem, 
w jakiejkolwiek mierze może 
być repręzentowanv przez 
marszalka wyspy Formozy. 

Gdyby zasady 9rganiza
cji Narodów Zjednoczonych 
nie byty gwałcone, gdy
~ przyjęła ono wszy.stkie pe.ó 
stwa pokojowe uznaiące zobo 
wiązania Karty, gdyby opinia 
publiczna zdobyla w niej po
słuch, wówczas Organizacj.a 
Narodów Zjednoczonych me 
zawiodłaby nadziei, jakieśmy 
wszyscy w niej pokładali. Ale 
obecnie Organizacja Narodów 
Zjednoczonych znajduje się w 
ślepym zaułku. Dyskusja nad 
rozwiązaniem wielkicb proble 
mów dzielących świat nie do
prowadza do rozstrzygnięcia 
pokojowego, jakiego pragną 
naródy. Pięć wielkich mo
carstw, na których jedno
myślności opiera się Karta Na 
rcdów Zjednoczonych, niemo 
gą się spotkać w ONZ wobec 
niedopuszczenia Chińskiej Re 
publiki Ludowej. Czy-nie czas 
już w tych warunkach odwo
łać s ię do świ~towej opinii 
publicznej i w jej imieniu 
zwrócić się db pi<;ciu 'tViel-

W tym tez celu rząd Ade
nauera przedłoży w parla
mencie bońskim projekt w 
sprawie zmiany ustawy o try
bu{lale konstytucyjnym i za
proponuje· - wprowadzenie 
zmian do konstytucjL W 
myśl howego projektu. sę
dziów trybunału konstytucyj
ne_go mianować będ1.ie doży
wotnie preqdent Republiki 
Fe<ler•lnej. 

WyrnienhtlłY w nocie sam">ił'łt 
naruszył. 1•k w adomo. 19 ·1~t°'" 
ppda 19S1 r . qran1ce weu1ers'<-. 
ł wdarł s•• dć strefy •ł«l.ł')nO· 
wama rad11eck•ch odd1iałów loł• 
n 1c1ych. zna1duJących Się tfłm r'a 
porJ.t.,.w1e arł '2., traktatu o'>kn.
JoweQo. S::amotot amery~ans1<1 10· 
se•ł z.musrOny do 1ądow<1„la „„ 
tPrytnrlUJłt weQ,PorlklM przez. rr1y• 
łliwce łedtl~ł&c ie. 

Wydaje ml się, że należało
by przede wszystkim przez 
wywalczenie kontrolowanego 
zakazu broni masowe.i zagła
dy odsuną~ od ludzko8c! aż 
nazbvt. re~lna. lecz jeszc1.e 
niedo;:tatPc-znle doceniana grnż 
bę nfPm~I cal\rr'lwitej •'<~lady. 

Bomby atomowe był7 już 
używane i · chciał~m raz 
ieszcze przypomnieć ofi
cjalne zdanie, wypowiedzia
ne ;>rzed H1ros.lirm1 i Nar.a>a
ki pr~c2 [l_OW'lŻ!lYCh uczo:iych 
amerykańskich na temat skut
ków decyzji użycia tych bomb. 

Cytuję: „Jeśli Stany Zjed
noczone miałyby pjerwsze u
żyć tego nowego środka za$ła: 

dy, to straciłyby poparcie 
światowej opmn publicznej, 
przyśpieszyłyby wyścig zbro
jeli i utrudn.iłyby w znacznym 
stopniu osiągnięcie międzyna
rodowego porozum~enia w 
spra,wie przyszłej kontroli te
go rodza ju !>roni". 

kich mocarstw z apelem: 
spotkajcie się, dyskutujcie, 
wyrzeknijcie się rozwiązań za 
pomocą sily. by utorować: dro 
gę do prawdziwych rokowań! 

Po tworne skutki bomb na
palmowych są dobrze znane i 
użycie ich wywołało powszech 
ny protest we wszystkich kra
jach. Broń b,ikteriologiczna 
również została użyta . PO\vsze 

Je~teśmy ~otowi szl!kac wsze I kich 
kompromisów, aby zapewnić µokój 

chnie jest znane oburzenie, ja- Niech ml wolno będzie 
kie ogarnęlo świat w lutym przy sposobności wypowie
br. na wiadomooć o u~yciu tej azieć: osobiste moje zdanie 
nowej broni ma•nwej "zagłady o znaczeniu i zasięgu politycz 
w Chinach i w Korei. nym tego żądania pod adre-

Wiolu ludzi przyjęło tę wia- _ ~em pi~ciu wielkich mocarstw. 

• 

' 

Sformułowałbym je w nastę
pujący sposób: podpiszcie 
pa,kt pokoju, który przywróci 
nareszcie prawdziwy sens Or 
ganizaoji Narodów Zjednouo
nych. Jasne jest, że zapobie-

Minister sprawledliwoścL 
Dehler. dal do zrozumienia, 
że rz~d boński zalntere~owe
ny jest w likwidacji resztek 
wpływów soejaltiemolrretów 
we wladzach reżimu bońskie
go. 

„ • \ , • 
w~tP.m•n•ster Mallll 'Z:Wróctł 

wspomnutn4 n11tę p §4·uauqh•H'1i~Y. 
z:iłączaJąc Ust treScł \ nast;-p•AJi\· 
ce): 

Jak donosi ag2ncja AON, „Zwrac;am przy "'"'"'uym 
00\Ve machinRCje kanclerza p;t11s1cą notę nr 473 z 10 q r ud• 

hori skfe<>o Wy\\lolal,v wlel11ie "'" br„ 1ako nadoslaną pod n•e-
t"J wlfłśChwyrn •t:lr~serń. albL'n„1em C'O-

Ohu rzeni~ WŚl'ód spoleczeń· tyczy ona sprawy ame<Y•••n<'< •· 
stv.ra NiemiPC' zachodnich. qo wnJekow~qo samotntu tr.11n1· ~ 

w Monachium odbyła się p~rtoweąn „s 41", "tory w "•to· 
pi1dzi• ub. „nku naruszył :J" ""''· pote7.na demonstracja prote- ce W11Q••• sk••I ilepUbt11c1 .urto· 

Stącyjna ludności miasta. we) I łll&l•I l>rHt Wiadro ,.,,. 
Przemawiający na wiecu r~- ą••••"'" s1<nnhs1<uw,ny "''~• •• 
dnktor naC'zełny dziennika •~aJd„Ją•ym• ••• " " 1m 1>•<•<1· 

· u · . I m1otam1 n~ mocy •yrnwu nud•· „Fre11:s Volk , ttugo Ehrlich, pesztP.llskieqo trybunału w:>Jsko-
wskazal na wielkie nlebez- w.Oo", • 

' 
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Szczęsny jest z · nanli 
W;zyscy jesteśmy pod mięci wYStąplenle Zbigniewa 

urokiem „Pamiątki Pietrasika z „Hortensji". 
z Celulozy", Czytamy - Czytając „Pamiątk~ z Ce-

lą z wypiekami na twarzy, czę- lulozy'' - mowil m. in. Pietra. 
sto do późna w nocy. "Slediimy sik - przeżywałem wnystko 
z wielkim zainteresowaniem razem z bohaterem. On się za
lGSy bohatet'Ó\V, ich walkę, łamywał, ja też, on rósł l ja 
Jirzeżycia, radości I smutki. rosłem wraz z nim Newerly na
ł'odobają się nam l wzruszają pisał tę książkę za nas wszyst
nas opisy przygód Szczęsnego, kich. Przecież takich Szczę
jego trudna droga do pełnej snych było wiciu w każdym 
dojrzałości społecznej I pall- mieście i w każdej wsi. Weź
tycznej. Urzeka nas wreszcie my nasze miasto Piotrków, 
eieplo i humor tej książki. prtypnmnljmy sobie opowiada
Zadajemy sobie pytanie: dla- nia naszych rodziców i na
ctego? Co sprawia, że szych starszych towarzyszy. 
książka Igora Newerlego zdo- Wlocławek miał swoje. Kozlo
była sobie od razu powszechne wo, Jepiankow~ osiedle bez
uznanie? Dzięki czemu zosta- domnych I bezrobotnych, u nas 
wla ona trwały ślad w naszych była „Abisynia" kolo Fenik
gercach I umysłach? sów. Dziś są na tym miejscu 

Na t11 pytania próbowała piękne ogrody . Walczyli robot
odpo'l\fiedzieć młodzież, zebra- nlcy w „Ameryce" - Celulo
na 7 grudnia br. w Piotrkowie zie, walczyli i u nas, w „Hor
na dyskusji, poświęconej „Pa- tensji". Powieść Newerlego 
mlątce z Celulozy". Przybyli cl odkryła wl.elką powszechną 
inlodzi (dziewczęta 1 chlopcy) z prawdę naszego ludu w jego 
całego województwa łódzkiego; zmaganiach z haniebnymi cza
i Tomaszowa1 Kutna, Zgierza, saml pogardy. 
Pabianic, a przede wszystkim - A teraz wetmy naszą mło
% Piotrkowa I okolicy. Widzie- dzież ze wsi - mówił dalej 
liśmy na sali przodowników z Pietrasik - która przychodzi 
Zakładów Przemysłu Ba1veł- do Kombinatu czy .,Hortensji". 
nianego im. Nowotki w Piotr- Ile w niej jeszcze „zabombo
kowie, z „Hortensji", Gazowni, nów" .' W wielu z nas, koledzy, 
z' szkół i liceów. Z !eh sl6w 1 stedzl Szczęsny. Musimy się 

wystąpień można by ułożyć bić tak Jilk on, dążyć tak jak 
nową książkę o tym, jak ludzie on dp pełnego rozumienia fycla 
czytają, co ich przede wszyst- i naszego w nim udziału. A Ja
kim w powieści Interesuje, ja- każ Prosta droga dziś! O Ileż 
kle starają się wyciągąć nauki łatwiejsza, nit wtedy. „Pa
dla siebie z tak frapującej lek- miątka z Celulozy" wzbudza 
tury, jak omawiana tutaj „Pa- gorącą chęć być komunistą, 
miątka z Celulo1.y". być człbnklem Partii... 

Powiedzmy ·od razu: nie . Takich wzruszających wy
wszystkie wypowiedzi były znań było w dyskusji .Plotr
jednakowo udane, nie zaw- kowskiej sporo. 
sie jeszcze czytelnik umie wy- Mały, szczupły Jerzy Tyniec
powiedzieć dokła~nie to, co kl, mieszkaniec Tomaszowa, 
myśli l przetywa. Popadali ci obecnie student pierwszego ro
mlodzi niejednokrotnie we fra- ku polonistyki na U. Ł., mówił, 
zeologię, wygłaszali referaty, w jaki sposób „Pamiątka z Ce
omijając zupełnie swoje wła- lulozy" pomaga mu w jego 
ane fycle. A przecie'1: to Ich działalności. 
tycie Jest w tym wypadku naj- Nieocenione usługi - po-
ważniejsze. wiedział - od.daje ml ta po-
SPośród wielu wystąpień wieść ' w życiu. Ludzie skarżą 

najbardziej utkwJ!o ml w i:ta- sill nieraz, że im ciężko. Wtedy 

pod redakcją 1nisl1za klasy 111iędz1n1rnd1wei K. Ma~arczrka 
STUDIUM 

W. Korolkow 
Białe zaczy/1ają I 

rozeg1 aną 
1, b6·b7, Kd8-c1 

d2-d 1 Skoczek\ 

o'lągaJ'( nie 

2. GbZitc3, 

Wobec grotby Gell+ ltd. czar
"" dorabiaj~ skoczka, aby tllk· 
wldować IH"l>tnego gońca. 

3. Ke3-'41 Sdhc3 4. Kf4 ·ą5/, 
Sc3x"4+ 5. Ką5-q6, Se4xf61 

PARTIA 

qrana w 20 rundzie turnlelu o 
mistrzostwo PolskJ w Katowi· 

c;ac:h w dniu 30. \O. 1952 r. 
S/ał<I: Grynfeld 

Czarn•: Pytlakowskl 

Partia sycylijska 

I. •4, d l. Sł3, d6' 3. d4, cd 
4. Sxd4, Sf& 5. Sc3, q6 6. Gq5, 
Gą7 7. Hd2, Sc6 8 . Sb3-a5 9. Gb5, 
0-0 IO. 0-0, Ge& 11. Wal-d\, a4 
12. Gxf6, Gxf6 13. Sxa4. 

Blale zdoby ty piona. okate ~lę 
Jednak n ieba wem, Iż było to b. 
zręczne pośwl~cenle ze ~trony 
przeciwnika. . 

13 .•. SeSI 14. Sc3, Gc4 15, Wet, 
GxbS 16. Sxb5 St4 11. He2, Sxb2. 

Czarne Jut odzyskały piona, 
zachowując pr·zew"i!• po ,,ycJI 
dzt~kl otwarty m liniom t •lahym 
plonom białych na skrzydle het
mana. 

I 8. Wal, Hb6 19. c3, Wfc8, 
20. Wcl, Sa4 21 . Hd3, Ha6 
22. 5b3-b4, Wc5 23. c4, W~<ll 
24. Wc2, Sb6 25. Waci, Gq5 
26. Sb3, G xcl, 2.7. Sxc5, WxcS 
28. Wxcl, Hxb5\ I bi~!• poddały 
sio. 
FINAŁ MISTRZOSTW ZWIĄZKU ' 

RADZIECKIEGO 

Teraz biały król nie mote się 
por-u97.yć . ale i kolet I czar•ne rt
""ry !wieża t skoc•ekl 91\ ''"'l\· 
une. Jeń .vnle "lieża będzie mo-
1i~ odeJ!lć na h8. XX turnteJ o tytuł champbna 

1~ 13·•4, Kc7·bll 7. a4-a5, ZSRll odbywa się przy •J(lzlale 
l(D11-a7 Bzachlstń1" teJ miary. co mlqtrz 

I ~ • 6 śwlala Botwlnnlk orat arcrml-
Jeśl teraz bl&le zagraj a, ·a . otnowte Bolesławskl, Bron•teln, 

tó c._rn,y kri'll wróci n& b I bla- T J 3 le prze~r· ywaji\ ze wzl(!~du na · Keres . Smysłow , Hel ler I am · 
P. rtyinus wyknnaula ruchu. now. Jest to więc włRśclwle T'<>L· 

grywka na po•lomle wlelkle11:0 
8. b7-b81Hll mtęńzyuaro~Ciwego lurnte]u, ~le· 
ŃAdzwycza)n• po~unlęcl9. Te· dzona przez szachistów ~.al;>~o 

rdz czarne zn8.J<1u111 się w .cug- świata z wiei kim za\nter·es >'Na-
CwAilit• " 118 9krzyń\tl hetmana. niem. Prowadzi na razie Bc>le· 

ll.„ Ka7xb8 9 . a5·111, sławski. Może tym razem mlotrzn-
1 czarne rrte mogą grać l<ró- wl świata Botwtnnlkowt uńa ~tę 

Iem. ~dyż na KB.1 nastąpi c7, zrehabllltować za par~ koleJoych 
:r:a~ na Kc7 ·a1 ltd. niepowodzeń . Wiadomo bowiem. 

9„. Wh7·h8 1 O. Kq9-q7, lt arcymistrzowie KerM I Heller 
Wh8·h7+ 11. Kq7·q8, Wh7-h8 Jut dwa razy k"le)no (Mnskw• I 
12. Kq6 .q7. Buclapeszl) wyprzec17.lll go. zaJ· 

Remis . ponl<'wd ohte strony m uJąc I {Keres) I li (lleJ!er) m !eJ-
muszą powtarzać pcisuntQcta. . ~ca. 

Rozrywki umysłowe (100, 101} 
„Z ISKRY ROZGORZEJ! PŁO· 

MIEN" to tytul szwkl Szah"Y na
d tanl'ego, grau9) ooec nle w Tea
trze Pow~zechnym w Ł.o,izl, I 
slow a eptgr·aru (na!?IS\ll. wl inte
JĄcego poń naglńwktem 1enf11.1w
s k lego pt~ma, k tórego plerw••Y 
numer ukazał sle przed 52 laty. 

Klo był autorem tego eptgra· 
fu? 

11?AN~nvOWY*Tt:f\1Rlf 
<Ff'oWSl.$C-HNY.,. 

Kwadrat maolczny 
Do kr~tel< kwadrat u o~leży 

"'pisać pionowo pfęć wy r~z:'.l\v 
pięcioliterowych tłg pollanych 
niżej ok1·eśl e1\: 

1. Tytuł pis ma lenlnowsk lo,go, 
:t. RoA\/ua warzywna (pr ·zy pr·swa 
do zu pt, 3. PokńJ . w ktńrym Oń· 
hywa Ją się wy kłady szkolne, 4. 
SprQżYna tl'1;uwaJąca wgtrząQy w 
eamochodach, 5. Galunek papu. 
JL 

Prawidłowo orlszuksne wyrazy, 
czy tane odpowterlnlo w klar1111-
kach P~lornych, winny być !Jen· 
tyczne. 
W~rńd 09/)b, które nac1e$łą prR· 

wtd to we rozwtqzanla przynaj
mniej Jednego ·~<ląnla roz1·yw~o· 
weq:o. za.staną · rozlo_sowąne w&r· 
tośctowe n Bgrocly książkowe. 

Rozwiąza nie prosimy k ti.rownć 
tło naszej redakcji w terminie do 

5 
'/ 'I "/ 

' ./ , 11. ~ 

l 

~ 

I/ 
.• 

I\ 

d nta 3 •tycznia 10!53 r. z clnpl · 
sk tom na kopertach: Dział Ro&
rywe~ Umysłowych, 

Rozwl-zanle zadania Nr 113 
Moskwa, Ryqa. 

Nagrody kslążl<0we za pr·awt
dlowe ror.wtązanle zalia:nla "Ir 93 
wylosnwa ł)I n~Rl~pu lące nsohy: t 

1. Jan Paleszcz:yk, Łódź, u . 
Sierałfzka 3 m. 25. 

2. Tadeusz Bonlockl, tódt, ul. 
Srebn:yńska 85, m . 28. 

3. Włodzimierz Kosicki, t.ęczy
ca. ul. Rol<ossovJskieqo 57, rn. 2. 

4. Bron15łi'lw Bajer, Tuszyn, llł. 
Rzqowska 47. 

5, Bronisław Mlkol•l•r.•kt, 
Lódt, Stoł<i li, blolc 39. fil, • 

biorę „Pamiątkę z Celulozy" I 
mówię Im: popatrzcie, jak by· 
Io. A lleśmy jui zrobili. A Ile 
jeszcze mamy do zrobienia. 
Weźcie lódzkie Bałuty. Ile ta
kich Balut było w Polsce? Roz
walamy Je, a budujemy nowe, 
plęknle)sze osiedla. To wyma
ga wysllku. ale to prowadzi do 
lepszej przyszłości. 
Często słyszałem: trzeba ko

chać czlowieka. A jednocześnie 
nie rozumiałem, dlaczego w 
czasie rewolucji lała się krew. 
Do zrozumienia tego pomógł 
ml Newerly, tak samo jak Gor· 
kl w „Matce", Ostrowski w 
„Jak hartowała się stal" I Toł
stoj w „Drodze przez mękę". 
Teraz już wiem: trzeba kochać 
człowieka, to prawda. Ale ja
kiego człowieka? Każctego 
czlowieka? Nie każdego. Na
szego człowieka, takiego, któ
ry pragnie pokoju. sprawiedli
wości I który staje po stronie 
walczących o te ideały, Pisarz 
- zakończył Tyniecki - pisze 
dla ludzi. Chre, żeby książka 
jego wywoływała żywe wspom
nienia i budziła wi•m: w życie. 

Tadeusz Daszkiewic1 mówił 
o sobie I o swojej drodze ży
ciowej szczertt I po prostu. 
Czytał książki o Indianach i 
cowboyach, porywały go Ach 
niezwykłe priygody. Zie się 
uczył, a jednocześnie jako 
przewodnik drużyny harcer
skiej był czynny, starał si~ 
wszystko robić sam i nigdy nie 
miał czasu. Chciano go zdjąć z 
funkcji przewodnika drużyny 
ZHP. I wtedy wpadia mu dQ 
rqk „Pamiątka z Celulozy". 
Czytai Ją z wielkim Przl!jęciem. 
Zaczął wiele rozumieć, popra
wia! swoje postępowanie i nau
kę. „Ja muszę być taki Jak 
Szczęsny, pomyślałem. Jeśli 
Szczęsny w stokroć gorszych 
warunkach mógł dać sobie ra
dę, to cóż dopiero ja, który ży
ję obecnie. Zrozumiałem, co 
znaczy współżyć w gromadzie, 
dzielić pracę, pomagać sol:iie. 
„Celuloza" sprawiła, te uczę 
się lepiej I w dalszym ciągu 
jestem opiekunem młodszych 
harcerzy." 

I tak, Jeden t.a drugim, wchb
ilzi!i na trybunę I młodymi, 
cz~sto nieśmiałymi głosami 
opowiadali o „Pamiątce z Ce
lulozy". Dyskusja ta dala jej 
u~zestnikom wiele korzy§ci I 
wiele materiału do przemy~le· 
nia. 

C6t chciałbym Jesr:cze do tego 
dOdać? Felleton mój pragn~ 
zamknąć wyznaniem, które 
zarówno podczas czytania po
wieści, jak I w czasie prz;rsłu
chiwania 1!ę dyskusji nie o
puszczało mnie ani na chWilfl. 
Ze do takich książek wiedzie 
jedna tylko droga: całkowite 
włączenie się pisarza w dzieje, 
przejęcie się losami kraju, 
uczynlenle z '1:yc1a narodu 
swego własnego życia. Innej 
drogi dQ literatury realizmu 
socjalistycznego nie ma. 

JAN KOI'llOWSKI 

„Pershi0 druk 
pę p kt fiz. kl 

Che al z t rt w ~ 
prltl'lbk 

D.ychaniczny i Słobods~oj 

Droga do „raju'' 
Kiedyś na statkach przepełnionych: 
Jechały tu, do Ameryki, 
Rzesze zgłodniałych wymęczonych 
Chłopów l biednych robotnikó~. 
Każdemu Nowy świat przyrzekal 
Prawdziwy raj, dobrobyt, wolność .•• 
Chińczykom, Wiochom, Negrom, Grekom .•• 
Raj bezrobotnym, małorolnym! 
„- Wierzajcie, skończy się m~c?.llrnial 
Ze będzie lepiej, sam tu osądz! 
Przy wjeździe do nas jak latarnia 
Oświeca ląd Wolności Posąg!" 

---.=--

Lecz poznał każdy z emigrantów, 
Ledwo w Ameryce zagościł, 
Co może dać raj fabrykantów, 
Co za plecami tkwi WolnoścL 

Historia (do ruchu obrońców pokoju:). Alei 
z~ęilliał w ciągu ostatniego roku! 

Tu Amerykaninem czystym 
Anglosas jest wedle Wall-Streetu. 
Tu prawo dżungli I rasistów 

· Otwarło drogę dla bandytów. 
Więc prześladują tu przybysza, 
Cenią poniżej każdej ceny ... 
A gdy za dużo będzie krzyczał, 
Przyjdą po niego policmerli. 
Mamidła jakbyś zdmuchnął wiat.rem 
Bądź bezrobotnym na przedmieściach! 
A protestujesz, są otwarte 
Dla ciebie lagry i ·areszty. 
I chociaż z pracy clę wyzuto, 
Masz do wyboru miejsca liczne: 
Obozy otoczone drutem 
Albo fotele elektryczne. 
A Pdsąg, który wjazd do portu 
Do „raju Arne.ryk!" zdobi, 
Stoi na warcie ... jest po prostu 
Posągiem ml wolności grobie. 

przeloty! T, G. 

Na .dwóję z minusem 
wego. Wystawili więc 
nowy rachunek, ale pra
widłowemu wyliczeniu 
przeszkodziła znów nad
mierna wyobraźnia: su
ma wypadła ta sama! 

Dwója :i; dwoma minu
sami, panowie! 

(Na podstaw!• kores
pondencji H. JEZA.J 

Skończyło 
. 

Sl~ 
Było to w 1950 roku. 

Do dziś towarzyśze pa
miętają słynne przemó
wienie t.Jw. Gębalskiego 
na zebraniu wyborczym. 
Dech zapierało, kiedy to 
Gębalski wysokim 'dy
szkantem J)ouczał towa
rzyszy: Trzeba nam, to
warzysze, zmobilizować 

s!ęl ... Zważywszy na 
zadania, które stoją 
przed nami, podnieść 
pracr; do poziomu linii, 
ubojowić!... 

Wybrano Gębalśkiego 

Jednomyślnie, z oklas
kamL Co prawda potem 
znacznie mniej bylo sły
chać o tow. Gębalskim. 
Podobno nawet obrugali 
go za col w komitecie 
dzielnicowym. Ale Gę
balskl nie byłby Gębal
skim, gdyby nie spłynę
ło to po nim jak woda. 

Wybrano go l w 1951 
roku. Wprawdzie Już nie 
Jednomyślnie I bez o
gólnych oklasków. Ale 

rya. N. BrldetOl'SJI 

z Gęhalskim 
kiedy za brał głos, czyt 
można było mleć jeszcze 
wątpliwości? 

- Stojące przed nami 
zadania, towarzysze -
grzmiał Gębalski - wy
magają od nas mobili
zacji, podniesienia po
ziomu„. Bez uaktywnie
nia nie potrafimy wyko
nać zadań, 'które stoją 
przed namL 

Jak zwykle, po wybo
rach, o tow. Gębalskim 
znów ucichło. Chyba, że 
zabiera! głos na zebra
niach (zwroty te same). 
Praca leżał;i. 

At nagle bomba z to
warzyszem Gębalskim 
pękla. - Oto w czasie 
obecnej kampanii wy
borczej tow. Gębalski 
zachorowaJ. Po pewnych 
wahaniach jako tastęp
cę wyznaczono tow. Ro
botnego. ::.... Być może, 
Gębalsilego nie zastąpi, 
bo tu l rozmach l hory
zonty potrzebne, ale co 
robi~„. - mówili zwo
lennicy gorących wystą

Są ludzie, którzy od
czuwają chroniczny 
wsttęt do rachunków. 
Na widok kartki z licz
bami okazują dziwne 
zmieszanie. Często dzie
je się tak z osobami, 
które mają wybitne u
zdolnlenia w innych 
kierunkach. Nie wiem, 
Jak jest z tymi Innymi 
zdolnościami u pracow
ników Spółdzielni Prady 
Transportowo - Warszta
towej im. Feliksa Dzier
:!:yńskiegi w Łodzi, ul. 
Zgierska 50. Wiem nato
miast, że z licteniem 
jest nie najlepiej. 

----------'e-..:=--~---"-1 pień Gębalsk!ego. Myll-

Kalkullitorzy tej Spół
dzielni nie wiedzą nic 
o tym, że matematyka 
należy do tzw. nauk ści
słych. Rozpuszczają więc 
wodze swej fantazji I 
wliczają do rachunku 
niektóre prace„. po trzy 
razy. Równocześnie pod
noszą do im tyJko wia
domej potęgi llośt go
dzi n, zużytą do wykona
nia t~·ch prac. Tak było 
w przypadku remontu 
wozu marki „Merc~

des'', oddanego do Spó~
dzielni przez DyrekcJę 
Budowy Osiedli Robot
niezych w Łodtl, latem 
br. Bujających w obło
kach rachmistrzów przy
wołało dopiero do pi;zy
totnności orzeczenie Ko
misji Rzeczoznawców 
Polskiego Zw. -Motoro-

/ Remont 
Było to wlosnl\, kiedy roztop 
wieść nader przyniósł ml żałosną. 
„Dach twój dziurawy, zacny panie!' 
oznajmil zaciek na meJ ścianie. 
W Nieruchomościach alarm czynię: 
„Nie dajcie ml pod wodą zglnl\ć.1" 
„Nie damy - rzekli. - :taradztmy. 
Remont wam w mig przeprowadzimy. 
Złóżcie podanie, a za tydzień 
brygada dach wasi pokryć przyjdzie". 

• • • - i. 
Złożyłem. PrzyszlL Po nledtlel 
W ·godzlnfl papę stiltą zdJi:1!. 
Dziarskie chłopak!: w tempie takim 
przez dwa dni - myślę - znikną braki. 
Lecz przeceniłem snać Junaków: 
zniknęli on! - zamiast braków. 
Robota czeka, czas udeka, 
po ścianie Istna płynie rzeka •.• 
Straż zawezwałem - nie przybywa, 
więc się zabawiam w detektywa: 
szukam mych chłopców, śledzi:, tropię 
gdzie są, nie mogę dotąd dociec. 

• • • 
Miła brygado! Wróć że „na dom", 
nim mróz ustąpi tn6w opadom. 
Prośbę do ciebie drogą ślę tą: 
skończ pracę wiosną rozpoczętą I 

\ 

TADEUSZ GfCOIEll 

11 się jednak. 

Pokazało 1111 bowiem 
coś wręcz przeciwnego: 
Jeszcze nigdy tak Jak w 
czasie kampanii wybor
czej organizacja partyj
na nie„. podniosła swej 
{iracy do poziomu linii 
partyjnej. Bez cudzysło
wu. 

- A to cl wyrósł? No 
- dziwili sli: towarzy-
sze. - Bo pomyśleć, te
by taki cichy Robbtny 
prześcignął Gębalskie-

go„. I 
Wbrew „tradycji", też 

jego, Robotnego, a nie 
Gębal~klego (wrócił już 
do zdrowia) zamierzają 
wybrać jako delegata na 
konferencję partyjną. 

Pod jednym tylko 
względem, być może, 
tow. Robotny nlł prze
śclgnl\ł Gębal~~lego. c:;o 
do „rozmach u I „sze
rokich horyzontów''. 

D. 

Inna czy nie? 
Bywają jeszcze takle śwlet!lce, 
Gdzie wieczny etat uzyskal kurz, 
Pajęc1.yn wiszą wiotkie pE;tlice 
I drzemie PBil\k - stały ich stró:!:. 

Zerwanych hasel powlewa sznurek, 
Wnętrze pochlania pleśń I :!:re rdza, 
W pobfakiej Radzie, ludzie zza biurek 
Istniejącego nie widzą zła. 

Starej gazetki pęknięta szybka 
Odstrasza oczy nadmiarem skaz, 
Niegdyś sprzątaczka, w robocie chybka 
Tnasnęła 1zczotką w porządków czas, 

Stół plng-pongowy jest wypaczony, 
Siatka podarta, rakietek brak, 
Grajek-amator jest zrozpaczony, 
Patrząc na 1tołu żałosny wrak. 

Rozbite ~przęty straszą przybyszów, 
Bo winowajcy przywxkl! jut 
I w swoich domostw ciasnym zaciszu 
Gniewnej krytyki nie słyszą burz. 

Oto jest obraz pewnej św!etllcy, 
W której ra:n byłem, nie wydam gdzie -
A teraz zdradźcil! mi, Czytelnicy; 
Jaka jest u Was: Inna czy nle?I 

RYSZARD KUJAWSKI 

Mile złego początki 
I. RZECZ W WYDZIALE KWATERUNKOWYM 

Do petenta: 

Do 

Hm;- tak. W mieszkania sprawie pan7 
Podanko pdn s?.anowny ma? 
Odpowiedź kiedy? W · porę dam 
Za latek jakich§ tnoże dwa ••• 

,,swego": 

T11, Zygmm? Cze~t. jak lect ..• co? 
Mieu:l:anko? ••• jaki znów ambaras? 
Poda.n?e? G!upstwo .•. śmtalbv kto 
Kled117 Dla cteb!e - Jasne - zaraz. 

2. RZECZ W PREZYDIUM GRN 

Do petenta: 

Obn~6 wiimlar7 Patrzcie _go ••• 
Nie r tego. Dobra u was gti!ba, 
W11m~ać chcecie 1!ę, ot, to 
Nie przejdzie. M!astu trzeba. chleb11. 

Do „swego": 

Rozumiem. Ale.! .•• skqd t11 wldć? 
Toc kum11 sobie m11 o·d lat. 
Zniżymy. Starczy metrów ud~? 
Zapraszasz? Chrzcln11? A to' chwat.,, 

3. RZECZ W SKLEPIE TEKSTYLNYM 

Do klienta: 

Perka!lk w kwtat11? By! I owszem. 
,A jut nie ma. Co? Gdzie z.nlkl? 
Jak pani tmle?,,. B11ć musi - dobru, 
N!e ma I ;uż. Po co ten krzyk? 

Do „sweco": 

Perkalik? Chwtlkę, moja droga. 
Zapomnieć? Skqdże. Jako .t11jł ..• 
Za schabik - :z:awsze. (bać się Bogci.7 
Gadanie. Rączka rqczkę myje ••. ). 

KONIEC RZECZY 

Tak b11!0 Dlugo? Bardzo nie. 
Wnet wyszlo... No, ! potem sqd 
Wlepili, dal! ... - jak kto chce 
I skończy! się kumotrów rzqd. 

DRZAZGA. 

Na_ półce z książkami 

W ustroju krzy~dy 
i niesprawiedliwości 

Film, w którym grają lalki 
i w którym si~ wszyst~o porusza 

(~łt czytać? 
„WIELKI MOURAWl" 

Wydany w przekładzie pbl
sk!rn tom opowiadań znanego 
nowelisty radzieckiego - Bil
ła-Biełocerkowsltiego*) zawiera 
dziesięć pozycji. Utwory te 

Cz11telnlc11 tJom11łl4, U wy- związane są z życiem proleta-
drukowaUtmy powyźej jakiś riatu krajów Zachodu, a 

gim t wYtnleillonych opowia
dań bezrol>oiny nędzarz ratu
je slę przed śmiercią głodową 
sięgając po ochlap mięsa do 
klatki lwów w raryśklm ogro
dzie zoologicznym. 

A. ANTONOW SKA. Na pod
stawie doskonalej znajomo
lcl epoki autorka odtwarta 
jeden z najrlekawszvćh o
kresów w dziejach Gruzji, 
zagrożonej na przelomie 
XVI i XV II wieku, prtez 
potężnych sąsiad.ów, Iran i 
Turcję. G!ówna pośtać 

powiefr!, Georgi Saalcadze, 
który zaslynąl pod mianem 
„Wielkiego Mourawiego" -
bohLttera narr.doit,ego - po
dejmuje walk~ o zjedno..Ze

nie Gruzjt i poprawę doli I 
lt'du. Powieść odmaczana 
Nagrodą Stat!nowskq. 

Żarcik" alf>o zgadywankę" zwłaszcza Stanów ZJednoczo" ' " .,n eh AP 
Niestety, jest to t11lko próba Y · • 
druku z Listów perskich" „Przez wiele .lat (od r. 1900 

. " do r. 1917) - pisze au tor opo-
Mon.te~kmsza, 7;Vllda.~ych przez wladail _ przebywałem za 
„Ksiqzkę l Wiedzę (drukar- granicą. Wiele wlóczytem się 
nia tb Łodzi)i po morzach ! lqdach, po ml;i-

cz11tajqcy tę kślqźkę eh.wt- sta.ch Eu~opy i Am.eryk!. O· 
lam! ma wrażenie, że to nie powladama te napisałem n~ 
List perskie" a pismp per- pbdsta'li'.le ~!cznych ~bserwacj1 .. 

" ,,li ' " .„ w dużeJ mierze ma1ą one cha-
skie , a raczej „druk perski · rakter au tobiograficzny". 
prz11sto!owan11 do „perskteoo 
oka", bo normalnemu c:z11tel
nikowi trudno ;est, doprawdy , 
przecz11tać takie na przykład 
stton11 jak 122, 123 czy 126 wy
żej wspomnian11cli „Listów 
perskich", gdzie co druga. li
tera „nie wychodzi", 

Doprawdy, czaś 1ko1l.cz11t z 
tak łtiechtujn11m wydawaniem 
ksiqżek. 

Wynalazca 
„bawełnianego papieru" 

Na. 9 stronie „ Wło!enn11ch 
wód" Turgieniewa. znajduje
m11 takie zdanie: „w puzder

\ ku pod podwójnq wa.ratwq 
:pożólklego BAWEŁNIANEGO 
PAPIERU !eżal„." 

Turgieniew użył w pow11t
n11m zdaniu okre!lenla „ch!op
czataja bumaga", co P9 pol
sku oznacza nie papier bawel
nia11y, ale TKANINĘ BA
WEŁNIANĄ, ;ak!ś raczej per
kal!k. 

Te obserwacje I doświadcze
nie osobiste unaoczniły Bieło
cerkowskiemu ogl'om krzywd I 
niesprawiedliwości, doznaw>:1.
nych przez ludzi pracy w kra
jach kapitalis tycznych. Dlate
go też w kreślonych na gorą
co, realistycznych opowiada
niach Bielocerkowskiego na 
pierwszy plan występują moc-. 
ne akcenty społeczne i kla~o
we, demaskujące ustrój wy
zysku i ucisku, w którym be7.
nadziejnie weg'etują masy 
gnębiońych najemników. 

Mimo bezpretensjonalnej 
techniki prostoty środków 
pisarskich, opowiadania Bie
łocerkow~kiego odznaczają s i~ 
oryginalnością I sugestywno
ścią pomysłów_ Dotyczy to m. 
in. dwóch pierwszych pozycji 
tomu, zatytułowanych: „Mo
notonia" i „W dżunglach Pa
ryża". W pierwszym z tych 
opowiadań pomywacz . okien 
w nowojorskich „drapaczach 
nieba", znużony monoton i ą 
swego zawodu, „zabawia się" 

szaleńczą ekwilibrystyką r.a 
W ogól~ nasi tlumacze win- gzym~ie któregoś tam piętra ! 

ni częściej :zdglddać do slown1- o mało nie 'staje się śmiertel
ków i sprawdtać dokładnie ną ofiarą lej „rozrywki". Koń
znaczenie stów rosyjskich, czy się to gniewną reakcją 
które bardzo często są na!l- przygodnych widzów, którym 
zwyczaj „podnbne" do stów boba ter opowiadania dostar
po!skich, a majq ca!kiem In· czyi silnej emocji, ale bez 
ne z.naczenił!_ - „sensacyjnego" finału. w dru-

Zywe I wy:rlłzlste są obrazki 
amerykańskie, jak np. „Trzy 
befsztyki", „Zwyczajny pa
cjent", „Dobra nauczka", w 
których autor przy pomoc.v 
zr~cznych skrótów z!lu$trowal 
clęiary kapitalistycznego jarz
ma oraz charakterystyczne 
wldciwoścl systemu „wolnej 
inicjatywy". W „Dobrei na
ucz ce" oszuka no rpbotnlka 
przy wypłacie na IO dolarów. 
k tóre stanowią dlań całą for
tunę. Ofiara tego świadomego 
oszustwa daremnie jedna!< 
szuka sprawiedliwości naj
pierw u majstra, potem u 
przedsiębiorcy, wreszcie u in
spektora pracy, adwokata i sę · 
dziego. Amerykańskie „pra
wo" nie bierze w obronę po
krzywdzonego robotn ika, stoi 
bowiem na usługach business
menów, aferzystów ! oszustów. 

W tych obrazkach Bielocer
kowskiego znajdziemy fakty i 
zdarzenia jak gdyby żywcem 
zaczerpnięte z codziennej kro
niki miast amerykańskich. -
Z kron ik\, która lak stanowczo 
zadaje kłam propagandowym 
bredniom i przechwałkom. Za 
okazałą fasadą „amerykań
skle110 stylu życia" kryje się 
nędza, głód I upośledzeni.e mi
lionów obywateli „najbogat
szego (rzekomo) kraju świata". 
Ucisk polityczny, wyzysk go
spodarczy, dyskryminacja ra
sowa - oto prawdziwa rze
czywistość kraju Trumana I 
Eisenhowera, gdzie rządzą czci
ciele „7.óltego Diabla" - żar
łoczne I bezwzgl~dne kliki mo-
nopolistów. · 

BOI,ESŁA W DUDżt~SKI 

•t W. Biii Bletncerkows kl Op'>
wladAnla - Pf'zelot.y\a rzahela 
Zabłurlnwska . Wanizawa. „Kstqt
ka I Wle<l•a", 19~2. Str. 1711. _ 

Ś<.end z filmu kukielk<>weq., „Wawnyńcow11 sad": 
grosz I Paz'ira ;aaa do sad11 Wawrzyńca. 

ł.npl-

W najbliższym czasie 
wehodzi na ekrany 

· kin polskich sktadan· 
ka pod Wspólnym tytułem 
„Wawrzyńcowy sed''. Na pro
gram dożą się: aktualny nu
mer Kroniki Filmowej, prze
glifd kulturalny, poświęcony 

historii powstania I zrealizowa· 
nla „Wawrzyńcowego sadu". 
dwa polskie filmy rysunkowe 
„Wspólny dom'' I „O Heniu le
niu" oraż pierwszy kolorowy 
film kukiełkowy produkcji poi 
sklej „Wawrzyńcowy ~ad", 

Flln1 ten Jest w pewnym !en· 
s!e nowator~kl, nie tylko ze 
względu na jejJo barwność. ale 
przede wszystkim z uwagi na 
zastosowaną w nim po raz 
oierwszy w naszej kinemato· 
gr<lłii animację <czyli ruch) tła . 
W „Wawrzyńcowym sadzie" 
poruszają się nie tylko kukieł · 
ki, ale I dnewa, gałęzie i li ście. 
poddane sile wiatru, a także 
chmury I woda stawu, w któ
rym· popisuje się żaba. Impo
nująco zrobiona· Jest w filmie 
burza - z wichurą, piorunami 
I d~szczem. 

dobnie w rysunkowym) doko
nuje się zdjęć „klatka po klat 
ce'', czyli ka7da faza ruchu 
postaci, czy tła, nakręcana jest 
oddzielnie, jedną klatką tasmy 
filmowej , podczas gdy w filmie 
aktorskim kamera fotogrd~uje 
ruch postaci i tła w danym 
ujędu w sposób ciągły, wielo
ma metrami taśmy na raz. 
Trudności spowodowa·ne spe· 

cyfiką lalki-aktora I ruchu tła 
pokonali reali1atorzy zwycięs
ko I w rezultacie „Wawrzyń
cowy sad" jest filmem o du
żych walorach artystycinych, 
co w pierwszym rzędzie jest 
zasługą reżysera Włodzimierza · 

Haup_ego, twórcy kukiełek I 
dekoracji Haliny Bielińskiej, 
operatora Kazimierza Konrada 
i kompozytora Zb!gniewa Tur
skieJIO. Scenariusz oµracowalt 
Jan Brzechwa (autor tekstów 
p iosenek Jednocześnie) I Jerzy 
Nel - na podstawie sztuki dla 
teatru lalek Marii Knwnacltiej, 
która zaczerpnęła temat z ży
cla, znajdując nawet goto\vy 
wzór Wawrzyt'lca - chłopa z 
okolic Lodzi. 

„FILANTROPI W ŁACH· 
MANACH'' - R. TRESSAL. 
Powieść autobiograficzł'l)J o· 
życiu robo tnlków anqiet
skich przed pierw.•zą wojną 

§w!atową 'D male;, prowin
cjonalnej mieścinie. Boha
terowie powieśC'i, żyj~cy z 
:!ata od ośrodków ruchu •o· 
botniczego, w stalym !ęlcu 

przed bezrobociem, zacofa
ni ! nieu~wiadomieni, za
leżni od kaprysu maj~tra, 

!q ;askrawytn zaprzecie -
niem tego wszystkiego, co 

g!osi obłudny m it „angiel
skiej demokrac;i". 

„PAMIĘTNIK" T. 
SZEWCZENKO. Pamlętn!lc 
obejmuje dziesięcioletni o-
1.i es pobytu na. zeilańiu 
wietkiego malarza i pisa
rza ukraińskiego w porci(! 
Nowopietrowskim (1847-
18.98) oraz dwa lata jego po
bytu w Pttersbu rgu, 

„ZIEMIA KUZNIECKA" 
- A. WOŁOSZYN. Zajmu
jąca powieść z ŻY<'ia górni
ków w Zagłębiu Kuźniec
kim, obrazujq,ca konf!ikt11 
storej rutyny i nowych prq
dów wsp6!zaw0dnlctwa 
racjonalizatorstwa. 

.W._ !ilmi~_ kuk:lełkowym _(p_g• 
IL J. ·:_ ---------„-. 

ł 
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Gołąb nad światem 
O d kilku dni panują nie

wielkie mrozy Oszronio
ne gałęzie drzew przypomina
ją .staroświecką koronkę. Na 
dachach domów leży biała pa
tyna ~imy . PoJLiwiamy p iękno 
śnie:l:nego krajobrazu, a jedno
cześnie głęboką tt05ką pri;ej
muje nas myśl, że w barba
rzyńsko bombardowanym Phe
nianie płatki śniegu padają 
na sieroce &lówkl., że dzieciom 
zimno.~ 

części wysokościowej Pałacu 
Kultury i Nauki w Warsza
wie. 

Radzieckiego I widzą w nim 
niewzruszony bastion pokoju . 
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ABY KSIĄŻKA DOTARŁA OO KAŻDEGO DOMU 

Tegoroczna zima natężyła 
kontrasty. U nH meldu!Jkl 
zakladńw · pracy mówią o 
przedterminowym wykonaniu 
rocznyeh planów W Nowej 
Hucie rusz.yl drugi elektrycz-
0 )' piec stalowniczy. Krakow

W Moskwie ze.~poły archi
tektów pm;hyla;ą sle nad ma
pa gigantycznej rekomtrukcjl 
stolicy, w myśl której ludzie 
otrzymają 10 milionów nowel 
kubatury mle~zk~tnej, w tym 
400 nowych szkól. 

W Korei gangster~cy lotni
cy przecierają o~zronlon~ 
ll1kla , żeby lepie.1 do~trzec w 
ruinach koreAń5kkh miast 
ocalałe Je•zcze szkoły. 

Meldunki pokoju mA1ą 
swoją wymowę: za każdvm 
wzro,1 pror!11kcjl. nowe nP~1.e 
zatrudnionych , pPr•oektywa 
dobrobvtu I socjal izmu. 

N~ polach leży ~nieg. Kry-
1 

.Je ziarno: otulone białą po
wloką czeka na wlosne i trz.e
potllwy lot gołębi. LudziP 
chcą w spokoju zbierać przy
szłe plony Otarłszy pot z czo
ła nsląść przy stoi' l w oto
czeniu najbliższych spotyt 
chleb. ~udzie ufa)a w S?.cz-:
śllwą przyszłość. Wierzą, że 

pokój zostanie obronlonv 
Mocniej zaciskają w rekac:h 
narzęd1.ia PTA<'Y lak broń od
pierającą napastnika. 

C zyteln!ctwo w Polsce 
Ludowej osiąga nie no

towane dotąd rozmiary. 
SwiaJ.:zy o tym między inny
mi !akt, :i:e w kampanii wy
borczej rozprowadzono 12 mi
lionów egzemplarzy wydaw
nlctw o różnorodnej tematyce 
- politycznej, gospodarczej l 
kulturalnej. 

pod względem tematycznym 
stanowi drugą I iatotną przy
czynę Istniejącej dyspropor
cji między wzrostem czytel
nictwa a rozpówszechnianiem 
książki. 

le personelu Ekspozytury skie Zakłady Farmaceutyczne 
„Domu Książki" przyczyni się rozpoczęły produkcję chloro
do 1*!1ego wykonania zadań 
bletącel(o roku na tym po- mycetyny, skutecznego leku 

W ty.n samvm czasie, )!'dy 
nąsl uczeni wvnajrlują nnwe 
leki , RdY nasi robotnky sta
wia1ą nnwe domy. pr7.y~me
szalą rytm tkackkh krosien. 
lub wvdobvwają więeej we~ 
gla, lmnerlalistvr>.ni z.brodnia-

ważnym odcinku kulturalno- przeciwko tyfusowi plaml~te
mu. U naa bryzady radzlec-

Wydaje się wprost dziw
nym l nieprawdowdobnym 

1 kich budowniczych kończą 
JAN AllAMOWSKI monta~ piątej kondygnacji 

oświatowym. 

fakt, :l:e na 179 księga-
-------------------------- rze biją rekordy nOWYCh 

rzy Ekspozytura zatrud- Wanda Karczewska 
zbrodni . 

Wzrostowi czytelnictwa nie 
towarzyszy jednak należyta 
praca aparatu rozpowszech
niania książki. W ciągu 10 
miesięcy br. księgarnie „Do
mu {{siążki" w województwie 
łódzkim wykonały plan zaled
wie w 87,9 proc. Kierotvnic
two Ekspozytury „bomu 
Książki" tłumaczy ten stan 
rzeczy przyczynami „obiek
tywnymi", tym np., te nie 
posiada dostatecznej pul! 
książek w stosunku do po
trzeb czytelników. Przeczą 
jednak temu · fakty. Oto, na 
przykład, w powiecie radom
szczańskim wykonano plan 
aprzedaży \j:siążek w 101,4 
proc„ w sieradzkim - w oko
ło 100 proc., 'natomiast w po-

nia u siebie ponad 100 pra
cowników. Ten ogromny 
sztab ludzi stanowi sztywną 
pozycję w biurach. A prze
cież zadaniem ich - oprócz 
pracownikńw księgowych . 
magazynierów Itp. jest 
pra~ować operatywnie w te
renie, pomAgać ksle11arzom w 
usprawnieniu pracy, uogól
niać doświadczenia najlep
szych fachowców w dziedzi
nie rozwoju czytelnictwa, 1-
nalizować stan czytelnictwa w 
terenie l potrzeby czytelnl
ków, starannie dobierać atrak
cyjne książki oraz utrzymy
wać kontakt z kierownikami 
świetlic, a zwł~szcza z nau
czycielstwem na wsi. 

Godzina przed świtem 
Udaremniają rozejm w Ko

rei U~ywa.111 nlelur!?.kl<'h ~rod
ków zal!łady na Mala)Hrh. w 
Vielnamie. w Afryce Pnłud
n!owej, w Kenii I w Traku. 
Wypu•zczaJa z więzień ludo
bójców, restytuują zbrodniczy 
hitleryzm Depcac suweren
ność narodów. irwałcąc Inte
gra lnnść terytoria Iną pafatw, 
uikładając bazy strate~czne i 
montując agresywne blok!. no
~ sup~rludobójcy prą obłęd
nie do trzeciej wojny. 

wiecie łęczyckim w 26.8 
proc., w łaskim w 31,3 
proc . .Z podanych cytr można 
by było wywnioskować, że 
mieszkańcy niektórych powia
tów „nie Interesują się" bele
trystyką lub książką nauko
wą. Byłby to jednak fałszy
wy wniosek. 

Przyczyny niezadowalają-
cego rozwoju czytelnictwa w 
niektórych powiatach woje
wództwa lódzldego tkwią w 
pracy Ekspozytury „Domu 
Książki". 

Po pierwsze - zbyt kslą
tek z magazynów do księ
garń Jest za powolny. Swiad
czy o tym fakt, że w paź
d!lernlku - na skutek zlej 
pracy · magazynu - poszcze
gólne zamówienia zostały o
późnione o 20 dni. 

* * 
Dzielą nas dwa tygodnie 

od końca roku. Tygod
nie te będą okresem wzmo
żonego popytu na książkę. 
Ekspozytura „Domu Książki" 
ma wszelkie dane ku temu. 
by plan 1952 roku wykonać . 
Trzeba tylko w większym niż 
dotychczas stopniu zmobili
zować wszelkie środki dla 
realizacji tego zadania. Wiele 
zakładów pracy, Instytucji. 
świetlic, Domów Kultury nie 
wykorzystało kredytów na 
fundusz kulturalno - oświato
wy. Na koncie bankowym le
żą nie wykorzystane fundus:i;e 
Zakladów Przemyslu Baweł
nianego w Bełchatowie, Zakła
dów Im. Komuny Paryskiej 
w Radomsku, poszczegńlnych 
zespotów PGR, pre:i;ydlów rad 
narodowych Itp. Oto jedna 
rezerwa. Należałoby tei uru
chomić sprzede:!: ksiątek w 
sklepach gromadzkich, GS, a 
nie jak dotychczas - wyłącz
nie w cmlnnycb spółdziel
niach. 

Trzeba tet stosować Tótne 
formy propagowania czytel
nictwa. 

O teJ godzinie w Innych krajach, 
daleklrh, ale nam nie obcych, 
noc do11:orywa pożarami I spad•Jlł 
w neki konstrukcje mostc\w. Z kar1bln6w 
osuwa •mlerl? zwęglone palce chlopc6w. 

O tej godzinie n nas matki wstaJlł 
1lucha6 oddechu śpiących synów. 
Za chwllę blysn11 serca Jak łarllwY lont 
art:Y~ty, rohotnll<a, który kładzie 
na nowy darh ostatni gont 
I spod nawar~twlcfl wieków W)'dobywr. 
starej katedry wt'zesn:v gotyk. 
Nad map11 Hlab się schyli, by obllcza.6 
drn!l'ę do wle.Jsklch bibliotek 
Gorkiego, Hugo, l\ficklewlcza. 

O takiej porze. co Jak Jabłoń w sadzie 
ciężkie R'&lęzłe nad glowaml schyla 
I owoc doświadczenia w dlofl poety kladzle, 
czu.le~z. choć głowa twa juł w srebrnym pyle, 
te to, co najważniejsze, Jeszcze Jest nie napisane, 
Jak nie skończone jest to, co ludowi 
piękne I mądre będzie dane. 
O tej godzinie zwykleś wleś6 romiowY 
z tymi, co zmaTll, albo Sił nie s nami, 
z korhank11. bratem albo ojcem 
I n1gle. - zrywasz się! Nie. nie uAplewal 1łowlk-

Kto 11 nas nie zazna.I takiej cisz,-, 
klPdy wypada nagle pióro z dlonl, 
11:d:v ponad ziarnem, które chlebem wzblel'll, 
nad polem, gdzie skowronek ddslal w zbołu dzwoni, 
a wrzoraJ tylko kret w pustkowiu mienkal, 
nad szczęśC'lem kobiet, które w łonach wschodzi 
naJdrotszym ksztaltem dziecka., 
poslysąsz nagl.e szczęk wojennej bronlT 

Zrywuz się. biegniesz, chciałbyś IU 
obudzić syna, tu116 10 do piersi, 
I zakry6 dłonl11 tdźblo ojczystej trr.wr, UU, 
hvarze przy jacłól chcesz Hlon16, 
tych, co 111 w trudnych chwilach s nami 
I tych, co smarłny, śmierci Jedna.k nnll 
I trwaJ11 przy nas tytlu najwlernleJsl, 
ahy Jak kwlazdy Awlecltl wiekom Imionami: 
Horacy, Villon, Heine, Puszkin. 

Lerz na1le stajesz, oclera111 b6ln łzy, . 
oto nabrzmiewa noc I - 1lyseyRz - 1t11pa nesza: 
1czernlały w ogniu on, Korei syn, 
I w las pędzony Malaj, mlllon u.bitych • Chin. 
On, człowiek prosty, który wciął umiera 
na wszystkich frontach, on, który wskrzesza 
spalone miasta I umęczony ilob, 

Ale szybciej nit produkcje 
bombo,;ców I czolgów rośnie 
wielka koallcja .~Ił pokoju na 
całym świecie . Słowo „pokój", 
brzmiące odmiennie w rćźnvch 
Językach . ma te samą treść .dla 
kanad~ .!sklrh drwali, dokerów 
Nowego Jorku, tkaczy Lyo
nu, chlopów Sycylll, przędzal
ników Bombaju i mlltonńw lu
d2:! na kuli ziemskiej. Prości 
ludzie mają szorstkie, twarde 
dłonie: potrafią zrzucać do 
morza lmPOrtowane czoła!, po
trafią obronić pokój. 

Ruch pokoju szerzy się I zy
skuje na slle z ka:l:~m rokiem. 
z każdą nową zbrodnią lmpe
rlallstycmych uresorńw Prze
stlo 800 milionów podp!!ÓW 
uzyskał Apel o zawarcie Pak
tu Pokoju między pięcioma 

wielkimi mocarstwami. Kon
gres Obrońców Pokoju Krajów 
Azji f Strefy Pacyfiku prze
mówił 'Ili' Imieniu 1.600 · mllfo
nów mieazkaflców Azji. Nie
dawna konteTencla TObotnlcza 
w Oslo, kon!erencta w Paryhl 
je.1zcze bardziej rozszerzyły 
Mslęl ruchu obrońców poko
ju. 

Wola pokoju ogarnia caly 
świat. Ruch pokojowy ataje 
się potężnym czynnikiem hi
st :i: demokratycznym, ogól
nonarodowym. 

. Ekspozytura „Domu Ksląt
kl" nie analizuje w dostate
cznym stopniu, jakle tytuły 
li\ bardziej atrakcyjne w mle-
6Cle, 1 jakie na wsi. Nie po
siadając rozeznania terenu, 
nie znając wymagań czytel
ników, popytu na książkę, 
„zasypuje się" księgarnie lub 
sklepy GS książkami, które 
nie · są przeznaczone dla ma
~owego czytelnika. Na przy
kład sklepy GS w Kłomnicy, 
Gidlach, Szadku, Ujeździe Itp. 
zaopatrzono w wykłady uni
wersyteckie, brak tam nato
miast popularnej beletrysty
ki polskiej, a zwłaszcza ra
dz·lecklej, takiej Jak np. po
wieść „Żniwa". A zatem nie
odpowiedni dobór książek 

I tak np. radiowęzły powlk 
towe w większym niż dotycn
czas stopniu winny nadawać 
w swych audycjach fragmen
ty poszczególnych powieści, 
popularyzując w ten aposób 
zarówno autorów jak 1 Ich 
twórczość. 

~zerolta propaganda czytel
nictwa przy aktywnym udzla-

Idzie, aby od siewców łmlercl tąda6 rozrachunku 
z dzledzlrtwa Marli Curie I Pasteura. 
Idzie pokoJu gniewna armia. Czy slyssys1 Jak sl41 zbllła 
Belojannlu brat I glodn:r wło~kl chłop 
I twój, Jollot, wzburzony lud Paryża? 

Ludzie widzą motllwość u
chowania pokoju. Pamięta.Ją 
słowa G M. Malenkowa wy
powiedziane na XIX Zjetdz.ie 
KPZR o możllwoścl wspólźy
cl.a dwu systemów. A jedno
cześnie znają sile Zwlazku 

Kombinat W!JChowania 
p otętny kompleks budynków, 
. wciśniętych między dwie uli

ce,, driy jak ul olbrzymi, wypełnio
ny. pszczołami. Z okien biją potoki 
jarz~nlowego światła, płyną tony 
muzyki, śpiewów chóralnych, tań
ców ochoczych. W kilkudziesięciu 
aalach widać głowy poc)lylone nad 
miltroskopaml, zwinne ręce zaJete 
przy warsztatach. We wspaniałym 

basl!nle pluska się rozbawiona dzie
ciarnia„ zgłębiając tajniki pływac
kiego kunsztu. 

Setki . młodych zapaleńców muzy
'kl, ,. tańca, teatru. poezji, rysunku, 
rzeźby. gra riki, biologii, chemii, fi
zyki, matematyki, rzemiosł prze
rozmaitych - wyznacza tu sobie 
codziennie spotkanie Gromadzą się 
w .kółka fachowe, by pod kierow
nictwem pedagogów - specjalistów 
ha-rtować młode ciała. zapalać mło
de dusze Ideą walki o piękniejszą 
przyszłość, Ideą służby dla narodu. 

* * „ 
Przez kilkadziesiąt pracowni nau

koJIJ.ych Młodzieżowego Domu Kul
tut'y w Łodzi przy ul. Moniuszki 
pl'żewywa co tydzień ponad 5 tysię
cy uczniów łódzkich szkól podstawo
wych, zawodowych I licealnych. Pol
ska Ludowa oddała w Ich władanie 
37 sa 1. wyposażonych w najkosztow
niejsze sprzęty naukowe, w maszy
ny I przyrządy uczące wszelkich za-

wodów, wszelkich apecjalnoścL Od 
wielkich aal gimnastycznych - po
przez wszystkie piętra, aż do same
go poddasza - zgromadzono tu istne 
skarby wiedzy ludzkiej. Udostępnio
no dzieciom robotników I chłopów 
laboratoria, warsztaty mechaniczne, 
Instrumenty muzyczne - o Jakich 
kiedyś dzieci polskie mogły tylko 
marzyć w snach nlespokojn,ch. • „ • 

Wyposatenle Mlodzleżowego Domu 
Kultury kosztowało miliony. I dziś 
jeszcze, na same doświadczenia, na 
blachę, druty, kwasy - MDK wy
daje rocznie około miliona złotych. 
37 profesorów, instruktorów, mi
strzów rzemiosła - zapoznaje tutaj 
dziatwę z najrozmaitszymi zawoda
mi. pielęj!nuje I rozwljA młode talen
ty, buc\zl zamlłowanie do wiedzy. do 
iechnlki, 90 ćwlc7.efl tlz:vcznvch W 
kółkach naukowych pracuje 900 
młodych zapAleńców. w kółkach 
technicznvch pr~wle tv~ląc, w ze
społaC'h wychowania artystycznego _ 
Z tysiące, w sekcjach wychowania 
flzvcmego I sportu bi,rze udział po
nad !I tysięcy d7.lewC'1.ąt I chłopców 
- nie licząc tych dalszych tysięcy ze 
wszystkich szkół łódzkich . które tu
ta! 'nabierają sprawności tlzycz.nej i 
zdrowia. 

• • „ 
W malej !Will baleto

wej, pod kierownictwem 
prof. Mlchalowsklej -
ćwiczy właśnie 11rupa 
eh lopców I dziewcząt. 
Same dziesleciolatki. 
'l/l<1tka Mirka S.obc1.aka 
]e6t tkaczką w ZPB im. 
D?.ierżyńskicgo. Spokoj
nie pr;icuje przy war
szt..atach I mar:zy o tym 
dniu, kie<ly jej Mirek 
zostanie sławnym tance

rzem. Ojciec matej Leo· 
kadii Czarnecki ej i~t 
robotnikiem w Z<1kla
dach im Strzelczyka. 
I on jest dumny ze swej 
malej „primaballeri
ny11. 

• '* • 

• Mi!oanic11 g~ografii spęd.njq długie aodzin11 na 
,iraktycznych zajęciach. 

W oddziale śi11san•k!m 
młodzi chlopcy budują z 

' 

blachy, r. Jrawałków telaza wspa-
niałe maazyny parowe, dźwigi, 
ekskawatory, ciężarówki, l.stne 

* cacka, pracujące jak prawdzi-
we maszyny. Wiesiek KIO€ińskl 
z dumą pokazuje małego ZIS.a. 
Jest już prawie gotowy, 
brak mu tylko kół I 
lakieru. Wiesiek marzy 
o zawodzie konstruk. 
tora samochodów. Chce 
Iść . tą s ... mą drogą, któ
rą poszedł Zdzisiek Pa
wełek. Pawełelc - sie
rota - w ubiel(łym ro
ku ucr.ęszczał do MDK, 
a dziś wysłany zootał 
do stltoly samochodo
wej. 

Chłopcy wydobywają 
z szafy „ciężarówkę", 
którą skonstruował Pa
wełek Ten „nowy typ" 
s~moch<'du oglądall na. 
wet Inżynierowie i 
chwalili I 

batem strzelil - na Bałuty. Owcza
rek zamyślll się: 

- To nie tak, jak kiedyś. towa
rzyszu Kamlńskl Dla nas były daw
niej tódkl papierowe w rynsz1okach. 
Były gry w „tyciory" I w „klipę". 

• • • 
Najciekawszy Je6t je

drmk dział biologii, zrze

W gabinecie radioterhnicznllm - mtodzi chlopcy 
budujq wspaniale odbiorniki radiowe. 

szający kółka zootechników-m!c-zu
rinowców. Kształcą się tutaj botani
cy, pszczelarze, hodowcy jedwabni. 
ków, pieczarek. W oddzielnej sali, 
na trze<:im piętrze - stoją prawdzi
we ule z najprawdziwszymi pazczo
laml. 

J;'szczoły w śródmieściu? Taki 
Pro!. Jędrysl~k. zapalony pasiecz
nik, organizuje właśnie klub miej
skich pszczelarzy, którzy będą ho
dowali pszczoły na balkonach. na 
strychach. - W· mlęścle jest mnó
stwo drzew miododajnych, mnóstwo 
kwiatów w parkach , na rabatach. 
Tysiące kilogramów doskonałego 
mionu mot.na uzyskać corocznie w 
„zar!vmlonej Łodzi". 

Miczurinowcy nawet w zimie ma
ją wbród rzodkiewek, sałaty, szpi
naku . Młocl7.lez łódzka uczy się ,.ho
dowli warzyw w warunkach poko
jowych" - w zwykłych doniczkach 
i skrzyneczkach. 

* „ * 
Obywatele Owczarek I Kamiński 

przyszli tutaj po pracy po swoich 
chłopców. no tramwaju trzeba doiść 
do Alei Kościuszki. Stamtąd, jak 

A muzyka? Kiedy u pana Macie
jewskiego grali na pianinie, to ser
ce ml biło z wrażenia. Podsłuchiwa
łem na ulicy, pod okiennicami. A 
dziś mój Zdz.islek ma wszystko, 
wszystko, czego dusza za]>ragnie. 

Ojcowie ogląda j ą się raz Jeszcze 
na wspaniały gmach MDK. - Ot, 
prawdziwy kombinat wychowania 
nowego człowieka. 

* „ * 
Z szerokich drzwi MDK wypły

wają szeregi chłopców I dziewczy
nek. To artyści - rysownicy I ma
larze. Rozmawiają z ożywieniem o 
swoich pracach. D?.iesiątk I rysun
ków, wykonanych przez tych naj
mlod~zych . wvsł H nn cl1.is!al do War
szawy. Stamtąd te rysunki I ko
lorowe obrazy pojadą na Kongres 
Narodl>w w Obronie Pokoju, do 
Wiednia. Otrzymają je w upomink'u 
delegaci wszv•tkich kra jńw . Na ry
sunkach tych młodzież łńdzka 
przed stawiła to. czym żyje dziś ca
la Polska - walkę o ?Oki'i.i I wspa
niałe pokojowe budownictwo. 

Ił. llUDNICKI 

Gołąb nad śwl<1tem uitacza 
coraz szerne k re.I(!. 

18 wybitnych pisarzy fran
cusklrh o zupełnie różnych 
~wlatopogląda<'h jak Aragon . 
Benda, Cocteau. Vildrac I In
ni ogłosiło deklarację „Panu
jący - czytAmv w tej dekla
racji - na świecie ~tan na
prężenia. zwany zimną wojną, 
nie tylko hamuje odbudowę 

kra,lów zniszczonych przez o
statnią wojnę, hamuje nor
malny rozwój ludzkości, roz
wń' nauki, sztuk\. kultury . lecz 
grozi także pr:zek~ztałcenlu się 
w nową wojnę światową. W 
związku z tym niże\ ]>odpisani 
uważają, te Jest rzeC'l:ą nle-
7.mlernle ważną, aby pragną
cy pokoju mężczyźni I kobiety 
w~zystklch krajów spotkali się 
celem przedyskutowania apo
sobów utrzymania pokoju. 
Ważne Jest również, aby zwr6-

J;m Koprnwski 

clli oni ~wagę swych rządów 
na powszechną wolę pokoju, 
która ogarnia cały świat". 

Ten 11oa intelektualistów 
!racusitkh jest Jednym z wie
lu apelów pokojowych, roz
brzmiewających ostatnio Pom
ne ałów Józefa Stalina naro
dy ujęły 11prawę pokoju we 
własne ręce. 

Odbywający się w Wiedniu 
Kongres Narodów )e6t wyrA
zem jednolitej woli całej ludr.
koścl, woli utrzymania nle
wzruszrne~o pokoju. Skupia 
on . przedstawicieli różnych 
łwiato;:ooglądów l różnych obo
zów, połączonych jednak 
wspólnym pragnieniem utny
manla pokoju. Nie dyskutuje 
spraw różnic ustrojowych I po
litycznych, debatuje jedynie 
nad sprawą obrony pokoju. 
Jest azeroko demokratyczny, 
reprezentuje wszystkie naro
dy. 

Z calego ~wfsta zjechały do 
Wiednia delegacje. Jadąc, mi
jały łlady znls1cze6 wojen
nych, ale widzie~ tet pola. 
uprawiane ludzkll pracll I 
nadzieją. 

Na polach Jety •nfeg. Okry
te białym puchem ziarno cze
k.e na plon. Czeka na dlonle 
człowieka, pracowite 1 przy
jazne. 

GRZEGORZ TIMOFIEJEW 

Droga 
mlcaml moJero miasta 
do pracy coclslennle chodz41, 
Coras allnle.l s tyciem tlę zrastam 
I nwatnlej pnyg!ądam meJ drodze. 

I któt chodzi &11 drog11 ze mn11? 
!\lali chłopcy do szkół z tornistrami. 
Podrywane kurzawlł Jeslennlł 
lec11 Uście nad Ich glowaml. 

Raniutko, o słońca wschodzie, 
Jadll WOzY s cegłą I plaskiem. 
Domów nowych przybywa co dzle6 
01ypa11ych Jesiennym blaskiem. 

Robotnicy do fabryk 1plesz11. 
w•ród nieb widzę ludzi ml bliskich. 
NH ta droga wzrusza I cieszy, 
bo nie dz!ell, lecz ląDZY wszY•tkłch, 

I J1 wiem: we wanstklcb miastach 
111 ullce, kasztany, dzieci, .J 

rohotnlcy, Se"leń llśr.lasta -
wspólne sprawY na całym łwlecle. 

Kałd1 s na1 ma U.kil drogę, 
któr11 co dzieli do pr•~' kroczy. 
1 serce stroskane f drog\e 
I tęsknią.ee, naJalodsze oczY. 

Katdemu bl11kle Jest miasto, 
nkoła, gdzie alę IYD UCZY świata. 
Kałdy rad się eleny pnyJatnl11 
towarnsza, są.stada, brata. 

O te 4omy, drogi I serca 
na równinie, w l'óracb, nad morzem 
walcz1 kr.tda linijka wiersza, 
ka.łda łona 1łaJJ J 1boła. 

O aleSe MoskWJ \ Wiednia, 
o kllllltany W&l'łH'IVY. Berlina 
łlałd7 s nae w sw:rm trudzie pown:ednłm 
co dzień walkę nowi! aae117na. 

Nasze 4rogl są, coras wlęksr.e. 
My Idziemy tymi drogami, 
by orall6 pokój I 1:1ezękle 
I łe llicle nad tornistrami. 

Jesień 1952 T. 

Człowiek, który cozsławił muzyką polsk 
Najtepri m!odzl skrz11p

kowie świata biorq udział 
w II Międz11n.arodow11m 
Konkursie Skrzypcowym 
im. Henryka Wieniawskie
go. Kankurs ten został zor
ganizowany m. in. celem 
uczczenia pamięci jednego z 
najwybltn.lejsz11ch w histo
rii m1tzyki światowej 
r krz11pka i zarazem wybit
nego kompozytora. 

ważyło w tadnym stopniu o
kropnych warunków, w jakich 
procowali. 

Henryk Wieniawski, który 
rozsławi! Imię Pol~ki na ca
łym świecie, należał do ni.j
większych artystów druqiej 
poło\V'' XIX wieku. Był jed
nym z tych geniu~zów , których 
natura obdarzyła wyjatkowvm 
talentem. Nie mo~ąc k~zt.al
cit sle w kraju, gdzie po u
padku powstania listop~dowe
go w czasach c;irsklego terro
ru nie byto ani Jedn<'I wyż
szej uczelni, wyjeżdża za 
~rani~~. Jako 12·letni chtopiec 
koń~zy w 1847 roku z od7.na
czeniem Kon•erwatorlum Pa
rv;kle. I od tej chwili na e
•lradach niemal całego świa
ta rozpoczyna sie nieprzerwa
ne pasmo Jego triumfalnych 
koncertów. Pierwszy samo
dzielny koncert dal Wieniaw
ski w roku 1848 w Petersbur
gu, zdr bvwając z miejsca swą 
wlrtu01eria i ~11htP.Jno~ci~ tonu 
uznAnle najwvhitniejszych ar
tystów rosyjskich. 

Wieniawski wr6cil z podró
ty po Stanach Zjednoczonych 
achorowany i złamany. Nic 
dziwnego. „Nie ma tu miej
sca na sztukę - pisał w swym 
pamiętniku Antoni Rubinstein 
- J~t tu tylko czysta praca 
tabrycz.na. Stajesz się jakimś 
automatycznym instrumentem, 
artysta traci tu swą godność, 
ginie", 

Po powroc1e do • Europy o
statnie lata życia sp~za Hen
ryk '''leniawski w Moskwie, , · 
gdzie w 1860 roku, w wieku 
45 lat, umiera Zwłoki jego zo
stały przewiezione do War
nawy I _ łożone na cmentarzu 
powązkowskim. 

Wielka kariera artystyc..na 
Wieniawskiego nierozerwalnie 
zwia1,ana ;est z PPtersh11r!!iem, 
gdzie • lstach tRijO-lR71 bvł 
profesorem Konserwatorium 
Petersburskie20 I gdzie zaslv
nąl jako wspaniały soli;ta. 
Szczególnie serdeczne więzy 
łączyły Wienlaw,kiego z wi el
kim kompozytorem i ,planl5tą 
ra.yjskim Antonim Rubinstei
nem. Pazem odbvll tnvtetnie 
tournee koncertowe po Stanach 
Zjednoczonych, zachwycając 

ty~iące słuchaczy swą grą. 

Pod:· óż do Stanów Z.Jedno
czonych odsłoniła przed Wie
niawskim I Rubinsteinem tra
giczne położenie arty•tów w 
kra.i~ch ka pl U. li stycznych . 
Impresario podsuną! wielkim 
muzykom umowę , która zmu
szała ich do kilku koncertów 
dzienr.ie, a wynagrod7.enle, 
niezmiernie niskie, nie równo-

Co zadecydowało o wielkości 
Wieniawskiego? Wspomnienia 
I recenzje z owych czasów 
podkreślają głębokie uducho
wienie jego gry, ~ilny, pełen 
ciepła i wyrazu dzwięk. jaki 
umiał wydobyć ze skrzypiec 
oraz doskonalą technikę . Pow
szechnie przyrównywano go 
do Paganiniego, lctóry stał sil! 
symbolem najwyższej wirtuo
zerii I najwyższego artyzmu 
skrzypnowego, nazywano go 
rńwnleż „Lhztem skrzvpil"l'" 
Wieniawski posiadał ponadto 
wielki rłar Improwizacji. sztu
ki dr.i~ wv!lasłej. która .Jednak 
w XIX wieku wprawiała w 
zachwyt słuchaczy sal kon
certowych. 

Repe~tuar Wieniawskiego o
bejmował niemal wszystkie 
wielkie utwory skrzypcowe. 
Zasłynął on azcr.egMnle lako 
znakomity wykonawca Kon
certu Skrzypcowego Beethove
na, tzw Koncertu Królewskie-
go. Cze•to również wykonywał 
Wier{iawskl w!A~ne utwory -
był bowiem nie tylko ~enl~l-
nym wykonawcą. lecz tRkże 
wielkim knmpozytorem. Jego 
dwa koncerty skrzypcowe z to-
warzy~zenlem orkiestry. Sche
rzo - tarantella, Legenda orar. 
liczne mazurki i polonezy roz
sławiły muzykę polską w ca
łym świecie i weszły na st.ale 
do żelaznego międzynar!'dowe
go repertuaru muzycznego. 

Rola Wieniawskiego w histo
rii muzyki P<'lsklej jeit 1zcze-

gó!na. Byl ·on plerwsz 
na ml.lrę światową 
kim kompoi.ytorem po 
pisziicym na skrzypce. 

Najs/vnnieiszvm I n1 
dziej znanym utworem 
niawskie11;0 Jest Drugi 
cert. leóen z najbard1.ie 
Jodyjnyl'h utworów świa 
li~eratury skrz.vpcowej 
raźnie występuje w ni 
dobnie zresztą Jak w o 
miej więk~zości utworó 
niawskiego, głęboko nar 
charakter jego twórczo 
twory Wieniaw~kiego 
są nie tylko z nęzwy I 
(mazurki. polonezy. · 
al~ i z treści oparte 
wie na motvwarh twó 
cl ludowej, dominują 
wyraźnie m•lndie p 
tańców ludowych. 

Narodowy charakter 
rów Wieniaw.skie~o. u 
nie motywów ludowvcb 
Óbok znakomltei zna; 
Instrumentu. najbardzie 
rakterystyczną cechą 
twórczośd i sprawia, 
muzyka jest nam blisk 
utwory bardzo cenione 
pularne. 



m:'O'S IfOBttlNICZf !!Tl\. ! 

Z problematyki . partyjnych konferencji wyborczych 

Zaostrzmy czujność 
W kopalnl 
„Mysłowice11 Pozostały tylko dni t.t11 kOl.lEIPOtOlrel 

Co dziś dałeś Ojczytnle? Jak nleczne więc jest wykonywa- ~ 
przyczyniłeś się do wykonanił nie planów w całej gospodarce. · . , . , . 

·wrog nie sp1 zadań planu, które stoją przed Konieczne jest wykonanie pia- Oz"yw1"ona dz1·a1alnośc' 
twoim zakładem, przed catym nu przez Ciebie, przez Twój 

polskim przemysłem? Oto · py- , zakład. Zaległości w stosunku klubu r· ac1"onal1"zatoró/w ZWAT tanie, które kaMego dnia po- do planu tegorocznego bowiem 
winieneś sobie zadać. Gdziekol- mogą u trudnić nam walkę ZPB fm. Harnama - do nli!!- - Nasz -sekretarz, tow. Pio- tyjną część załogi, uczyć ją wiek pracujesz 1 jakąkolwiek ' o plan w pierwszycl} mieslą-

&wna Odstające zakłady w trowski, nigdy nie wie, co się sztuki demaskowania dwuli- wykonujesz pracę, jako par- cach roku następnego, mogą 
przemyśle bawełnianym, w 06- w oddziale dzieje - stwier- cowców, aby wróg nie miał tyjny CzY bezpartyjny, jesteś zaciążyć na. terminowym wy• 
tatoim czasie wyszły z. długo- dził.a w dyskusji tow. Koby- możliwości rozwinięcia kre- żołnierzem Frontu Narodowe- wiązaniu się z wielkich, am-
trwałego impuu i obechie sy- lińska - „Gdy pali się, wtedy ciej roboty. Trzeba budzić W go. bitnych zadań naszej Sześcio-
i;tematycznie wykonują plany on studnię kopie" . załodze ofiarność do da lszej A więc; Towarzyszu, w latki. 
produkcyjne w ponad 100 proc. Brak czuj ności wśród nie- pracy dla dobra ojczyzny. dniach tnobilłzacji, w ostatnich' 
ltapoczątkowało ten prze- których członków partii prze- Młodz ież , która wykazała dniach wykonania rocznego 
łom wykonanie 2. nadwyżką jawiaJ się m. In. w nied0&ta- swój -atriotyzm w kampanii pianu, winieneś Ty, Jak I każ-
:r.obowiąuń, podjętych dla ucz- tecimym z\l(alczaniu wrogiej wyborctej , !est pozostawiona. dy, skoflcentrować całą swoją 
czenia wyborów do Sejmu ! propagandy. Tow. tow. Popiel sama sobie, bez opieki' , co energ·„ zystki'e li nie XIX Zjazdu Komuni&l:yczneJ i Michalski, ulegaj ąc wakutek 1~· ws swe 8 Y 
Partii Związku Radzieckiego. niskiego poijomu uśwladhmie e., sprzyj~ óddziaływenlu na nią tylko fiEyczne, ale przede 
Szerokim nurtem włączyły się nia ideologicznego reakcyjnyl'l'll' wr~gich elementów. Politycz- wszystkim swój umysł, SWI\ 
do czynu produkcyjnego 1>rzą- podszeptom na „swój BPOsób" na opieka t praca z młodzieżą wolę, swą świadomość obywa-
dki I tkacze, wykazując o - komentowali proces SJansky'e- musi znaleźć się w centrum tela ludowego państwa na za-
fiarność i poparcie dla Pro- go I jego wspólników- zdraj- uwagi komitetu za~ladowego gadrtieniu walki o plan pro· 

Pomyśl, Towarzyszu, czy 
wziąłbyś na swoje sumienie 
odpowiedzialność ze to? A prze
cież, gdy 'ry nie wykonasz pla
nu, gdy nie wykonają go Twoi 
współtowarzysze pracy I za
kład, w którym pracujesz -
zakłócony zostanie planowy 
rozwój całej naszej gospodar
ki narodowej. &ramu Frontu Narodowego, ców narodu czechosłowackiego. ZPB im. Harnama. dukcyjny. 

Na tle jednak poprawy w Czyżby aktyw i agitatorzy pat- Pamiętaj, spoczywa na Tobie Zrozumieqie tego dopomoże 
wykonywaniu planów pro- tyjnl ble wiedzieli o tym? Orgahizacja ZMP•owek.a mo- obowiązek wykonania zadań Ci, Towarzy~zu, do zwiększenie 
dukcyjnych oraz sukcesów Jasne, te taka sytuacja te i powinna stać się Pomoc- flaństwowych. Przypomnij so- wysiłku, do jeszcze ofiarniej-
politycznych, jakie osiągnęła sprzyjała i innym nledom~- niklem partii w wykrywaniu l:łle, co mówił na XIX Zjeździe śzego pełnienia swych obo-
załoga w kampanii wyborczej, niom. Dyskusja wykaz.ąla ~- wrogów w zakładzie, w walce KPZR tow. Malenkó\11: „Plan wlązków. Ale pamiętaj, nie 
zarysowało się samouspokoje- watne marnotrawstwo surow- 2. marnotrawieniem mienia Ochotnicv Pionierskiego z11• państwowy -J to ~stawa. wystarczy, jeśli tylko Ty to 
nie i rażący brak czujności c6w - wspólnego dobra całej &oc)'lli.stycznego. Tylko w ten ·iqg-1 do g6Tnictw11 pru- Wszystkie przedsić:biorstwa zrozumiesz. PowinientV prze-
.ze strony organizacji partyj- załogi. Poniewieranie Ilię ce- ilpos6b organizacja partyjna chodzą przeszko!enie prak- obowiązane są wykonywać wy- kazać swój zapal innym, po-
nej. Była o tym mowa w re- wek, wyrzucanie przędzy f zdolna będzie ńadal kierować tyczne w kop11ln!ach. tyczone im zadania państwowe móc · w zrozumieniu znaczenia 
ferecie komitetu zakładowe- deptanie j'ej, la manie skrzyń politycznie ' załogą I mobilizo- N A ZDJĘCIU: pionier Leon I zaopatrywać gospodarkę na- Ich pracy dla całego kraju, po-

slt'ów - oraz w dyskusji działaCh produkcyjnych. Re- dukcyjnych. „M11s!owice" włerct otwór dukty''. wykonania planu, agitatorem, 

Jeszcze przed rokiem w Za
kładach Wytwórczych Apara
tów Telefonicznych nie do
strz.egalo się prawie wcale dzia
łalności klubu techniki i racjo
nallzacjL Niekiedy słyszało 1ię, 
że ktoś qtrzymał nagrodę za 
usprawnienie, lecz o pracy 
klubu załoga nie była poillfor
mowfma. 

Gdy na początku br. wybra
no nowy zarząd, a przewodni
czącym został ob. J ózet Sta
siak, klub ożył. · 

Aby stworzyć jak najlepsze 
warunki pracy naszym nowa
torom, .kl ub urządził kreślar
nię I estetycznie udekorowani\ 
śt.vietllcę, wyposażoną w odpo
wiedni sprzęt. Na ścllmach za
mieszczono plansze z ekspona
tami usprawnień oraz gabloty 
ze zdjęciami najlepszych tacjo
nal!zatorów. 

W II kwartale zorganizowa
no wystawę pomysłów racjo
nalizatorskich oraE wycieczk• 
do Krakowa I Wieliczki dla 
członków. 

mu, czwarte - Stanisławowi 
Spiewakowi. W wyniku na
stępnfl(lo konkursu, w IV kwar
tale, złożono 38 wniosków. 

Konkursy te przyczynily 1!11 
do znacznego ożywienia ruchu 
racjonalizatorskiego. Wystar
czy tu porównać 93 wnioski 
zlotone przez cale I półrocze 
z !lokią 110 opracowanych w 
ramach konklirsów . 

Brygady racjonalizatorskie, 
powstałe w ramach działalno
ści klubu, pomagały w usuwa
niu „wąskich gardeł" I przy. 

. i.9 - wprawdzie beŹ wnio- jest cz.!:st~m zjawiskiem w od• wać ją do nowych zadań pro- Samiec w przodku kopalni I rodową w potrzebne jej pro- winieneś stać się agitatorem 

na zakładowej konferencji ferat ·sprawozdawczy t:>otwler- strzalow11 świdrem g6rnt- Zdątamy <fo tych śaińych ~e- który przekonuje nie tylko 
partyjnej. Dyskusja byla oi.Y- dza te takty, ale komitet za.; 8. ZYCltER cz11m. 1ów co naród rAdzłeckf. Ko- trafnym słowem, ale i czynem, 
widna, przewijała się w nlel kładowy nie mówi o tym, w -------------------------------------_.. __ ~łasnym przykładWm. 
poważna troska o lisuoięcie jakl 1posób walczył-o ochronę 

Przy klubie powl!ta!f pra- czyniły się wydatnie do eyste
cownia fótograłlczna, kom- matycznego wykonywania pla
pletnle wyposażona. Korzystać nów miesięcznych. 

ujawnionych braków. • mienia gocjal!Bty~nego i w p „ • t • Staraj się jednocześnie po-
Towarzysze dawll Uc:r.ne Jaki sposób ma zamiar zapo- raca w gorn1c "ł.7Je pióc• towarzyszom pracy w u-

przyk!ady dywersji wroga .w biegać marnotrawstwu na TT sunięciu bie:i:ących trudności, 
zakładach, przykłady braku przyszłość. które przeszkadzają im w wy-

. ś i t ł nk · e I k e konywaniu pl&.nu. Postaraj się czuJno c ze 5 rany cz 0 ow Wszystkie te poważne braki, t t 
P tli O W. Ie I zaszcz o zorganizowanie Hi-minuto-ar · które winny były zawnnować y wego zebrania, przed lub po 

z niej mogą, prócz członków, Całoroczna praca klubu 
fotoamatorzy. Wkrótce po o- przyniosła niewątpllwie dobre 
trzymaniu aparatu filmowego wyniki. Trzeba jednak zwrócić 
będzie można wyświetlać nau- uwagę na jeden zasadniczy 
kowe filmy, które pomogl\ w brak, cechujący jego działlll
pracy racjonalizatorom. ność. Zarząd nie skupił wokół 

Działalnolc! wroga klaSOll'e- całą podstawową organizację, - • t>racy. Zastanów się wspólni!! co przejawiała si'= w różnych 
oddtiaJach p r odukcyjnych. l'li.e dawały komitetowi zakla- z towarzyszami, Jak oceniacie 
Szczególnie jednak 11acelowa- dow'3mu powodów do niepo- 22 llpca na Zlocie w War- bacz kopalni „Walenty-Wa- bardzo rozległe możliwości. swą pracę, jakie widzicie spo-
na była na przędzalnię średnio- koju. Komitet za~ładowy wi- szawle 200 tys. młod.rch przo- we!", pracuje w kopalni od Zależnie od zdolno§ci I zalnte- soby przełamania trudności 
przędną _ odstający do nie- docznie uważa, że sukcesy są downlków pracy złożyło w 1- 1912 roku . W 1921 roku mu- resowania, kaidy może zna- tiroduk~yjhych. 

ml ·u całe1· łodzlez· v pol siał emigrować do Francji, lez· ć tu t dni · .... b • dawna odcinek produkcji, któ- rzeczą trwalą ~mo przez się i em · m " - za ru eme, mo,,., Y,.: Czasu Jest ""'rawdzie nle-
ry zaczął s ystematycznie wy- nie ma co starać się 0 ich s~e.l ślubowanie. Przyrzekli gdyż w kra.1u nie było tlla ńle- górnikiem, spawac!em, ślusa· wiele, ale jest··g-

0 
dość, abyś 

k Ć I J d On]. ·oddać ·•·szv. stkie swoje 1i- "o prac". Z Franci'! przymuso- rta- mas•yrtl•tą mura-em onywa swe Pany. e ną z utrwalenie, o budzenie czuj- w " "' ·' ""''• • . • • „ Ty, Towarzyszu, t Twoi kole-! · · obot b l łv dla budowy soclalizmu w Wó reem! ""owanG gil z p()Wro- Itp Młodzie"' •głaszająca 1·„ 

Klub posiada własn11 blbllo- siebie aktywu członków, któn:y 
tekę techniczną, która z każ- by, prócz składania pomysłów, 
dym miesiącem powiększa sh1 pomagali w popularyzowaniu 
o nowe, cenne dzieła. Wyda- ruchu racjonalizatorskiego 
wany jest ponadto własny mle- Równie! nie wszyscy członko
sięczny biuletyn z pięknie wy- wie zarządu wywiązali się ze 
konanymi ręcznymi !lustra- ~wych zadań. Ogrom pracy 
cjaml. W artykułach omawia- spoczywał na barkach Jedna
ne są usprawnienia, podawane stek. 

orm wro gleJ r Y Y 0 wiz- ności w zakładzie przeciw ' „. · " • s ~ dzy sięgnęli do najpewniejsze-k dz.an. SZ'"" ~o z kolei Polsce. S!ubowani-e zlotowe tern do kraju za nielegalne do nas lest otoczona specjaln~ a ie ma ~-· ~ wszelkim próbom niszczenia ł " go oręta wykonania planu -powodowało dłuższy Ich t:>o- głęboko zapadło w serca m o- należenie do KPF I CGT (jako troską I ooleką kierownictwa do współzawodnictwa. PodeJ-
stóJ". w tr•e•„lni WTZUCOno do naszego dorobku przez wroga dzieży. obcokrajowcowi ni• wolno mu I załogi. Ma ona że"eWDiorte 

• ,... kl • " mlj wraz ze swoją brygadą maszyny kawałek szpulki z asowego. Od chwil! ogłoszenia Apelu było należeć do organizacji dóbre warunki pracy, wvna-
'ci 1 o · ZG Zl\6 P 0 Pion ierskim zaclą- związko\'"'. eh I partii poli .... · cz- od"' i 1 . k zobowiązanie. Podejmowaliście częs ą meta ową, co spowo- rgamzacja partyjna ZPB • ,,_, '·' gr „en a nuesz ar.ia. Sl\dzi- je niedawno na cżeść XIX 

rady I wskazówki dla racjona- Organizacja partyjna I rada 
lizatorów oraz nowości tech- zakładowa , Widząc oslą~ni~cia 
nlczne. Nie brak równlet hu- klubu, mało interesowały 
moru i satyry na temat tycia się jego działalnością, nie u
zakladu. powszeohnlając poprzez aktyw 

dowało unieruchomleole ma- Im. Harnama nlt1 pr~swoila gu na na.lbardzlei odpow ie- nych). Po J)Owrocie do kraju my, te młodzlet łódzka, któt!l Zjazdu KPZR 
1 

wyborów Dały 
ezyn I zahamowanie produ~cji. sobie jeszi:ze nauk XIX Zjaz- dzfalne I trudne oosterunkl w natrafił Malik na okres kry- tvle razy dała dowó<iy swego dobre wYnlkl. Zróbcie to i dziś, 
K ierownik zmiany, tow. Szad- du KPZR, nauk Komitetu Cen- przemyśle weglowym I meta· z.vsu. Na Śląsku szalało bezro- przYWiazanla do ludowej oj- w ostatnim okresie walki 

0 
plan 

i.owskl, nLe przejawiał dosta- lowym upłynęły zaiedwie dwa bocle, mnożyły s!ę redukcje I CllYZny, I teraz nie zaWiedzle. 
tecznej czujnoki I wraz z gru- traln.ego naszej pnrtil, z któ- miesiące. a już do pracy tej ,,turnusy" (czasowe bezrobo- że liczne lej rzesze stana do roczny. 
pą partyjną nie po,trafił za- tych r>łynie nakaz czujności stanel.v setki i tysiące rnło- cie); Do domu Malika ole- 1>racy w kopalniach SJaska. Przypomnij również, 'I'owa: 
pobiec podobnym wypadkortt. na cC>Qzień. Zwrócił na to dzieży. Zaciąg Pionierski trwa jednokrotnie zaglądała nedza. '.Karol !fonopka, "'Ornik z ko-

b. · ł d " rzyszu, wszystkim kolegom od Towarzysze w dyskusi'i uwagę za ie raJący g os w Y- nadal. Codziennie młodzi ro- gdy± na utrzymaniu miał on palni „Wanda-Lech", mówi: 
k „ k' ik w d K d i Prz j warsztatu, te wykonanie l prze-etwierdzlli , że wróg miał ułat- 5 usi1 1erown Y z. a r botnicy I chłopi zl(łasza.lą s ę sześcioosobową rodzinę. - .Y echaliśm.Y, aby zapo-

wloną robot~ w prz""'zalni. KL, tow. Sercerz. Każde, naj- do zarzadów ZMP. ofiarowuJac znać młodzież łódzką z Jll:'llCa kroczenie planu wgływa „ .i 
1 „ "" · · - Jakże zmieniło się nasze t w h zar bków Wykor .yst,Ywał on t<> okolicz- mniejsze nawet nledopatrze- o•czyźnie swe sity I młodz1en- w kobalnlach, z tvm jak, żvje wzros aszyc o • 

W III kwartale klub zorga- związkowy ruchu racjonallza
nizował konkurs o tytuł nal- torskiego, nie wciągając do nie
aktywniejszego racjonalizatora. go szerokich rzesz załogi. 
Zgłoszono 72 wnioski, z któ- Niedawno został wybrany 
rych 33 zostały przyjęte . Pierw- riowy zarZ\_d klubu techniki 
szą nagrodę i tytuł . najaktyw- i racjonalizacji. Stanowh;ko 
nlejszego racjonalizatora zdo- przewodniczącego powierzono 
był ob. Józef Stasiak. Na zlo- znów Józefowi Stasiall;owl, 
żonych przez niego 18 wnios- który wespół z członkami usu
ków, 17 zatwierdzono. Drugie nie na pewno istniejące nledo
mie}ke przypadło kierowntko- mag1mia. 

~ ł • ttcie teraz, PO wojnie - mó- gó ik Pol L d w nóść , ~e tow Szadkowakti cz~- nie wykorzystuje wróg, toteż czy zapa . wl tow. Malik _ gdy w Pols- rn w sce u owej. le-
wl oddziału bakieliclarni, Mi- JOZEF ŻYŁA 
chałowi Ciesielskiemu, trze- zakłady Wytwórcze Aparatów sto spiera "Się o drobnos ki z praca partyjna , zwłaszcza agi- rzymy, ze młodzież ta zro-

j · I k · t" • • • ce rządy w swoje ręce ujął lud zumie wid 1 · ~ -1 t · nnym1 cz on ami par 11, z tatorów, musi być ofensyw_ a~c wie sw .... pa no-
~ie wahaj slę równlet, To

warzyszu, zwracać się do maJ
stra, technika, lnż.)tlllera ze 
swymi trudnościami, bolączka
mi, a projektami lcb usunię
cia. 

cle - Bernardowi Kowalskie- Telefonicznych 

l'll!!Żami zaufania grup związ- na i ciągła, nie tylko w czasie Niedawno do Lodzi przyby- Pracujący. Teraz nas, górni- tyczny obowiązek I stanie w 
~-~-~-~~~--\ 

kowych. Odwraca to uwagę la grupa górników, którzy ków, otoczono szczególną o- s;;erel(&ch górników - stanie 
wszystkich od 5praw zuad- trwania akcji. K~żdego człon- pragną poinformować młodzież pieką. Mamy bezpłatną pomoc do _pi"lcy przy wydobywaniu 
nlczych, jalclml Jest nieustanna ka partii obowiązuje czujność naszego mlasta 0 war1mkach lekarską, wczasy WYPOCZY~ko- węgla, który jest dz!A jednym 
czujność l polityczna odpo - polityczna i nie może on prze- pracy w przemyśle "'e!(lowym. Wił 1 , zdrowotne, wy#dne z Mjbardzlej potrzebnych na-

Śladem naszych korespondencji 
I 

w\edzialność za całość oddzi.a- chodzić obojętnie obok przeja. Nasi goście ze Sląska _ to mieszkania i dobre zarobki. Ja, szej gospodarce surowców. 
lu. . wów szkodltwej działalności ludzie, którzy w kopalniach na przykład, zarabiam obecnie 

NaJwatnleJsze Jest, abyl ole 
dopu.111cza! do 1leble, do ąwej 
brygady, do awego oddziału 

nasłtoJllw twąlplenla, glosllw, 
że ule damy rady. Damy radę. 
jeśli do wzmożonej walki 
o plan stanie kaidy pracow
nik okładu, Jeśli ,katdy bę
dzie umlal dostrzec źródło zła 
I będzie starał się wskazać 
mo:ilhvoicl Jeg-o lisunlęcia, Jeśli 
każd;y bl:1Jzie pracował WYdaJ· 
•nie I ofiarnie. 

W zwi11zku z korespondencja dliwle na skutek opófnloneg<> 
tow. s. Węgorzewskiego („Głos terminu dosta~ dr~ewa or:i.z 
Robotniczy" Nr 276), Łódzkie zleżałej papy, 

W przędzalni odpadkowej ro- wrog11 klasowego. onepracowall wiele lat, któ- od 2 do 4 tys. zł mieallnle. 
botnice wielokrotnie zwracały Warunkiem osiągnięcia tego rzy wiedzą, jakle trudne było 

• t I B ' k · · Mam 5-pokojowe mlesz nie, uwagę rhaJS row Ucza owi 1 celu jest systematyczne pod- życie górnika w Polsce rzadzo-

• • • 
Przedsiębiorstwo Remcmrowo
Budowlane komunikuje: 

Wykonanie pokrycia dachu 
zostało przeprowadzone wa• 

Niezaletnle od tego, w it.o-
1unku do winn,ych wyciągnię
te zostaną odpowiednie k<>n• 
sekwencje. Zaleplfiskiemu na brak wal.ka no.szenie świadomości politycz- nej przez kapitalistów i ob- kuoiłem sobie motocykl, na 

w jednej i; maszyn. Sygnały oej każdego członka partii i szarników I jak wvglądają którvm dojeżdżam do pracy. 
te pozostały be?. echa. Sekre- całej załogi Zakładów im. Har- dzisiejsze warunid życia gór- W• 1950 roku, w dniu 1 maja, 
tarz oddziałowej orjlanizacji, nama. Powa;.ną rol~ ma tu do nika. kiedy to władza ludowa 
tow. Piotrowski, zupeln\e nie speJnienia szkolenie ideologi- ot.oczyla szczel(ólną troską I o
interesował się tą sprawą. czne OJlflZ żywe słowo oieką ciężką oracę tvch ludzi. 
twierdząc, że „nie jest ta- wyjaśnienia, niesione prze:i. Posłuchajmy co mówią oni o 
chowcem". Skutek był taki, że · agitatorów do każdego robot- swej pracy, jakie możliwości 
oberwanie •ię dalszych dwóch nika. Or~.anizacja pai•tyjna ukazują mlodzieżv pragnącej 
walków spowodowało dłuższy winna le)>iej niż dotychczas Pracować w g6rnlctwie. 

zostałem odznaczonv Złotym 
Krzyżem Zasługi za wydajna 
pracę w kopalni, otrzymałem 
również Złotą I Srebrną Od
znakę Przodownika Pracy. 

Nasf goścfe ze Sląska spot
kali się z mlodtieżą łÓdzką w 
dtielnlcach ZMP i w zakła
dach pracy„ Szczegółowo opo
wiedzieli mlbdziezy• o perspek
tywach, jakie orzf"d nią o
twiera praca w górnictwie. 

Po wizycie tej młodzież łódz
ka na pewno liczntcj jeszcze 
odpowie na Apel ZG tMP, 
stając do zaszczytnej I trudnej 
pracy w kopalniach. 

Nie osłabiać pracy politycznej 
postój 'maszyny. skupiać wokół siebie b!'!zpar- Tebdór Malik. pnocl'owv re-

Przed młodzieżą, która przy
chodzi do nas, otwierają sle 

Towarzyszu, pamlęłaj, pozo
stały Jeszcze tylko dul„. 

w gminie Bielawy 
J. WOLDAN w ostatnich dniach listopa-

--------------------------------------------------------------------------------~da cyfry wykonania planu o-

Czerpiemy doświadczeń z radzieckich \ 

Właściwa metoda przykręcania zerwanego niedoprzędu 
bowiązkowych dostaw w iimi
nie Bielawy, pow. łowicki. 
orzedstawia!y się następująco: 
roczny plan skupu zboża został 
wykonany w 84,5 i::roc„ żywca 
- w 82 proc„ ziemniaków -
w 89 proc. Na czole, w reall
zac.ii_zobowiązań wysune!v się 
itromadv: Sobota i Rulice. 
Dzięki dobrze zorganiżowanei Radzie-ckle c1.11soplsmo „Tekst11· 

naJa PromyszJennost" podaje, że 
dwie Przodownice pracy z lenin
gradzkiego kombiruitu „Czerwona 
Latarnia", Tullna l Rżewaja, wy
stąpiły w Moskwie nu masowym 
zebraniu prządek, zatrudnionych 
w przemyśle bawełnianym, przed
stawiając nową metodę przykręca-
nia zerwanego n1edopnędu. · 

Następnie, w ciągu 
kilku dni, oble •wymie
nione przodownice u
czyly wrzecieni~rlti i; 

innych zakładów tej no. 
wej metody' likwidacji 
zrywów. 

Dotąd rta lfkwldafJę 
zrywu składały się na
stępuil\ce czynności: od
winięcie niedo)>rzędu ze 
szpulki, przełożenie nie
doprzędu z jednej ręki 
do drugiej, skręcenie go 
w dłoniach I .;>onowne 
prz.elożenie z ręki do rę
ki, a następnie włożenie 
go w szczelinę i otw-Or 
skrzydełka. 

Tulina I Rżewaja, 
walcząe o skrócenie cza
su potrzebnego na Usu-
"'anie zrywów, zwróciły A/' 
U to IV,,_,,• wagę na , ie przy 1 
metodzie dotychczas 
stosowanej skręcenie 

downlce doszły do przekonania, te 
odwlni~ty koniec niedoprzędu należy 
skręcać, ale możli wi-e jak najmniej, 
tak jednak, aby 1~adal on wystar
czającą moc, pozwalaj-cą na prze -
pchnięcie go przez szczelinę I otwór 
skrzydełka bez zrywów lub r01.cią
gu, I tak po ws tal prosty I prawldto
wy sposób likwidacji zrywów nie
doprzędu, zabierający o wiele mniej 

-~ 

'1 

nego skrętu o 14,8 proc. S~Je sl'l 
więc zupełnie irozumlale, że tak 
przykręcony niedoprzęd z trudem 
podlega rozciągan iu w aparatach 
rozciągowych, a jut' rozelągnięty 
wykazuje większą możliwość zer
wania . . 

Inaczej przedstawia llę sprawa 
roz ciągania odcinka niedoprzędu łą
czonego metodą Tu!Jnej i Rżewej. 
Skręt pózostaje tu prawie bez znHa• 
ny, a struktura niedoprzędu niczym 
.się nie różni od pozostałych odcin
ków. 

W komblnecle „Czerwona Latar
n1a" analizowano 240 ' przykręm 
nową metodą I tyleż starą. Na 
cienkiej wrzecienicy łączenie meto
dą Tul!nej I Rźewej dało dwa zry
wy, tj . 0,83 proc„ a łączenie sposo
ber:1 starym - 13 zrywów, tj. 5,4 
proc. Znaczy to, że zrywność w 
pierwszym wypadku była 6,5 razy 
mniejsza. 

niedoprzędu w dłonfach 
za blerało bar dzo dużo 
czasu. Nowatorki po
częły myśleć nad tym, 

Przy metodzie dotychczas stosowanej, . sk~ę
cenie niedoprzędu w dioniach zabiem ba.rdzo 
dużo czasu. I 

Prawie takle same r ezultaty o
trzymano na wrzecien ic1,1ch śred
nich. Na I 6P przykręceń rn efodą Tu
linej i Rżewej wyst~pil j!'Clen zryw, 
Złlś stara metoda dała cztery zrywy. 
Niezmiernie ważne jest także, iż czas 
likwid.a cji zrywów nową !J(etod ą, ta
równo przez same racj ona lizatorki, 
Jak i inne robotnice trwa, zamiast 
12-14 sekund, tylko 7-10 sekund. 
Zaoszczedwny w ten 6posób czas 
może prządka przeznaczyć na do
gląda nie maszyny. 

aby czas konieczny do wykonania tej 
czynności skrócić, a n;;istępnie doszły 
do wniosku, że można ją w ogóle 
usunąć jako zbytecmą. 

W miejscu łączenia dwóch końców 
niedoprzędu przy starej metodzie, na
jego któt.•zym odcinku 5-6 cm nie 
ma skrętu, natomiast na drugim 
dlużazym 65-80 cm. powstaje skręt 
(przez skręcenie w dłon iach) niekon
trolowany , a ktńry może bvć ~n:icz
i;iie Większy od planowan.ego. Na 
podstawie licznych doświadcze11 przo_ 

' 

czasu I dający \Vyższą jakość przy
kręcan i a. 

Przvkręca iąc niedoprzęd systemem 
Tuiinej i Rżewej, należy wykonać 
nas•epuj ~ce czynno',ci · prawą lub 
lewą ręką. w zależnoś ci od położenia 

Am:i liza wielu odcinków, na któ- rękojeści wvlacznlka w stosunku 
rych występow<ilo łączenie niedo- do mi ejsca zrywu. robotńica zatrzy
pr7.ędu. wykar.ala. że na nied oprzę- muje ma•zynę tak ab.v skrzyd ełko 
d~i e, idzi€ skret ma być 8,2 na sta ło szczelina do przodu. ) ednooze
d rm, przy Za llto•ow emn nowego spo- śnie pr7vtriymu ie on a ręką zerw~ny 
sobu. na odcióku 65-80 cm wvnosi nierloprzęd w odle ,Q łości około 5 cm. 
on 6.9 skr-dcm, to znaczy, że odchy- od walków. Po zatrzyma niu maszy
lenie od norma lriego sk rętu wyr.0'1 • ny prawą ręka bierze 7.a kon iec nl e
tylko 5,8 proc Natomiast !aczenle doprzędu j zry wa go tek. ?.e 'w miej;.. 
starą metodą wvknyw.al<J 10,4 skr- S<"e łączenia prvy n~d A lo w śrOdku 
dcm, to jest odchylenie od norma!- niedoprzędu w odległości 2,ft cm. od 

pierwszego Cylindra. Dużym 1 wska- linę I oczko skrzydełka. Trzymając i:iracv Politycznej chłopi obu 
zującym palcem lewej r<>ki· robot- k · tych gromad wykonali. a na-~ omec niedoprzędu lewą tęką, ro- t k I nica znajduje koniee zerwanego ni~- we prze roczv i roczne olanv 

botnioa prawą chwyta środek odcin- d t N d R 11 · doprzędu na szpulce. Następnie du- os aw. p. groma a u ce 
żym, wskazującym I średnim palcem ka odwiil!ęte~o i ·ruchem z góry roczny plan skupu zboża wy
prawej ręki podnosi szpulę na taką W dól wprowad7.ll niedoprzęd w konała w 104 nroc„ a ziemnia
·wysokość, aby wyprow&dzić nacięcie szczelinę skrzydełlea i otwór łapki. ków - w 109 proc.. zaś gro
na szpulce z trzpienia. Ruchem z Obecnie metoda Tulinej i Rżewej mada Sobota olan sprzedaży 
lewej ku prawej robotnica obra- jest gzeroko ro2.powszech n iańa w 7.boża zrealizowała w 116 proc. 

z.akłatlach przemysłu bawełnianego Są Jednak .l(romady, które ca szpulę odwijając z niej' niedo- ZSRR. od ~taia w wvoełnlanlu swych 
przęd długośoi 6!1-80 cm. Odwijając obowiązków wobec państwa. 
11kręca go równocześnie za pomocą • • • No. 11romar'la Zi::nda wvl<l)nała 
dużego i wskazującego palca. Skrę- plan sprzetlaży zboża tylko w 
canht odbywa się od miejsca zgię• Metod« t>tzykręcan!a nfedoprzędu 65 oroc .. a ziemniaków - za-
cia wskazuj11cego pale., w którym opr,acowana przez radzieckie reCjó- ledwie w 4lo proc. Poważne 
t . I . ś I k I·" ~„ nahzatorkl zasługuje na rozpow- zale<tłoścl w d"stawle zboz'.a l o m eiscu c s any n .,...opn:„..,. jest szechnlenle w naszym przemyś le . z ~ " 
początkówo uchwycony. ' Ten1 mały teoretycznego punktu widzenia da• ziemniaków P<>>'iade tal<ze gro
skręt okazuje 11, całkowicie wystar- je ona następuj~ce korzyści : a) skró. mada Oszkowice. 

-~-- cenie c:i:aau przykręca- Niemniej można stwierdzić. 
__ .,,_ nia, a to dzięki całkowi- że Podstawowa masa chło-

terttu usunięciu czyn- Pów małorolnych I średniCil
ności nadmiernego skrę rolnych w gminie Biela
canla (dłońmi), b) lep- WY. dzięki wzmożonej w 11-
szą pracę aparatów roz- stopadzie pracy polltyczno
ciągowych na dalszych uśw:iadamia.iacej, prowadzonej 
maszynach, -' dzięki Przez aktyw gminnv pod kle
tmniejszeniu !krętu (w rownictwem KG, zrozumiała. 
stosunku ao starej me- iak duże znaczenie dla naszej 
tody) na odcinkach lą- gospodarki posiada terminowe 
czenia. wvkonanie wszystkich obo

W Polsce stosowana 1vią zków . Na szczególne wy
jest powszechnie meto- · t·óżnienie w gminie tej zasłu
da odgórnego przykrę- !{uje patriotvczna pcstawa soł
cania. Daje ona gorszą tysa ·gromady Bielawska Wieś, 
jakość, gdyż niedoprzęd 
jest przykręcony w "ana Fabiszewskie,go, który 
w miejscach tączenla. co orz voe da iące na niego plan.v 
źle wplywa na pracę 1ostaw bardzo znacznie orze
aparató'lł rozciąJWWyt' h kroczył, Np. J>lan dostaw zbo· 
oastP,pnych maszyn Na . ta wykonał w 300 proc„ ż.YW
leżałolly więc prze.iść z c~ - w 200 proc •. " ziemnia
przykręca nie odgórhe- ków -·w 400 proc. 
go na przyk ręcanie od-
dolne. już bez dod <> tko· Inaczei. natomiast postępują 

. . . wych czynności nad kułacy. Swą po.stawu i post!l-
M etoda . wlasc1wa - przą~ka cofa niedoprzęd miernego skręcania n'P- .)()Waniem usiłują oni zahamo

ze szputk1 lqc1qc 110 w mle3scu erywu. u 116r11. doprzę.du dłońmi ZHsto- 1 wać tempo dostaw produktów 
. so~ame metndv ra dzie.i• olnych, ab.v dezor ganizować czający, by nadać niedoprzędow i kich racionahzatorek winno się , 

'dpowiednia · wytrzym'1loM. któl'<l przyczynić do uzyskania macznegt. <aopatrzenie m iast w ż .YW-
pozwoli bez zrywu lub dodatkowego wztostu produkcji ność. Do takich nalt:ży m. in. 
rozciągania wptowadzlć go w szcze- . · • 't'łurt1aczy1 a Z. S. kułak F'ranciszek Szymczak z 

• 

Oszkowic, którego sprawa o
becnie została skierowana do 
prokuratury. Zale!(a on z wy
pełnieniem wszystkich obo
wiązków wobec pat'lstwa. 
_ Pod wv!ywami ludzi w ro
dzaju Swmczaka pozostaje le
azcze cześć małorolnych l 
średniorolnych chłdpów gmf
ny '.Bielawy, którzy ćlotychczas 
nie uregulowali swvch POwln
noścl wobec państwa . · W gro
madzie Zl!oda sabotuje plany . 
do.stew kułak Józef Anaslk, 
który zalega jeszcze z dostawą 
12 q zboża i 8 q ziemniaków. 

W tej „sytuacji Prez_ydium 
GRN energicznie poczęło ła
mać opór kułacki. Ukarano 
wielu spośród tych, którzy 
złośliwie ociągali s!e od Wyko
nania SWYch obowiazków. Ka
ry poskutkowały, Wsz11scy u
karani, t>rócz kilku kułaków, 
których sprawY przekazano do 
Pr~uratora, obowiązki swe 
wykohall. 

Jaltie wnioski trzeba WYSnuć 
z przebiegu realizacji zobowią
zań wobec państwa w gminie 
Bielawy? Jeszcże bardziej 
wzmóc prace organizacji 1>ar
tyjnych w akcji uświadamh1-
jącej. Na zebraniach gromadz
kich, przez radlowęteł i w 
„błyskawicach" demaskować 
tmłaków, łamiąci)'ch prawo
rządność ludową. Organiz11cje 
partyjne, ZSCh i ZMP winny 
rozwil1ąć szeroką akcję agi
tacyjną i wykazać aspoleczną 
i nie patriotyczną postawę ku
laków. Tylko w tytn wypadku 
poczują się oni osamotnieni f 
zmuszeni do podporządkowa
nia się woli gromady. 

Minął już bowiem telltnin 
zakończenia akcji skupu zboża 
I ziemniaków jadalnych, mi
nął termin wpłat naleznoi!ci 
z tytułu POdatku gruntowego. 
Należy też, aby GRN jeszcze 
bardziej zdecydowanie i sku
tecznie łamała opór kułacki. 
Bowiem do końca roku pozo-
3tało niewiele CEasu, a obo
wiązki wobec państwa musi 
wykonać ltażdy -~h!op, 
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STR 4 GŁOS ROBÓTNTCZY 

(10) Więcej uwaRi książ~orn życzeń i zażaleń 
• 

- Moim zdaniem on czegoś szuka·. 

- To nie u lega najmn iejsz~j wątpliwości - zgodził się 
k2pitan. - Czy możecie dostać: spis książek, które już przej
rzał? 

w placówkach handlu uspołecznionego 
Postaram się. 

- Dowiedzcie się również, skąd są te książki. Biblioteka 
IX'.iejska była przecież rozgrabiona przez faszystów i dopiero 
ruedawno skompletowano j~ na nowo. 

:- Rozkaz, towarzyszu naczelnilrn. Wykonam wasze pole
ceme - odpowiedział porucznik.„ 

Tego dnia Szubin spotkał się z WłodzlmierzP.m Aleksan
drowiczem Drużyninem. 

I 
- Czy udało się wam do-

wiedzieć czegoś nowego o 

Chmielewie? - . zapytał Wło
dzimierz Aleksandrowicz. 

- Jeszcze nie odparl 
Szubin . - W dalszym· ciągu 
rola Chmielewa w cta,ach 
okupar.ji j es t dla nas niejasna. , 
Prawie, rzeczywiście, nie ma 
go o co zahaczyć , jednak wiele 
rzeczy w Jego zachowaniu s ię 
wzbudza podejrz1>nia. 

- Ot, choćby na przykład. 
to oświadczenie, że powiado
mi! władze, wojskowe, po oswo
bodzeniu miasta , o zaminowa-

- Poproszę o książkę ży- Mimo instrukcji. mówiące],. 
czeń i za.żaleń! że książkę nale?.y doręczać · 
L~kl!we. a ,ieszr1e częściej każdemu, żądającemu jej, w 

nieżyczliwe spojrzE-nie, potem sklepie PSS Nr 19 kierownicz
ovtania w rodzaju: a kto p an ka najpierw legity mu.ie pro
,iest?.„ a co pani chce tam ~zących o książkę, zasłaniając 
wpisać?„. oto normalna się przy tym „zarz~dzeniem"-
scenka, jaką z3cbserwować 
można w niejednyin sklepie że nie każdemu ksi:.iżkę można 
uspołecznionym . T s k bowiem WYdcć. Podobnie jest w skle
już jest, że wielu J e~zcze pra- pie PSS Nr 400, w k tórym kie
cowników sklepów spółdziel- rowniczka najpierw musi wie
czych i państwowych nie ro- dzieć, co klient chce do książ
zumie Istotnego sensu książek ki wpisać. Podobny wypadek 
życzen I zażaleń, a i Wiele Je- zasygnalizował nasz cz.vtelnik, 
szcze kierownictw poszczegól- - ob. Kosior, któremu kierow
nych central d vstrybucyj- nik sklepu PSS Nr 134 odmó
nyc~ brz.vkłada ró,wn~eż mało wił wydania książki . w skle-
wagt do poprawiania >tylu . · · . . .. 
pracy swego aparatu . u spraw- Die PSS Nr 16 - rowmez 1sh 
niania zaopatrzenia I właściw- nieje zw.vczaj „legiivmowania", 
szego analizowania potrz~b oo czy m... nie w ydaje s ię 
rynku 4 za pośrednictwem książki • 
książek/życzeń i zażaleń. , stwfurdzono, ź.e kontrola 

PotW1erdzenie te:w znaleź- książek przez władze nadrzęd
liśmy w materiałach, zebra-
nych przez naszych korespon- ne pozostawia również 'dużo 

Przeglądanie I sprawdzanie 
książek - to jeszcze też nie 
wsz.vstko. Istotne jest, czy na
stąpiła zmiana na · ·skutek u
wag wpisanych przez klienta 
Stwierdzono, że w b <? rdzo wie
lu wYPadkach kPytyczne uwa 
gi. odniosły skutrk. Uwagi 
POkontrolne mówią o udziele
niu kar porządkowych, o zwol
nieniu pracowników ale są 

również uwagi, nasuwające 
wątpliwości co do sposobu za
łatwienia sprawy. Tego rodza
ju uwag! nasuwaja się przy 
prz:eglądanlu książki zażaleń 

w sklepie PSS Nr 109, gdzie 
kierownik rejonu zawsze u
sprawiedliwia per•onel. W 
sklepie PSS Nr 313 udzielono 
ekgpedientkom nagany za 

niel)OSiadanie czepków na gło
wę, a one dalej pracują bez 

czepków. W „Tivoli" książl,s:a 
jest wprawdzie systematycz
nie przeglądana, lee'? dlaczego 
kierownictwo ignoruje cały 
szer eg uwag? Stw i.,,:·dzo no bo
wiem. że nie na w 0 z.vstkie za
h1lenia i uwagi wpisane do 
ksi ążki - zna jduje się w tejże 
książce odpowiedź. 

Z powyższ.vch spostrzeżeń 

wvsnuć należy jeden wniosek : 
~Drawi e książek ~zeń i za
ialeń - kierownictwa p0szcze
~ólnych central handlu uspo
łeeznlonego musza poświęcić 

znacznie ' więce.! uwagi. Odnosi 
sie to do w sz.vstkh:h dyrekcii, 
bo żadna z nich nit> iest bez 
winv. Książka mu"i być wy
dawana bez żadn.vch zast rze
żeń, a wpisane do Piej u wagi 
- głęboko i troskliwie ana li
zowane orzez cz.vnniki pow o
łane do kon troll. 

niu fabryk. Oddziały te, według zeznań mieszkańców Krasno
ru~ska, faktycznie zajmowały się r~minowywaniem, ale 
głownym ich zad a niem było unieszkolfliwianie min-pułapek 
w b~dy nka ch mieszkalny ch I na skrzyżowaniach dróg. o po
szukiwaniach min ze spó7.nionym wybuchem nikt w mieście 
nie słyszał. 

dentów w sklepach PSS, MHD, do życzenia. Swiadczyć o tym 
ŁZG, MHM i innycb w czasie mo:i:e fakt, że w barze mlecz
orzeprowadzonej w ostatnich nym Nr 19 książka jest tak zapi
dniach kontroli. ~ana, że nawet ie.i okładki wy-

Stwierdzaiif"o, że m imo 1n- korzystano do wpis.} wania u
!'trukcji, inów\ącej, iż książki wag, a nikt nawet nie myśli, 
życzeń winny być umieszczo- by zaprowadzić nową książkę. 
ne w dosięonym miejscu - w W aptece Nr 49, mimo że 
sklepie PSS Nr 142 - książka przed dwom3 laty apteki zo
znajduje się \f„. m agazy nie:. stały uspołecznione - W 
P'Xlobnie jest w 3l, lepie PSS jeszcze książka , zaprowad• 
Nr 721 f 16. W barze „Lotni- na przez dawnego właściciela 
czym" przy ul. Pab anickiej - "apteki. W sklepie MHD przy 
książka w ogóle się gdzieś za- ul. Piotrkowskiej 287 - książ
w1eruszyła i personfl nie po- kę przeglądano po raz ostatni 

Jedna wypożycz.alnia sprzęt~ · 
gospodarstwa domowego 

. .' -:- Zgad7:am się z wam! - powiedzi ał Drużynfn. - Sytua
CJa ie~ t W_Y~ <1 tkowo pogmatwana_ Ale przecież, przy odrobinie 
clerp!Jwosc1, można rozsupłać nawet najbardziej skompliko- · 
wany węzeł . . c;1miel~w mówił mi , że w rurach kanalizacyj
pych fabr~k1 1m!ema Kaganowicza saperzy znaleźl i minę. 
Jutro dowiem~ su:, czy to prawda. Powinny pozostać jakieś 
ślady po rozmmowaniu, jeżeli ono w istocie miało miejsce. , 

W RURZE KANALIZACYJNEJ 

to za 

trnfił jej odnaleźć. w marcu br. , 
Następnego dnia rano udało .się tiomocnikowl Wojewodlna 

zdobyć w miejskim biurze komuna lnym plany od dawna nie
cz~nnego systei:n_u kanaltza.cyjnego fabryki i saperzy natych
miast przystąpJ11. do lod~opywania rur. W chwili , kiedy praca 
~I~ ca~ą parą , .1eden z si erżantów zameldował Wojewodinowi, 
ze Jalns s tarz~c . ~hce si ę z nim widzieć. Ma jor zdziwił się, ale 
kazał go w~usc1c. Starzec był wysoki, miał dużą brodę · i za
chowywał się swobodnie. 

Smieci z ulic· i posesji 

Wypożyczalnia· sprzętu gos
podarstwa domowego PSS, 
mieszcząca się przy Placu 
Reymonta, od. chwili urucho· 

mienia cieszy się niesłabnącą 

frekwencją. Każda gospodyni 
nie posiadająca w swym .gos
podarstwie takie110 C'l.Y innego 
sprzętu gospodarskiego może 

znależć go w wypożyczalni. 

Są tam wyżymaczki, żelazka 

elektryczne, odkurzacze, na
krycia sto~we itp. 

:- Zdaje się, ~ że szukacie rury kanalizacyjnej, w 
znaidowala su: kiedyś niemiecka m ina? - · powiedział. 

- A was co to obchodzi? - nasrożył się major. 

której 

muszą być w terminie uprzątnięte 
Łódź jest brudna. Wystarczy rzy już nie mają gdzie wy

przejść się ulicami m iasta, zaj- rzucać śmieci, gdyż pojemni
rzeć na podwórka posesji, by ki nie są opróżniane od kilku 
przekonać się, że Miejskie tygodni. 

- Jestem Chrł!ielew - spokojnie oświadczył starzec. -

Przedsiębiorstwo Oczyszczania , Przyczyną tego stanu rzeczy 
w ostatnim czasie opuściło się jest przede wszystkim brak 
w pracy. W śródmieściu je- taboru. Onegdaj· MPO otrzy
szcze w godzinach południo- mało 4 podwozia specjalnych 
wych stoją nie uprzątane r„tsz- samochOdów do uprzątania 
ki ze śmieciami, a n iemal na śmieci . Wydział Gospodarki 
każdej poses ji leżą ster ty róż- Komu nalnej Prezydium RN 
nego rodzaju odpadków. powin ien dołożyć wszelkich 

Niezależnie od tego można 
tam również wypożyczyć pa
tefon z płytami, adapter, a 
nawet radioaparat. W związku 
z okresem zimowym wypoży
czalnia zaopatrzyła się w wię
kszą ilość saneczek I łyżew, a 
w najbliższych dniach milośnl
cy sportu zimowego będą mo
gli wypożyczyć także i --narty. 

Musi7liście słyszeć o mnie. Pozwólcie, że wam pokażę rurę, 
w ktorej znaleziono m i nę: Wejście do niej , przekopane przez 
naszych saperów, za sypało się w czasie wiosennych roztopów 
i ciężko jest je znaleźć. -

- A skąd wy wiecie, że szukamy tej rury? - zapyta!,.cSo
dejrzliwie Wojewodin. 

- Stąd, towarzyszu majorze - odparł Chmielew - że to 
właśnie ja powiedziałem o nie j Drużyninowi. Zresztą nie 
trudno się było tego domyślić. Mieszkam w pobliżu i widzia
łem, jak wasi saperzy jechali w kierunku fabr.yki imienia 
Kaganowicza. A więc pokazać wam to miejsce? 

Szczególnie źle jest na przed- stą,rań, aby umożliwi ć MPO 
mieściach , o których MPO cal- ja k najszybsze oddanie do u
kowicie zapomniało. I tak na ,żytkLI tych samochodów i 
przykład na posesj ach wzy zwiększenie ilości b rygad ro
ul. Ciasnej, Pabianickiej, na boczych, oczyszczających mia
Chojnacb i w Rudzie, lokato- sto. 

Wielka jednak szkoda, że na 
terenie Łodzi istnieje tylko 'e
dna tego rodzaju placówka. 
Wypożyczalnie sprzętu gospo
darstwa domowego powinny 
powstać w -· każdej dzielnicy 
naszego miasta. - • 

- DoQrie, pokażcie - zgodził się Wojewodin 
za Chmielewem przez ruiny. 

(C. d. n.I 

ClH'esz 
opłać w 

mieć stale „Głos'' 
terminie prenumeratę! 

?łamy nadzieję, że poszcze
gólle dyrekcje PSS będą sta-

Nad przełomem w sporcie Łodzi i województwa 
radził dwa dni aktyw sportowy 

Źródło sukcesów 
siatkarzy 

radzieckich, 
których niedawno gościliśmy 

w Polsce P nedwczoral I wczoraJ 
odbyły się w t.odzl 

dwie na r ady aktywu dZla
- łaczy sportowych. P ie r w„ 
sza z terenu wojewód-ztwa, 

Praga-Łódź 
w tenisie 
stołowym 

Przed kilku dolami 
przybyli do Pols ki cio•kil 
nall le11l slśc l stolo w1+ Cze· 
chostowarj l. Pier w•zy Ich 
występ na Sl ąsirn ;; r> y· 
nlósl lm bez!lpelai:vJne 
'ZWyctęstwp nad uaizy ml 
iespołaml. zarówno w kuu 

• kurencJI kobleceJ •si< 1 
męskiej. Drugi Ich wyst ęp 
we Wroclawlu, gdzie "" 'ę-

- li udz\al w turnieju. p1·1y· 
niósł lm nowe sukcesy. ~o
twierrlzaJące wysoką klĄ•~ 
gości , ktńrzy jut orl •zer&· 
gu lar zaJmuJą Jedną z 
czołowych pozycji na are
nie m lęrtzynarortowej . 

Po występie wronłnw 
sklm Czechosłowacy z•Wł 
U!)ą do Łortzl , aby roze 
grać tu ortcjalne spotk•Ole 
Prag~-Łóclt. Nie b~rlzla to 
plerw~i!a wlzyta ezech.>•ln· 
wacklch mistrzów m•łej 
p!leczkl w Łodzi Ping oon 
g!ścl czechoslowaccy oi: r all 
Jut w Łodzi w 1949 roku. 
Wzbudzll! jut wówows 
nlemaly podziw dla ~ ... ego 
wirtuozostwa. 

Mecz Praga - Łńdt ro· 
zagrany zostanie w nie· 
dzielę o godzinie 17 " sa
li MDK. W programie -
10 gier pojedynczych, pięć 
kobiecych l pięć męsk ich. 
O Ile czas pozwoll, orp;anl· 
zaton:y przewlrlują ie"oze 
gry pokazowe w ;ir ·•ch 
podwńjnych, w wykon "nlu 
zawodników czechQsl.:>"'9C· 
kich. 

Reprezentacja Łodtl , „ 
której wy•tąplą Kryl!ler. 
Helnrvchńwna I G uz• '.< ·~w 
"i- wtmocnlona zo•t9nle 
zawodnikami Innych ·e~z · 
cze mla~t. tal<te będzie to 
wlaśclwfe nteorlojsln11 re· 
prezentacja Polski. 

Go~cle ezeeho•łowgocy 
przy jeł.rlt.aJą do Łorl zl • 
Wroctawla dzisiaj wJe~w
rem ra,.;em z zaworlnlk11m1 
polskimi. 

Obsarlę •ęn7.lowską me 
ezu .rsnowlć bęclą: sęrl, l a 
główny Dr·e• ler . hocznl. So 
bolewskl I Gawl ik. 

drugi zaś z terenu Lod!.l. 
Zadaniem ich było ustale· 
n ie wytycznych d2.ia łal
noścl w dzledzi n i e kultury 
fizycznej na naszym" te 1e
nle na naJblliszą przy
szłość. 

Jakiego rodza)u nledo· 
ciągn ięc i a l błędy pokuto
wały w naszym ruchu spor
towym? Jeżeli chodzi o 
wo jewództ w o, sprowadzJć 
je można do ' zasadni· 
czych: 

l. biurokra tyzm, 
2. b rak polt tyk ! kadrowej, 
3. błędy struktury orga

nlzacy J neJ. 
4. beztroskl stosunek do 

u rządzeń sportowych. 
Błędy te ciąiyły na 

WKKF, powiatowych ko· 
miletach kultut•y fizycznej 
l o rgan izac jach sportowych 
oraz organizacjach, wspót
pracujących i ruchem 
sportowym. OstroJ kry
fyce poddano dzi ałalność 
niektó rych powiatowych 
komitetów kultury flz.vcz· 
nej, z któ t·ych szczególnie 
trzeba wymlenlć PK KF w 

SOBOTA 

eGODZ. 17 - Sala pr2y 
ul. Przejazd 34 - Pierw 
szy Jesienny Krok Bokser
ski. 

GODZ. 18 - Lodow isko 
przy Alei Unii - Wy stęp 
rewii Jodowej. 

NIEDZIELA 

GODZ. 11 - Salo pr%y 
uJ. Przejazd 34 - Pierw 
'3 Z V Kr-ok Hokser sk l. 

. GODZ. 12 - MDK 
Mecz ligowy w ko,zu : 
„Spójnia" ( ł.Mtl - ,9pńJ 
nla " (Griańsk). 

Sala przy ul . Zakątn•J 82 
- Flnatv •latk<'>wkf l<ół 
sportowych „Ogniwa", 

GODZ. 17 MDK 
Mecz plnl! pongowy Pr·" 
ga - Łórlt . 

Pływalnia MDK - I.owa 
rzy<kle zaworl y ptywsckle 
„Sn<'> ln la" - „Stal". 

GODZ. I 8 - Lodowisko 
pr·1v Alei !I nii - Wy•lęp 
rewii lortnweJ 

Łow1C2U, Jaka była Jego 
praca - może iwladciyć 
chotby tak i przykład. 
Pewnego dnia . jego prze· 
wodniezący zwołał zebra• 
n le szerokiego aktywu 
sportowego. Na zebranie 
p rzybyło wielu diiataczy, 
ale jakiez byto Ich •dzi
wienie, gd_.y na drzwl•oh 
sal i obiad uj r zeli przyc.ze
pioną kal'lkę z 1.>roSbą prze· 
wodnl czącego PKKF. aby 
~ebrenie pdp rO\V&d Zll ::le
legat WKKF,' Jetel i przy
b~dzte większa i lość osób ..• 

\V t rakcie ob rad woje
wódzk iego akrywu spor
towego wie.le uwagi po„ 
święcono LZS. Mamy ich 
w naszym woJewództw le 
stanowcz.o za mało. L icz ... 
ba 1&.521 sportowców w ieJ· 
sktch, w tym 4.6>8 kobiet, 
absolutnie n ie może nas 
zodowol l ć I na tym od
cinku musimy Jak naj
szyhc•eJ poczynić du1y 
krok naprzód_ 

w otywlonej dyskusji u
ja wnlono równlet wiele 
zaprzepaszczonych n;iożll.-. 
wo!cl rozbudowy urzą-
dzeń sportowych. N• przy• 
kl ad na skutek niedopa
trzenia Rady OkręgoweJ 
zs s1al skreślono z planu 
1951 r. budowę boiska w 
Zychllnle. O nleodpowted· 
n iej gospodarce u rządze-
niami sportowy mi świ ad-
czy między Innymi I to, ze 
np. w gmlnle Bu czek. pow. 
Lask. zllkwidowano w10-
r owo urządzone boisko. 
Zda rzają się też wypadki, 
t e botska zam ieni a si ę po 
prost u na targowlska, a sa
le gimnastyczne na , • kJ„ 
na. ·., 

Narada łódzkiego akty
wu sportowego mlała po
dobne zadania, Jak l narada 
aktywu wojewódzkiego. W 
łódzkim sporcte dzieje się 
bowiem równie± n ie nal
lepieL Poziom wielu dys
cyplin sport owych t.nacz
nle się ohn ityt (plika no
żna, boks) I od pewnego 
cz.asu w łódzkim ruchu 
' portowy m odczuwa !uę 
wyrażny zastój w dalszym 
Jego rozwoju . 
Gorącymi oklaskami na· 

grodz ili zeb rani dz i ałacze 
s porlowl Lodzi wystąp i en i e 
przewodntczącego ~ekcjl 
iekkoattefyczneJ LKKF, 
tów. Grahlszewsklego, któ• 
ry w dys1<usJI podd&I 
mtat.dżącej krytyce sto
•unkt, panujące pomiędzy 
pewnymi zrzes1.en iamt.. 
odnośn ie czołowych wy
czynnwców, biurokratyzm 
panoszący s i ę w LKKF. Je
go n l eumlejętność w kle· 
rowaniu apRratem etato„ 
wym (płynność inspek to-

1 rów) l brak kontroli nad 
pracą kół sporiowych. 

- Bez usun i ęcia tych 
n iedomagan nte ruszy· 
my nap rzód - powiedział 
tow. Gra biszew ski. - Jete
li każdy z nas na swoim 
odcinku pracy aeżmie się 
do tego szczl'P'.e z u~ 
chwałą "' KC PZPR w spr a· 
wie w.!. t sportu w ręku 

to szybko dokonamy 
przełomu w łódzk i m spor
cie - zak ończył mówca. 

Przeb ieg narady lodzklej 
nie był w stu procentach 
zadowala jąl'y . Wielu dY· 
skutan tów ogran i czało s i~ 
de;> spraw nie .maj ących za · 
sadntc1ego z.naczenla dla 
roiwo ju sp!>rtu ogólna· 
lód<klego. 

Oute zna czente przypi· 
tUJ emy n atomiast wypo-
wiedzi p rzewodnlczącego 
zarządu t.ódzkiego ZMP, 
tow. Lewandowsklei:o 
Pr<yrzekl on w1ęksrą po
moc organlucJt mtodi le· 
:t:oweJ dla wprowadzenia 
spor·tu łód zk i ego na nowe 
tory rozwoju, 

Wczesnym rank:tem na 
lo tulsku mosklewsk i1n ze· 
b rała s 1 ~ spo ra grom ada 
spor towcow Bylt wś1 ód 
n \rh ludzie róiuych zawo
dów - mtudy lekarz \en ;n
gradz\r.łf"' Porh ry Woronln, 
ln 'i yn1er Maria Topnrkop 
wa, nauczycie lka Knndi· 
rcnko, d ocent Walenty Kl· 
taJew. W ! E;kszość stano· 
wi11 studenci. kt'órzy ne. 
pewlen czas odłożyli pod· 
ręc zn i k i , a teraz odla tuj ą 
do Pai yża, aUy bron i ć ty
tu łów na llepszych s iatka· 
r ek 1 siatkarzy Eu1-opy. 

W stolicy r·ra nc Jl zebrał) 
s ię na i l epsze drużyny Eu ~ 
ropy. Jednak i e najW!ęk· 
szy m za ln reresow aniem cie
szyly Stę występy siatka
rek i si atkarzy ZSRR. 

r oni zwyciężali. W Ich 
ojczyżnte cieszono się o
g r'o1nn le z tych sukcesów. 

W m istrzostwach uczest„ 
n lczyły drużyny IO . krajów. 
Każda miała swój sty l. swo
ją taktyk~. ale tadna nie 

NA ZDJĘ:CIU: fraąment mec2u między m:oaz1ezową 
reprezentacją ZSRR, ktńra bawlla w Polsce, a spor· 

\owcami FSO. 

potrafiła wygrać H opor· 
towcaml radzieck imi. cho· 
ciai by Jedn~ł:O setp , 36:U 
- tak i jest bilans tlwuna · 
stu spo tkań, rozegra nych 
przez zawod~lków radziec· 
kich . ,Ola pokonania siat· 
ka rt:k francuskich żeJ\
sk leJ drużynie radz ie c kieJ 
wystarczyło 8 minut, a na 
radz ieck ich m is'Crzus twach 
w siatkówce walka dwu zep 
:;potów ti·wa zazwyczaj po
nad dwie godz1ny. 
Zwyci ęstwo na mtstrzo-

5fwac h Europy 1951 r oku 
nie Jest p ierwszym sui..ce
sem radzieckieJ szk oły 
s \ atka r~k i ej. Jeszcze w l9ł!I 
roku męska d ruzyna re· 
p1 ezentacyjna ZSRR zdo· 
była tytul mlst r;;a świata w 
1talkówce. W tym roku 
! la lkarki I siatkarze ZSRR 
UŁyskalf tlk 7.e tytuły ml· 
1trt6;.v Awlata. 

Dlac!:ego zawodnicy r1-
dzleccy zwyclię<lają tak 
przekonywająco? Siatków
ka w ZSRR jest gr~ ma
sową. B oi ska do statków„ 
ki postada katdy kołchoz, 
katda fabryka, kaida !!'Z.ko
ła, każdy. pa rk kultury i 
w y poczynku. 

J\.fasowość gry w siat· 
k ówkę w- Związku Raclziec·· 
k t m jest podstawą v.•z rostu 
uml ej ę tnnścl wszystkich 
r ad1ie ck lch zawodn i ków 
Wszys tk ie crołowe drut:vny 
mają wspaniałe rezerwy 

• m łodych zawodn ików. Griy 
b ,v iaszła potrzeba wysła 
n la na jatcieś większe za 
\vody m i ęd.1.ynarodowe ni~ 
dwóch , ale 20 d o 30 drui;\•n 
n i e byłoby to ciężkim za · 
óanlem dla siatkarzy re · 
dz lecklch. 

Hokeiści 
Ułókniarza 

ZaRrali wczoraj lepiei 
\V rewan?ow y m ~ pnt '<a 

rrht hlll<eJŚ<•I CWKS poko 
r1111t wr:zor aj 111wych kole 
g:'>w • Wlńlrnlar ·•a 7.3 1a:1 
2 · 1. li: l) . Or11tyrra go•po 
rlnr<y „pre•entnwata elę 
wet„rej o wiele lepiej rilł 
pler w•r.e-i:o cłnla. ł.orl>-llł· 
nie Q'ral( bl!rt~to ambtt11 1e 

Bramki dla CW.KS t!:dO· 
byli: Ol••o..,skt - 4. Je. 
t.ak - 2 I PRl\19 - I. r11a 
Wlńkrrllł!ZB: S•kup - 2 I 
flllplak - I. Publlczno.<cf 
2 ty•l11re. 

mało 
rały się w miarę s wych możli
":Pści uruchamiać tego rodznju 
pożyteczne placówki w innych 
punktach naszego miasta. 

Baleronik tylko 
dla pijących 
Bałeronlk? I tylko z 

chlebkiem? - zdziwiła się 
bufetowa. 

- Nieste
ty, już 

sprze<la
!iśmy

wszystkie 
porcje. 

Tymcza
sem percja 
baleronu, a 
po nie1 i 
dalsze, znalazły się, a.le tyl
ko dla gości, którzy umó
wili do tego „ćwiartkę". 

Podobne fakty ezęsło 
zdarzają się w restauracji 
,;Górnia'k" pn;y ul. Sie
radzkiej. Isfoieje obawa, 
że nlellczni abstynenci, 
stołujący się lam, zaczną 
pić wódkę, by otrzymae 
do niej porcję baleronu 
czy kiełbasy. 

Cukierek 
n~dziewany.„ drutem 

Przed kilku dniami \V 

skle1>ie PSS Nr 688 przy 
11!. Kilińskiego 86 sprze
dano cukierki bez opako· 
wania z któryrh jeden za
wierał kawałek drutu. żą
damy w tej sprawie wy
jaśnienia od fabryki, pro
dukującej cukierki, I su
rowego ukarania winnych 
tego karygodnego niedo
patrzenia. 

"~ 
Agrafki i haftki 

będą w sprzedaży 
W związku z notatką pt.: 

„ Trzeba się liczyć z po
trzebami konsumentów" 
Wydział Handlu zawiada.· 
mia, że nowootwarte skle· 
py „Ćentroe:alu " zaopa
trzone zostaną w duży 

asortyment agrafek, haf
tek, guzików itp, 

OGŁOSZENIE 

O PRZETARGU 
NIEOGRANICZONYI\I 

lUleJskl Zakład Mleczarski 
w Łodzi, ol. Gda6ska 121l 
ogła sza przeta rg nieograni
czony na dostawę I zmagazy
nowanie 4. 530 ton lodu natu
ra I n ego z czego: 

500 ton w Łodzi, przy ul. 
Zgierskiej 183. 

1.800 ton w Oddziale w Ło
dzi w 39 zlew n iach mleka. 

840 ton w Oddziale w Kra
szewie w 14 zlewniach m!E'ka. 

390 ton w Oddziale w No
wosolnej w 9 zlewniach mle
ka. 

I.OOO ton w Oddziale w 
Zl(ierzu 
mleka. 

w 18 zlewniach 

Bliższych danych odnośnie 
warunków dostaw i zmaga
zynowania udzieli pełnomoc
nik M. Z. Mlecz. do spraw 
gromadzenia lodu ' codziennie 
w godzinach od 7 do 10. Oferty 
w kopertach zamknlGt.1·ch 
składać należy w sek retaria
cie M. Z. Mlecz. Gdań ska 126 
w terminie do godz. 15 dn ia 
27 grudnia 1952 r. włącznie. 
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Zafoqa ZPB im. Armil Ludowej 
nlł!l szr.zędzi wysiłków, a.by choł 
w cześel odrob i ć zaniedbania. w 
oddziale li dla podniesienia fa· 
kości produkcji prz.ydiielono ao
datkowo brakarza do knntr:>ło· 
wania towaru bezpośrednio na 
krośnie Jest nim wypróbowany 
fa chowiec Aleksander SeJpt, któ
ry dobrze wypełnia swe obowiąz„ 
kt. 

Z. SAWICr<A 
Załoqa warsztatu mechan1et.ne„ 

qo przędzalni średnioprz~dnej 
Zakładu „B" ZPB 1m. St alina wy
konała swe zobow1ąza11 ie na 
e>eść wyborów d• Sejmu i XIX 
Zjazdu KPZR zaledwie'* to proc:. 
Rada zakładowa I rl!:ferat współ· 
zawodn1ctwa nie zatrosz.czyty się 
o pr7eprowadzen1e kontroli orze
blequ zobowiązań. 

Dobrze natomiast wywta.zata lff 
młodzież zetempowska i nl•ł'lrqa„ 
nlzow.ana, zwotąc. 1 OO ąarów z 
V sah do starej kotłowni . Wyr6t
nll1 sit: Szychowski, Karasłńs1iti ' 
Kuś. 

M. KOZAK 
Termin wyremontowania • ._fe. 

tllcy Zal<łodu „B"' ZPB ;m, St1l1na 
przedłużony był dwukrotnie. Os. 
tatn lo. z polecenia kferownictwa 
zakładu wyznaczono qo na 1 
qrudn1a br . Niestety, ściany po-. 
zos\ają w d~łszym ciąqu odrapa. 
ne. pajęczyna zwisa z suf1tó.v, z 
rur centralneQo oqrzewania prze. 
cieka woda, tworząc kałuie na. 
podłodze. Kierownik admłn11tra„ 
eyJrio-ąospodarczy, tow . .a,ndrze1• 
czak, fest ąłuchy na wszelkie za
rządzenia. 

S. KACZKOWSKI 

Z.:>łoqa Zalcładów Mocho"lcz· 
nych Im . . Stt"zelczyka wykonała 
plan w listopadzie w 110.9 p•oc, 
c.yft"a ta Jest odbiciem ofiarnoś
ci robotników. 

E. JANKOWSt<l 

Dużo korzyści wyn łeśll słu,ha
cze TeeMn1kurn V/łół<! l ennicxeq„ z 
wycieczki do Tomaszowskich za. 
kładów Włókien Sztucznych. Po• 
dziwiEtll oni nowoczesne rnaszy„ 
ny, spraY('ną orqanizację pracy, 
czystość I estątykę sal produk· 
cy]nych. Na każdym kroku prze. 
Jawia sit tam trc·ska o człowieka 
pracy. Du:te zainteresowanie 
wzbudziła zwłaszcza szk6łka w 
której robotnicy zapoznają s;ę z . 
metodą Inż, Kowalewa. 

J. t.ĄTKA 

Jut od 22 lfstopada br. „na
prawiany" Jesł telefon Nr l3S·63 
nałetący do działu zaopatrzenia i 
zbytu M;ejsklch Zakładów Beto
~larsklcl't. 

J. CZERKAWSKI 

Trudno sit doszukat chodnika 
na ulic::y ł<opc.ińskieąo, na przes„ 
trzenł m•~dzy ulicą Małachow· 
skioqo a przejazdem kolejowym. 
Po zakońc:zeniu robót zlemJ1ych 
poukładano tam płytki chQdn;ko
we, które pozapadiały sit. Prze„ 
chodz.:tce t01imtędy dzieci do szko
ły naratone są na wypadek. 

M. ANTOSZKIEWICZ 

Naprzeciwko qaratów PKS na 
uf Wólczańskiej tworzy 5 1 ę w 
deszczowe dni istne )ezioro. ;>,ze„ 
l•~dżając po wybojach auta lamią 
osie. 

S. ORŁOWSKI 

Oczywiłcie, wyąodnlef Jest r.ia• 
rownl!<owl sklepu PSS przy ul. 
Wólczańsklef Nr 139 sprzedawae 
mleko ł pieczywo „hurtem•• za„ 
kładom Im. Konopnickiej: Pow\
nłen on Jednak zaopat. ywać 
przede wszystkim mieszłca11\Cow 

epoblisklch domów, dla któ'Y<h 
często brakuje tych artykułów. 

H. MARCINIAK 

Grzyby - zamiast w magazynie 
·winny znaleźć się, w sklepach 

- Czy macie grzyby solo
ne? - pytani~ to bardzo czę
st.o zar'~ją . klienci we wszyst
kich niemal uspołecznionych 
s~lepach spożywczych. Ekspe
dientki n nj częściei zdziwione 
odnowiadają: - Nie ma. ' 

W tym roku wyprodukowa
no duto. różnych przetworów 
z gr zybow, między innymi no
wość gri:vby w solance, 
Grzyby te po kilkugodzinnym 
wymoczeniu I wla~ciwvm przy
rnidzeniu, przypomina .ią w 

DZlltł 
) I Kronika party ina 

AKADEMIA MEDYCZNA: -
I dr.Jś, 1 ~ bm., o god•l111e l.'1, .., 

saU „Anatomlcum " przy ul. 
Narutowicza 60. odbędzle •le 
~ebt anie podstawowej orQ,ant· 
za1·.l l par(o/jnej. 

DZIELNICA GORNA·LEWA -
W dnld h 13 I 14 bm. w rokdłu 
Zw. Zaw. Budowlanych. 1·og 
llrzetnej I Piotrkowskie) , od· 
bcrl zle s ię ko11fe1-enc ja dzl~l 111· 
cowa. Początek obracl w so· 
bolę o godz. 13. 

ODCZYT 
Dzl~. 13 hm. o goriz. 17, w •ull 

Uniwersy tetu p1 ·z y }I. · Nttr•ut lWł · 
cza 68, pro t Antoni Konop Ka 
wygłos i orlczyl pt. „o charaktP.1 Le 
p r aw ekonomk'z.nych soc jal ł!mu 
w świetle pracy J S1111l11a . Eko
nomiczne prohlemy socjalizmu w 
ZSRR ", Na orlczyt zaproszeni 'li 
~~~~~~y p r-acown lcy wyższych u· 

OTWARCIE WYSTAWY 
W n iedzielę, 14 bm. o god~tnle 

12, w salach galerii Muzeum Sztu· 
kl. przy ul. Wlęckowskie~o 36, 
n astąpi u ror.zyste otwarcie wy. 
stawy rl zla łu tkactwa. obrazuJąc:ej 
rozwój mnn11faktury w PoJ9ce ł 
zacząt ki przemysłu tkacl<Jego w 
l-orlzl. 

smaku grzyby świeże, tote! 
amatorów na nie jest dużo. 

Jak nas Informuje Państwo
wa Centrala „Las", w maga
zynach od kilku dni leżą du
ŻP. ilości solonych gąsek i maś
laków, których, niestety, ani 
MHD, ani PSS nie pobierają: 
Grzyby solone, zamiast leżeć 
w magazynach , winny znaleźć 
si~ w uspołecznionych skle
pach spożyWczych. Cena tych 
grzybów wynosi od 8 do 13 zł 
za kg. 

I 
DYtURY APTEK 

Dzlslej'2eJ nocy dyżurują na• 
stępujące apteki: Limanowskiego 
1, Piotrkowska 193, Piot rkowska 
25. Łaglewnlaka 130, PIOll'kOW">i<a 
307, Narutowicza 42, Gdat\sklt BU, 
Armil Czerwo ne) B. Srebrzyńska 
67 Al. Ko:\cluszk• 48. 

Jutro dyturuJ ą nast~pujące 
łlP tekł: Piotrkowska 16.5, Naruto
wicza 6 . Rzgowska 147, Więckow
skiego 21, Karolewsk a 41!. f'rzy. 
byszew!lklogo 41 , Llmanow•l<lego 
80. Al. Ko~cluszkl 48. 

Dyiur poło:tnu:zo·q1nekol0Qic%• 
ny: dziś car,, dobę dyżuruje 57PI· 
tal Im. Marli C11rte-Skloclowsklej, 
ul. Curle- Skłoclowskiej 15, jutro 
dyżuruje Szp ital dr. H. Wolt, ul. 
t.h~ l ewntcka 34. 

PANSl'IVOIVY TEATH POWsi~CH• 
NY - dziś godz. 20, jul ro·'~oclz. 
15 t 19 - „z Iskry rozgorzej• 
płomień"'. 

PA'!'ISTWOWY TEATR NOWY _. 
dzlll nieczynny - jutro, godz. 
19, występy Teatru Berllt'1skiego 
B, Br ech tu - „Ma ika Cou r-1ge", 

PA 'iS'l'WOWY TEATR JM. STh:FA
NA JARACZA - ciz l ś godz. Hl 
J 19 „Gl'zech". jutro godz 15 -
„Rew izor", goclz. 19 - „Dyrek-

WYSTAWA GAZETEK SCIENNYCH tor ·". 
W budyn ku ORZZ frau~una 18 / TEATR MAŁY - dziś- godz. lg , l.5, 

otwarta jes t wysiawa g•1etck Jutm gorlz. 15.15 I 19, 15 „Do-
~ . h tórl kl h kl rló me l< trzech clzlewcz4t '" . c1ennyc z c za .a w pra• TEATR Ml lZYCZNY - d. 
cy poświęcona przy jaznl p.:>ł~ko- 19 15 j t ' A t5 1 z l ś g~dz. 
rtt:~tWk ieJ. . , , u ro gouz. . 5 I 19.15 

'W"9"~Haws ta czy nna Jest co· „~iO!fikoW~' kapel usz"; 
dzi~ 11n l e (opn'>cz niedziel) cel PANS1 WOW!: TEATR LALI!!( 
ii:on z. R.:io do 16.30. w soboty cd „PINOKIO - JUlr? ~.odz 12 l 
gonz. 8.~0 do 14.30. 17 „Pleśń Sarm1ko (ostatni 

r az). 
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SOBOTA, 13 GRUDNIA 
1952 R. 

Fala 230, 1 m. 
7.53 WlAOOMOSCI PORAN~E. 

8.00 Muzyka rouywkowa. 11 45 
„Gtos mają kobiety". \ 2.04 
DZIENNIK. '14.05 tnrorm•<"je. 
14 ."lO ł Dla klas I I 11 -
Aud ycJa sto wrio·m uzyczna z cy
klu: „Dzieci słuchają m<1z.l''<l". 
t4 .30 Rccflal ror1e.pla11owv K. 
Wlłkomt ro:;:; k i ego. 14„ll)O Konr·ect 
chóru rozgłośni pozn1ui•~ le). 
l5_ f0 „M Aly kie rownik" - "POW. 
Crno Szu-li. 15.30 Dla dzieci -
Aurly cJa c:iłowno muzycz1u:1 pt. 

, ,Gdy wielcy kompozytorzy Lyll 
dz iećmi". JR OQ „Wsiechuica P.a
rl lo wa" - wyk ł ad z cyklu .. Priy
rorla" (I). 16.20 Audycja •l·>'»no
m uzyc7.n.a pt. „Ostatnie 1net!"v 
przed finiszem''. lR.35 Ko11 ,·ert 
ork iestry ŁRPR. 17.00 WfA/10· 
MOSCI POFIOt.IJDNlO\Vfl:. ; 7 1.5 
Koncert wybi tnych sofistów. I 7,30 
„ 'l mikrofonem pr?:ez mlasro I 
wieś"'- 17.45 „Pieśń o <VSI •fe· 
rnrl zklej" - audycja poetycka w 
opr ac. T. Glc~i erH . 18.00 1\1.u it:v ka 
ta neczna. 18.20 „Z ohu stron ml· 

• krofonu". 18. ~0 Muzyka l.!ne..!z;„ 
na. 18.40 Aurlycja z cykl u: , ł'o-
9tępowe tradycje" - „ W ro<:t.olcę 
zjed no f'zenla"' 19.00 Słuchow i c.i. l< o. 
19.:30 Muzyka I ak 1 ualnoścl. ;:O.OO 
„Przy sobocie po robocie'. :.O l .OO 
DZIENNIK, 21.30 Tra11Rmls1e z 
2·go dnla Il-go etapu eifmlnacjl 
Mlęrlzyn aronowego Konkursu 
Si<rzypcnwego Im. R. Wler1law
sklego. 22.00 „Wszechnica iłanlo
wa„ - wy ktac1 z cyklu : „MatPrla„ 
llzm d ln lektyczny t blstorycmy" 
(li) _ 22.20 Koncert solistów. rhó· 
ru I orkies try PR. 22.40 Muzyka 
rbAneczno. _ ~3 . l,9 _ _M'!_zy~a _!!__a _ -~· 

r anoc 

PA '1Srwow A FILHARMONIA - · 
dzi ś godz. 19,30 - XV Koncert 
Symroniczny. 

BAt.TVK - „Nie ma pokoju pod 
Oli wkami" - nocłz. 15 17 19 21. ~ • . •• 

GDYNIA - Program (1Jm1w doo 
kun1entaluych . .. Urog~ do stu• 
d ium przygotowawi:zego". ·?.le· 
J~r ze z f< amleu11eJ Ool1ny",; 
„Z1tj I Czyk" PKF SU- .52 -
gorlz. 18, ł9 „Skur b" - i;:odz, 

' 20. f'rog1 am rlla "" )mlods·<yr.h: 
„C':Z ei fOrlzłeJska torba··. „wi.~sen· 
au bajka", „2ńlty bocian" -
gcxiz. 16. 17. 

Mł.Ol>A GWAHD!A - „Załogo" __, 
l!Orlz. 16, 10, 2Q. 

MUZA - „Dltla" dod. „Mlortzl 
Inżynierowie" - godz. 18, 20, 

PIO~IER - •• Pu s1eluio P ar n1 1?11• 
•ka " I •er. - go<iz. 17. 19. 

POLUNJA - „P1:1nuta natręrtiw•• 
gorl2. 16, i8. 20. 

PR UW W I! tśNll! „Cywil na 
.rnrllonte" - ~ocl z IR lB 20. 

1 MA.IA - „Zaka zane pfo•en l<ł" 
- goclz. 17 . \9. 

REKORD - „Mazuwsre" - g:>dzo 
17. 18, l9 20, 2t. 

ROMA - „Ntrlzmcy" I seita -: 
gorlz. tB. JO 

SO.llJSZ - „Mllczenle Jest rło.; 
Lem" - godz. 18.30_ 

STYLOWY - „Na n1 a newr·a c h ·· .....,. 
godz. 18. 20. 

$WIT - „Na arenie" - 11o~z. 
18, :10. godz. 16 „ Le,qlłymacja 

' partyjna". 
TATRY - „Mury Malapag1"' -' 

e:nrfz. IB. lll. 20. 
WISŁA - „Dal eko od Mosk'<'y" 

1 !erta - gorlz. 16, 18, 20 
(film grany tylko I dzień - w 
wersji rosy,jsklej bez tłu maczę. 
nla na język polski). 

Wł.OKNIAHZ - .D<.·11110 śmierci" 
l!Orir 16.30. IR.:JO. 20 30. 

WOJ.NOS(' - „N le ma pak<:>Ju 
pocl ollwkaml'" - ~odz. t4 IB 
IR 20 . ' 

ZACH ~TA - „ Mały partyzant" 
gorf•. 18. 20. 

l!edaqu]e kol•<1 ium. Redaktor nar. teiny przyjm11.!e codziennie " godz. 12 - )4, •ekl'eta•z od pow ledzlaluy w ~ocl z . 10 12. Telefony: cen trare teleronlc•n• 283.on !ł•c•.v z.e w••v•rklml d 1 1 1 rl k 6 14 
1 
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